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ulica Poznańska 12/14. 


Rok XXVII. 


rzesł: 


„wielkiej rady“ 


w projekcie rzymskim, londyńskim i paryskim. 


Wiosna roku bieżącego jest brzemien- 
ną w wypadki, które mogą spowodować 
daleko idące zmiany w konstelacji euro- 
pejskiej. Propaganda wojny i propa- 
ganda antywojenna ścierają się ze sobą 
gwałtownie, tylko, że pierwsza jest u- 
kryta pod barwnym kobiercem fraze- 
ARE o zabezpieczeniu pokoju. 

Srodkiem do zabezpieczenia pokoju 
„iają być zdaniem podpałaczy Europy 
— ofiary poniesione dobrowolnie przez 
szereg państw podzielonych na dwie 
transze: do pierwszej mają należeć Ju- 
gosławja, Czechosłowacja, Rumunja 4 
Polska, do drugiej niewątpliwie Belgj 
Oczywiście, że apetyt Sahe 
w miarę jedzenia i liczbą delikwentów 
mogłaby się powiększyć. 


Pokój europejski jest zagrożony, a z 
różdżką oliwną pojechał w marcu pre- 
mjer angielski Mac Donald właśnie do 
Mussoliniego, którego „główną troska 
jest podniesienie gotowości bojowej 
Włoch, który propaganda militaryzmu 
egarnął nawet dzieci poniżej 14 lat. 

Mussolini już od. lat prowadzi polity- 
kę, zmierzającą do poddania Bałkanu 
wpływom włoskim. 


Ponieważ właśnie w Berlinie doszedł 
do władzy wódz faszystów niemieckich 
Hitler, więc chwila dla przeprowadze” 
nia zmian w Europie wydawała się 
Mussoliniemu bardzo stosowną. Przed- 
łożył Mac Donałdowi już gotowy plan 
rewizji granic obecnych między Polską 
a Niemcami oraz granic w południowo- 
wschodniej Europie: Wykonawcą pro- 
jektu miało być dyrektorjum, złożone z 


wielkiej czwórki: Anglji, Włoch, Nie 
miec i Francji. Ta ostatnia została 
wzięta tylko na przyczepkę, ale nie- 


wątpliwie już wkrótce byłaby zupełnie 
izolowana, choćby ze względu na 
sprzeczne interesy, a po załatwieniu się 
we wschodniej i południowej Europie 
zażądałyby Niemcy dalszego zabezpie" 
czenia pokoju, ale już kosztem Francji. 
Na głowy zapalonych reformatorów 
Europy polały się- jednak strumienie 
zimnej wody. Przedewszystkiem na 
konferencji rozbrojeniowej wszystkie 
państwa zaakcentowały swą niechęć do 
słuchania wielkiej czwórki. Następnie 
powstał ścisły sojusz państw małej en- 
tenty, która zajęła wraz z Polską zu- 
pełnie jednolite stanowisko „przeciwko 
rewizji granic i aeropagowi, który 
miałby decydować o wszystkich spra- 
wach europejskich na mocy „prawa 
kaduka“. 

Mac Donald wrócił przez Paryż do 
Londynu i jak stwierdziła część prasy 
angielskiej dokonał po drodze kilka" 
krotnej wymiany swoich pomysłów po" 
litycznych na projekty wszystkich swo” 
ich rozmówców. Z tego wyłonił się pro- 
jekt w nowej mutacji premjera Wiel- 
kiej Brytanji, gdzie już niema mowy o 
dyvktacie czterech mocarstw, ani o pak- 
cie celem rewizji traktatów  pokojo- 
wych, lecz jest propozycja stworzenia 
protokółu konsułtacyjnego z zastrzeże- 
niem przyciągania do tej 
innych państw w wypadkach, gdy 
przedmiot narad tych państw dotyczy. 

Jednolity front antyrewizyjny podzia- 
łał również dodatnio na Mussoliniego. 
W specjalnej depeszy zaprzeczył, jako- 
by zamierzał pokrajać Europę, a amba- 
sador Francji w Rzymie p. de Jouvenel 


dał wyjaśnienie w prasie, iż zdaniem 
Mussoliniego pakt człerech miałby 


działać w ramach Ligi Narodów i nie 
zmierzałby do stanowienia o losach ża- 
dnego narodu bez jego zgody, 


'nasuwa się nieodparte 


konsultacji | 


Qczywiście łe zapewnienia nikogo z 
zainteresowanych nie uspokoiły, 
pytanie, 
właściwie cel ma ta: rada czterech? 

Bezpośredniem następstwem akcji 
Mac Donalda było więc podzielenie Eu" 
ropy na przeciwsiawiające się. sobie 
bloki państw. 


jaki 


gdyż, 


się 
ani 


W trudnem położeniu znałazła 
Francja, której nie odpowiadał 


projekt Mussoliniego ani zmodyfikowa- | 
Z rozmaitych powo. 


ny Mac Donalda. 
dów dotychczas nie odrzuciła wyraźnie 
projektu paktu czterech, który w rze- 
czywistości rozbija zupełnie « Ligę Na- 


rodów i w przyszłości już bardzo nieda- 


ściwie stanowić 


lekiej osłabiłby dominujące stanowisko, 
jakie zajęła Francja w Europie Po die 
nie światowej. 

Nie możemy jednak zamykać oczu: na 
to, że Francja wbrew swym oczywi- 
stym” interesom daje się wciągać w pu- 
łapkę włosko-niemiecką. Jak donoszą 
ostatnie depesze PAT, francuska wada 
ministrów ustaliła wytyczne ,memoran- 
dum Paul-Boncoura, które nie ma wła- 
kontrprojektu planu 
Mussoliniego, lecz raczej omawiać ma 

ogólne zasady paktu. 
(Ciąg dalszy na str. 2) 


przesłamo do Lomdumu ń zumu. 


* Delegata Polski zaproszą do udziału w dyskusji. . 


Paryż, 6. 4. (PAT). W pałacu Elizej- 
skim pod przewodnictwem prezydenta 
republiki Lebrun odbyło: się posiedze- 
nie rady ministrów. Agencja Havasa 
stwierdza, że posiedzenie poświęcone 


było zagadnieniom gospodarczym. oraz. 


sprawie paktu czterech mocarstw. Rar 
da ministrów przyjęła projekt memo- 
randum zgodnie z projektem uchwalo" 


"nym przez rade gabinetową. Treść me- 


morandum. ma być niezwłocznie prze- 
słana rządowi angielskiemu i wło- 
skiemu. | 


W kołach zbliżonych do francuskiego 
ministerstwa spraw zagr. przypuszcza- 
ją, że minister spraw zagr. Paul Bon- 
cour złoży parlamentowi wyjaśnienie, 
dotyczące memorandum francuskiego w 
czasie debaty nad preliminarzem budże- 
towym. MSZ., który oczekiwany jest w 


"najbliższy piatek. 


Punkt widzenia Polski. 


(PAT). Ambasador Chła' 
ministrem 


Paryż, 6. 4. 


powski cedbył konferencję z 


Co było przyczyną katastrofy „Akrona”. 


KOMANDOR MG. GORD 


dowódca olbrzymiego sterowca amerykań- 


skiego, utonął wraz ze statkiem. 

Nowy Jork, 6. 4. (PAT) Zastępca ko- 
mendanta sterowca „Akron* kpt. Wi- 
ley, znajdujący się obecnie w szpitalu 
jako jeden z czterech uratowanych 
członków załogi sterowca, oświadczył, 
iż niema. żadnej pewności co do przy- 
czyny katastrofy. Nie nie pozwala mu 
przypuszczać, iż w sterowiec uderzył 
piorun. Katastrofa nie została spowodo- 
wana również ani przez eksplozję, ani 
przez pożar. Kapitan Wiley przypu- 
szcza, iż decydującym momentem, była 
chwila, kiedy został uszkodzony ster 
statku. 

Sterowiec pochylił się wówczas gwał- 
townie na dół, a kiedy zderzył się z- fa- 


lami, woda błyskawicznie wypełniła 
wszystkie kabiny. Kapitan Wiley zdołał 
wydostać się na powierzchnię morza i 
był świadkiem, jak uszkodzony kadłub 
sterowca oddalał się pędzony przez 
wiatr i oświetlany przez błyskawice. 
Wiley, który utrzymywał się przez czas 
dłuższy na powierzchni morza, walcząc 
z falami został wyratowany przez pa- 
rowiec Phoebus. 


Spraw zagr. Paul Boncourem, któremu 
przedstawił punkt widzenia Polski w 
sprawie paktu czterech mocarstw. 


Zwyżka na giełdzie. 


Paryż, 6. 4. (PAT). Giełda w związ- 
ku z wiadomością, dotyczącą . memo- 
randum francuskiego wykazała w. dal- 
szym ciągu tendencję zwyżkową. 

xk 


Paryż, 6. 4. (PAT), „La Liberte“, 6- 
mawiając posiedzenie rady ministrów, 
notuje pogłoskę, że rząd francuski przy” 
jął klauzulę, przewidującą zaproszenię 
delegata polskiego do wzięcia udziała 
w dyskusji w sprawie paktu czterech 
mocarstw. 


Rezszerzenie paktu 4-ch. 


Paryż, 6. 4. (PAT). „Paris Soir“ do- 
nosi, że memorandum francuskie ma 
być bardzo obszerne i zredagowane o- 
strożnie. Francja zgadza się na rozpo” 
częcie rokowań celem określenia sło- 
sunków rzeczywistej współpracy wieł- 
kich mocarstw, któraby dawała "moż" 
ność usunięcia chronicznej rywalizacji 
między nimi. 

Dziennik twierdzi, że rząd francuski 
wierny swej zasadniczej doktrynie za- 
proponuje rozszerzenie pierwotnego. 
projektu w ten sposób, aby go wcielić 
w ramy paktu Ligi Narodów i'w ten 
sposób uszanować przepisy tego paktu. 
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GOT 


Amerykański sterowiec „J. 3". 


„J. 3% pospieszył na miejsce katastrofy „Akronu, aby ratować załogę. 


sam utonął w odmętach morza. 
wia poprzednie uszkodzenie statku, 


2 ludzi z załogi utonęło. 


tow Niestety 
Zdjęcie powyższe przedsta- 


< ~ è $ 


Fotele i Krżóste j 
a „wielkiej rady“, 
(Ciąg dalszy.) 


„Według memorandum Francja go- 
towa jest współpracować nad konsoli- 
dacją pokoju pospołu z Anglję, Iia 
lja i Niemcami, gdyż te cztery pań- 
stwa ponoszą, wielką. odpowiedzial- 
ność zą losy Europy, odpowiedzialność 
usankcjonowaną przez inne państwa, 
które przeznaczyły ira stąłe miejsca w 
radzie Ligi Narodów. Mając na celu 
utrzymanie pokoju zgodnie z zasada- 
mi paktów zawartych w Locarno oraz 
paktu Briand-Kellog, cztery mocar- 
stwa odbywać będą narady celem 
znalezienia wspólnych formuł rozwię” 
zania wszystkich zagadnień w dzie- 
dzinie wzajemnych stosunków państw 
europejskich. Ilekroć zagadnienie 
obchodzące bezpośrednio inne pań- 
stwo będzie musiało być zbadane 
przez 4 mocarstwa, państwo zaintere" 
sowane zosłanie wezwane do uczestni- 
czenia w obradach od samego począt" 
ku. Współpraca będzie się dokony” 
'wać ściśle w ramach Ligi Narodów." 
Memorandum cytuje artykuły paktu 

Ligi Narodów, stwierdzając dla uspoko- 
jenią wszystkich, co zostaną za drzwiami 
gabinetu wielkiej czwórki, że przepisy 
zdają się zatem chronić należycie pra- 
wa poszczególnych. państw. 

Są to dopiero wytyczne, będziemy wi- 
dzieli, jak będzie wyglądać tekst. Ale 
już z tych wytycznych wynika, że zna- 
czenie Ligi a w szczególności rady Ligi 
Narodów, do której należy również i 
„Polska, pragnie się sprowadzić do zera. 

Sytuacja jest zupełnie jasna. Na 4 
wygodnych fotelach stałych wiemy już 
kto ma siedzieć, krzesełko przystawne 
przeznączone byłoby kolejno dla Polski, 
Bumunji, Jugosławji, Czechosłowacji, 
potem Belgji, gdyby Niemcy zażądały 
Eupen i Malmedy, a wreszcie Francja 
musiałaby się na chwilę przesiąść z fo- 
tela na krzesełko, gdy Niemcy zażądają 
rewizji swych granic zachodnich. 

Można przypuszczać, że projekt Mus- 
soiiniego doczeka się jeszcze szeregu 
nowych wydań. Stanowisko Anglji i 
Francji nie jest również niewzruszone w 
tej sprawie i ulegnie jeszcze =wielókrot- 
nym zmianom. Jedynie apetyt Niemiec 
i Włoch jest niezmienny i tylko rośnie 
w miarę ustępstw. 

Jednak stanowisko Polski nie powinno 
ułec i nie ulegnie żadnej zmianie. Polski 
minister spraw zagranicznych stwier- 
dził, że Polska oświadcza z góry, że 
nie będzie się uważać za związaną z jar 
kąkolwiek rezolucją, pochodzącą od 
grupy mocarstw, utworzonej na pod- 
stawie propozycji rzymskiej. 

Równobrzmiące oświadczenie złożył 
ambasador Skirmunt w Londynie, któ- 
ty zaznaczył wyraźnie, że Polska uwa” 
ża za niedopuszczalne grupowanie się 
mocarstw dla narzucania drugim swej 
decyzji i nawet gdyby ją zaproszono do 
udziału w takiem zgrupowaniu, to da 
odpowiedź kategoryczną: „Niet, 

W tym kierunku polityka Polski znaj- 
dzie poparcie wszystkich małych 


"państw od morza Srarnsgo do Pólnoc- 
nego. -(i.). 


Dr. Lukaschek przyrzeka 
ochronę praw. 
Zarządzenia hitlerowców. 


Berlin, 6. 4. (PAT) -Biuro Conti ko- 
munikuje, że delegacja mniejszości pol- 
skiej na G. Śląsku niemieckim przyjęta 
została w Opolu przez nadprezydenta 
prowincji dr. Lukaschka, który przy 
rzekł jej pełną ochronę praw, przysłu- 
yujących ludności polskiej na podsta: 
wie umowy genewskiej, 

W razie konieczności, udzielana bę 
dzie ochrona policyjna, Również partja 
narodowo-socjalstyczna — jak głosi 
komunikat — wydała ścisle instrukcje, 
zabraniające kategorycznie jakichkol- 
wiek indywidualnych wystąpień prze- 
ciwko członkom mniejszości narodo- 
wych. i 


Odebranie debitu 
pismom polskim, 


Berlin, 6, 4. (PAT) Rząd niemiecki o- 
debrał debit „Dziennika Poznańskiego” 
do dnia 24 września br. Również do te- 
go czasu został przedłużony zakaz kol- 
portowania w Niemczech „Polski Za- 
chodniej* i „Polonii* Korfantego, 


j 


e „DZIENNIK. BYDGOSKI"; płatek a aña 7 


wkwietnfa 1988r. r. 


Zwycięstwo Danii W adne 


Okupacja Grenlandji przez Norwegje była bezprawna: 


Haga, 6. 4. (PAT). Po rozpatrzeniu 
sporu norweskc-duńskiego o wschodnią 
Grenlandję, stały trybunał sprawiedli- 
wości międzynarodowej wypowiedział 
się na korzyść Danji 12 głosami' prze” 
ciwko 2. Trybunał oświadczył, że oku- 
pacja terytorjum Greulandji przez Nor” 
wegję była bezprawna. 


Oslo, 6. 4 (PAT). W związku z orze- 
czeniem, wvdanem przeż stały trybunał 
sprawiedliwości międzynarodowej - w 
Hadze w sprawie Grenlandji wscho- 
dniej, pismo „Norsk Telegrambyraa'' 
zamieszcza wywiad-z premjerem i mi- 
nistrem spraw zagr. Norwegji Mo- 


wincklem. Oświadczył on, że Norwegja 
stała w pierwszym rzędzie wśród 
państw, które dążyły do tego, aby kon- 
flikty były regulowane przez sądy po” 
lubowne, albo też w drodze rozjemstwa 
o charakterze międzynarodowym. Jest 
więc rzeczą jasną, że teraz, ydy zapadła 
częściowa decyzja prawna w konflikcie 
duńskornorweskim,  Norwegja podpo- 
rządkuje się orzeczeniu sądu, a dobre 
stosunki sasiedzkie pomiędzy obu pań“ 
stwami pozostaną nie zmącone. 

Interesy gospodarcze i przemysłowe 
NorWegji w Grenlandji wschodniej ob- 
jęte są traktatem norweskim z r. 1924, 
który A: e do roku 1944. 


dann: nastroje maleją. 


Min. Spr. Zagr. Neurath zagroził dymisją. 


(Telefonem od własnego korespondenta) 


Berlin, 6. 4. Agłtacja bojkotowa usta- 
ła jak za dotknięciem różdżki czaro- 
dziejskiej, Jeszcze po kątach dyskutuje 
się o numerus clausus dla żydowskich 
adwokatów. 

To stanowisko prasy niemieckiej jest 
rezultatem ostrych zarządzeń rządu a 
przedewszystkiem trzeba je przypisać 
energicznej akcji ministra spraw zagra” 
nicznych Neurahta, który zagroził dy 
misją w razie przedłużenia akcji bojko- 
towej. St. Ro. 


Żydowskie metody prasy niemieckiej. 
Z igły robią widły, 


Berlin, 6. 4. Drobne wypadki górno- 
śląskie, które zresztą były odpowiedzią 
na teror i szykany jakim ulega mniej- 
szość polska w Niemczech, są szeroko 
komentowane na łamach prasy nie- 
mieckiej, 


która z tych drobnych 


zajść 


pragnie ukuć oręż do nowej hecy anty- 
polskiej posługując się i wzorując 
na tych metodach prasy zagranicznej, 
które sama zwalczała. St. Ro. 


Nr. 81. 


"Zgon ks. biskupa Nowaka- 


Przemyśl, 6. 4. (PAT) Zmarł wczoraj 
rano ks. biskup przemyski Anatol No- 
wak. Zmarły urodził się 12 październi 
ka 1862 r. Święcenia otrzymał w 1885 r., 
zaś w 1900r. został mianowany bisku- 
pem tytularnym i sufraganem krakow- 
skim. 30 grudnia tego samego roku był 
konsekrowany na biskupa krakowskie- 
go. W roku 1924 ś. p. ks. biskup Nowak 
mianowany został biskupem przemy- 
skim. Zmarły posiadał tytuł hrabiego 
rzymskiego, prałata dómu Ojca św. i a- 
systenta przy tronie papieskim. 


Śmierć wdowy po prez. Doumer. 


Paryż, 6. 4. (PAT.) Po kilkotygodnio- 
wej chorobie zmarła tutaj w klinice 
wdowa po zamordowanym prezydencie 
francuskim Pawie Doumer. Pani Dou- 
mer poddać się musiała przed kilku 
tygodniami zabiegowi chirurgicznemu. 


Pogrzeb odbędzie się w czwartek © 
godzinie 9 rano w dzielnicy Passy. Pre- 
zydent republiki Lebrun natychmiast 
po otrzymaniu wiadomości o śmierci p. 
Doumer udał się do rodziny, składając 
kondolencję. 


| oo 


Bieda we Francji, W ubiegłym ty- 
godniu wyjechało z Francji 350 robot- 
ników polskich — bezrobotnych. 


jojkot 


Tczew, 7. 4. (Od naszego koresponden- 
ta). Na całym obszarze W. M. Gdańska 
Hitlerowcy. ogłosili bojkot żydów. U- 
mundurowani szturmowcy całemi go- 
dzinami trwają na swych posterunkach 
przed żydowskiemi składami i nie tylko 
fotografują szabesgojów, ale też każde- 
mu klientowi wchodzącemu do sklepu 
żydowskiego przypinają na plecach 
karteczki z swastyką hitlerowską i na- 
pisem „Haut Ihu! — Er ist unser Verrś- 


Walka o władzę w Gdańsku. 


Przed rozwiązaniem sejmu i rozpisaniem 
„nowych wyborów. 


Gdańsk, 6. 4. (PAT). 
bvtych narad frakcji centrum i nie- 
miecko-narodowych, zapadła decyzja 
zgłoszenia do sejmu gdańskiego wnio- 
sku o jego rozwiązanie i rozpisanie nor 
wych wyborów. 

Wniosek ten został formalnie złożony 
prezesowi sejmu i powinien wejść pod 
obrady plenum nie wcześniej niż po 8 
dniach. Ponieważ partje koalicji se- 


W wyniku od- 


nackiej dążę do możliwie szybkiego wy- 
jaśnienia sytuacji, 


posiedzenie sejmu 


Litwa w niebezpieczeństwie. 


Akcja hitlerowców na terenie Kłajnedy. 
Kłajpeda, 6. 4. (PAT) Akcja hitilerow. 
ców na terenie kłajpedzkim w ostatnich 
czasach staje się coraz bardziej . inten- 
sywna. Litewska policja polityczna 
wpadła na trop czynnej organizacji hit- 
lerowskiej, która została założona przez 
miejscowego kupca Stillgera, 

Według: niesprawdzonych pogłosek 
na zebraniu organizacji tej był emisa- 
rjusz centrali partji narodowo-socjali- 
stycznej. 


Port Telaf płonie. 


Waszyngton, 6. 4, (PAT) Portowe 
miasło Telaf w republice Honduras zo- 
stało w 54 zniszczone przez olbrzymi 
pożer, jaki dotychczas nie został jeszcze 
ngaszony. Narazie brak A SzcZe- 
gałów. 


„Nowy radca handlowy "Niemiec 
w Warszawie. Ę 


Warszawa, 6. 4. (tel. wł.) W posel- 
stwie Rzeszy Niemieckiej w Warszawie 
objął kierownictwo wydziału handlo- 
wego nowy radca handlowy Niemiec w 
Polsce dr. Ewald Priemer. 


odbędzie się najprawdopodobniej w 
Wielki Czwartek, dnia 13 bm. Po przy- 
jęciu wniosku, co nie ulega watpliwo- 
ści, wybory powinny: być wyznaczone 
zgodnie z konstytucją najwcześniej po 
sześciu a najpóźniej po ośmiu tygo- 


godniach od chwili przyjęcia uchwały 
o rozwiązaniu sejmu, czyli juź 28 maja. 


żydów 


Gdańsk 

w Gdańsku. 
ter“ („Bijcie go, — bo to zdrajca”). Skle- 
py żydowskie w Gdańsku od kilku dni 
świecą pustkami Sale jadalne mieszczą- 
ce się na górnych piętrach domów to- 
warowych, świecą także pustką. 

W ciągu dnia wczorajszego kilka ©- 
sób dotkliwie poturbowano przez hitle- 
rowców. 

Na stacji granicznej w 'Tezewie E 
żna po przybyciu każdego pociągu 4 
Gdańska zauważyć żydowskich ucieki- 
nierów. 

DER LR W 030 


Zmiany w pracach 
urzędów skarbowych. 


Warszawa, 6. 4. (tel. wł.) Minister. 
stwo skarbu wprowadziło obecnie sze- 
reg zmian w pracy urzędów skarbo- 
wych. Osoby, wpłącające z nowym ro- 
kiem budżetowym należności podatko- 
we do kas skarbowych, będą musiał 
same wypełniać specjalne blankiety 
wpłat, oparte na wzorach blankietów 
nadawczych P. K. O. Inowacja ta ma 
odciążyć w pracy urzędników skarbo- 
wych. 


Sesja 


pruskiego I andtagu. 


Hugenberg i towarzysze w strachu. 


(Telefonem od własnego korespondenta) 


Berlin, 6. 4, Wielkie wrażenie wywo- 
łał w berlińskich kołach politycznych 
zapowiedź zwołania pruskiego Landta- 
gu na dzień 8 kwietnia. W dniu dzi- 
siejszym „Völkischer Beobachter“ pisze 
o tym fakcie bardzo krótko nie podając 
celu sesji. 

Natomiast. hugenbergowski „Lokal- 
Anzeiger“ rozpisuje się szeroko i usiłuje 
wytłumaczyć czytelnikom, że celem se- 
sji jest tylko uchwalenie specjalnych 
Po A da rządu, które ułatwi. 


łoby mu przeprowadzenie reform w ad- 
ministracji. 

W rzeczywistości na Hugenbergu i 
jego otoczeniu cierpnie skóra ze stra- 
chu, że 8 kwietnia nastąpi wybór pre. 
mjera Prus. Wówczas milczenie naro- 
dowych socjalistów byłoby w tym wy- 
padku bardzo zrozumiałe i wskazywało- 
by, że hitlerowcy pragnęli oslodzić tę pi- 
gułkę Papenowi podróżą do Rzymu. 

St Ro. 


KZ EA 


Papen | i Goering jadą do Rzymu. 


$Scisła współpraca z Mussolinim. 


(Telefonem cd własnego korespondenta), 


Berlin, 6. 4., W przyszłym tygodniu 
wyjeżdża da Rzymu 'wicekanucierz Rze" 
Szy Papen i ewentualnie min. Goering. 

Według komunikatu urzędowego cer 
lem jazdy Papena jest nawiązanie przy- 
jaznych stosunków z Watykanem i na 
taj okrężnej drodze uzyskanie lepszej 
i ściślejszej współpracy z centrum. 

Zapowiedź ta ma wyraźny charakter 
dymanej zasłony. Celem jazdy Papena 
meże być tylko współpraca z Mussoli= 
nim i ratowanie wszelkiemi silami 


paktu éch zagrożonego silnym blokiem 
autyrewizyjnym. 

Jednak polityka niemiecka obawia 
się, że wysunięcie na czoło wizyty rzym: 
skiej sprawy zacieśnienia stosunków ż 
faszyzmem nie ułatwiłoby w- dzisiej- 
szych warunkach walki o pakt czterech, 
tylko utrudniłoby ze względu na ogólne 
położenie Niemiec i propagandę kół li- 
beralno-masońsko-żydowskich utrudnia- 
jaca do najwyższego stopnia wszel- 
kie zamierzenia polityki Rzeszy. St. Ro 


„ilężąda, by na tego rodzaju 


Nr. SI. 


Nowy kancierz 
- Kościoła Katolickiego. 


Po śmierci kanclerza kardynała Früh- 
wirta Ojciec św, następcą jego mianował 
kardynała Tommaso Pio Boggiano, którego 
portret powyżej podajemy, 


Protest arcybiskupa przeciwko 
świadomemu demoralizowaniu 
młodzieży. 


„Lidove Listy“ ogłosiły protest arcy- 
biskupa Pragi ks. dr. Karola Kaspara 
przeciwko poczynaniom pewnych czyn- 
ników społecznych, zmierzających do 
zatrucia zbiorowej duszy narodu. Ar- 
cybiskup wymienia tak zwane „filmy 
kulturalne“ dla młodzieży, dostarczone 
przez zakład  społeczno-wvychowawczy 
imieniem prezydenta Masaryka oraz 
przez państwowy instytut diapozyty- 
wów; niektóre z tych filmów mają cha- 
rakter wyraźnie niemoralny i antykato* 
licki. 

Następnie protestuje  arcypasterz 
przeciwko ilustrowanym  przezroczami 
cdczyłom o krematorjach, jakie urządza 
się dła katolickiej młodzieży szkolnej 
„wykłady 
nie wolno było uczęszczać dzieciom i 
młodzieży w wieku szkolnym. 


Prace przygotowawcze 


nad utworzeniem Banku Akcepcyjnego. 
Warszawa, 6. 4. (Tel. wł). W najbliż- 
szych dniach ma być powołany do ży- 
cia przez ministra skarbu komitet or- 
ganizacyjny Banku Akcepcyjnego. W 
skład tego komitetu mają wejść przed- 
stawiciełe poszczególnych ważniejszych 
instytucyj finansowych kraju. 
Zadaniem komitetu będzie opracowa- 
nie szczegółowe wszelkich materjałów 


i aktów związanych z utworzeniem 
Banku Akcepcyjnego. 
‘Anastazja Drewnowska. (41 


Dwie pokusy 


(Ciąg dalszy). 


Ażem się zlękła. „Powiedz panience — 
powiada — żeby go trzymała od siebie 
zdaleka, tego, bo. pożałuje. On — po- 
wiada — nie myśli o żeniaczce, a O 
figlach, tego”. I buch mi w łapę dru- 
gie dwa złote. To ja udałam, że z nim 
trzymam i powiadam: „Panienka nie 
taka głupia, żeby się nie poznała na 
bałamuctwach. Nie. Dziś — powiadam 
-— był pan z Piorunowa — to nawet mu 
się nie pokazała”. Aż się roześmiał ż 
tej radości, ale powiada: „To poco tu 
jeżdzi, tego?'. Takie ma przysłowie, 
panienko, tego i tego, i tego. Ozór mu 
się tak plącze. A ja powiadam: „W 
jenteresach, wiadomo, do naszego pa- 
na“ To on powiada: „Moja Nastusiu, 
jak ty mi będziesz miała baczenie na 
wszystko, tego, to ja ci dobrze zapłacę, 
tego. Jakby kiedy przyjechał, to daj 
mi znać, tego“. Potem napisał na pło- 
cie list de panienki i kazał, żebym 
oddała panience do rąk. I jeszcze do- 


łożył złotówkę, a na panią to tak pom- 


stował, że niech ręka boska broni. 
Wyjęła z za bluzki list: kartkę z no- 
tesu, złożoną napół i zaklejoną marką. 
"Danka wzięła ze wstrętem do rąk 
zagryzmolony ołówkiem świstek pa- 
pieru. I kazała Nastusi zapalić świecę. 
Zaczęła czytać: 


„DZIENNIK BYDGOSKI" piatek, dnia 7 kwieinia 1933 r. 


-|Bernard Shaw a zada 


„Wszystko dla pieniędzy” - ofo hasło sędziwego kpiarza. 


Bernard Shaw w swej podróży po 
szerokim świecie zahaczył o Kalifornję. 

Oczywiście, otoczyli go natychmiast 
dziennikarze, zasypując pytaniami. 

G.B.S. odpowiadał na pytania drwią- 
co i niechętnie, 

— Czy chciałby pan zostać dyktato- 
rem Ameryki? — brzmiało pierwsze py- 
tanie dziennikarzy. 

— A ilebyście mi płacili? — odpo- 
wiada Shaw. 

— Gdzie pan widział najszczęśliw- 
szych ludzi? 

— Na cmentarzu, 

— Ale ja mam na myśli żywych, — 
upiera się dziennikarz. 


— Jeszcze wszędzie nie byłem — wy- 


kręca się Shaw, 
— Jak pan sądzi, czy kobiety powin- 
ny głosować? 


— Stanowczo nie. W Anglji zrobiły 


z wyborów kpiny. Za pierwszym razem 
głosowały masowo za powieszeniem 
Kajzera. 

— Czego się pan nauczył w czasie tej 
podróży ? 


Str. 3. 


— O, chcecie zadużo wiedzieć bez- 
piatnie — brzmiała odpowiedź Shawa. 
Dziennikarze nie dają za wygraną. 

— Czy nie chciałby pan dodać je- 


szcze czegoś do swoich sztuk? 

— Czyż nie wydają się one panu do- 
statecznie długie? 

Żegnając się z dziennikarzami, Shaw 
powiedział sentencjonalnie: 

— Znam was wszystkich lepiej, niż 
wy sami... ; 


Masowa propaganda niemiecka. 


Zaprzeczenia, za które nikt odpowiedzialności nie bierze. 


„Es ist nicht wahr!“ — „Es ist eine ge- 
meine Lige!* „Nieprawdą jest, jakoby w 
Niemczech szalał teror. Nieprawdą jest, ja- 
koby cudzoziemcy lub żydzi niemieccy byli 
prześladowani. Nikomu włos z głowy nie 
spadł". 

Ulotkami tej treści Niemcy wprost za- 
sypali polskie firmy handlowe i przemy- 
słowe. 

Charakterystycznem jednak jest, że więk- 
szość ulotek nie jest przez nikogo podpi- 

sana, a nawet nie podano na nich wydaw- 
cy ani drukarni. 


ZEE E OE PRACY ZOE RECARO TE ZORG O ZRECY COPY ZE ZOO BOCA e YO E 


Siorsowanie góry Everesi przez angielskich lofników. 


Mount Everest wystaje przeszło 9000 metrów ponad poziom morza. 


szy szczyt w Himalajach, 


Jest to najwyż- 


Wzięcie takiej przeszkody aeroplanem uważane było do 


niedawna za mrzonkę Tymczasem technika w budowie samołotów porobiła takie postę: 
py, że Mount Everest przestano uważać za niczdobyty. I faktycznie lord Clydesdale do- 
konał tego wyczynu z całą formacją specjalnie zbudowanych do tego aeroplanów. U 


góry w otoku widzimy porówno ambitnego jak śmiałego lorda. 


Dalej 8 aeroplany, 


które właśnie minęły najwyższy szczyt Everestu. 


„Szanowna Pani! 
Zmartwiłem się, że Pani nie zasta- 
łem, ale taki już jestem pechowy. Ja- 
śnie Wielmożna Pani Służkowa nie da- 
ła mi dojść do słowa. Nie rozumiem. 
dlaczego teraz taka honorowa, kiedy sa- 
ma chciała mnie swatać. Jeżeli to przez 
to, że trafił się pani lepszy, to ja to so- 
bie wypraszam. Sam nie robię z gęby 
cholewy i nie dam sobą pomiatać. Żad- 
nych lepszych. Jestem taki sam do- 
bry, jak tamten, .a może lepszy. Ko- 
cham Pannę Danutę gorącem Sercem 
i nie odstąpię nikomu.: Jakby jakie 
konszachty z tamtym, to ja się zem- 
szczę. Tak mi Panie Boże dopomóż! 
Łagodny człowiek jestem, ale potrafię 
dochodzić swojego. Jakby co. to i życia 
nie pożałuję. Taki już jestem. 

Ręce całuję i do nóg padam 
wierny do śmierci 
witalis Obskurny. 

Danka zwinęła kartkę w dłoni i 
chciała ją już wyrzucić, gdy coś. ją 
tknęło. Rozprostowałą złowieszczy list 
miłosny i schowała do torebki. W 
innych warunkach byłaby się śmiała 
jak szalona, ale teraz nie było jej do 
śmiechu. Przeciwnie.  Zrozumiała, że 
zawisło nad nią wcałe nie imaginacyj- 
ne niebezpieczeństwo i postanowiła na- 
pisać zaraz nazajutrz do Szarzyńskiego 
przez pośrednictwo Zgrzyta, z prośbą 
zaprzestania znajomości. Serce bolało 
ją poprostu fizycznie, lecz nie miała 
innego wyjścia. I tak wymarzony Kkró- 
lewicz bawił się nią tylko i nie mogła 
się spodziewać po tym flircie niczego 
dobrego. Dziwiła się jego lekkomyślno- 
ści, bo faktycznie narażał się dla zaba- 
wy. Dla jego własnego dobra musiała 
się wyrzec smutnej radości widywania 
go choćby zdaleka. 


— Panienka się martwi — rzekła 
poczciwa Nastusia. — Ja nie dam pa- 
nience zrobić krzywdy. Żeby taki cham 
śmiał konkurować o panienkę! Pan z 
Piorunowa to akurat pasuje do pa- 
nienki. 

Rozdział XX. 
Zgrzyt wszedł do pokoiku w oficy- 


nie, stanowiącego chwilową kwaterę 
Szarzyńskiego. 

— Krzysztof, masz list od panny 
Danki. 


Rzucił na stół tanią, szarą kopertę. 
Szarzyński podniósł wysoko brwi. 
Gdyby Danka zobaczyła jego minę, by- 
łaby poczuła w sercu coś nakształt 
śmierci z upokorzenia. „Mina ta bo- 
wiem mówiła: 

— List do mnie od niej? A to coś no- 
wego! Czyżby mnie chciała prześlado- 
wać? . 


Zgrzyt roześmiał się ironicznie, wy- 
kręcił na pięcie i wyszedł. 

Szarzyński wziął do ręki skromną ko- 
pertę, bszpretensjonalną, nieuperfumo- 
waną i spojrzał na adres. Nie widział 
jej pisma. Patrzył dłuższą chwiię na 
równe litery, wyraźne, bez żadnych wy- 
krętasów, proste jak jej charakter. po- 
czem wyjął scyzoryk i przeciął kopertę 
Dcznawał szczególnych uczuć:  cieka- 
wości, wzruszenia i pogardliwej iry- 
tacji. Mógł się spodziewać jakichś łza 
wych preiensyj, wyrzutów, czy żalów. 

— Pewnie miała nadzieję, że zrobie 
to samo co Janek — pomyślał zjadli- 
wie, rozkładając biały arkusik. — Ano, 


{ 


przeczytajmy. 


(Widocznie nikt nie chce brać odpowie- 
dzialności za te sprostowania. 

W niektórych ulotkach anonimowi auto- 
rzy stwierdzają: „żadna rewolucja na świe- 
cie nie pociągnęła za sobą tak mało ofiar 
jak narodowe ódrodzenie w dniu 5. III. rb,“ 
A więc jednak jakieś ofiary były i można 
przypuszczać, że ofiarom tym sód) coŚ 
więcej niż włosek. 

Jakaś firma niemiecką w Marokko wy- 
znacza nawet nagrody od 1000 mkn. wzwyż, 
dla tych, którzy udowodnią, że jakiś cudzo- 
ziemiec lub żyd został poturbowany lub 
zamordowany. Tylko nie wskazuje sądu, 
przed którym możnaby ten dowód przepro- 
'wadzić, 

Masowa propaganda niemiecka jest do- 
wodem, że Niemcy są zaniepokojone WZPO0- 
stem nastrojów antyniemieckich. 

Ścierają Się ze sobą dwie propagandy: 
niemiecka i żydowska, Polacy znają za- 
trute strzały jednej i drugiej. 


Tramwaj w kaloszach. 


Gdmładzanie i „uszlachetnianie“ 
starych klekołów. 


w kilku miastach francuskich odby- 
wają się próby z tramwajami na gu- 
mowych obręczach, których konstruk- 
cja przypomina budowę kół „autobusu 
na szynach“, z którym próby poczynio- 
no i na polskich linjach. 

— Wierzyć się nie chce — opowiada 
jeden z pierwszych „próbnych* pasa- 
żerów tych tramwajów — że to ów sia” 
ry klekot, bliski emerytury i zaniku 
tramwaj! Niesie cudownie, bezszele- 
stnie i jakby szybciej, chociaż to. już 
czyste złudzenie, 

Przemysł kauczukowy, odczuwający 
boleśnie zastój na rynku samochodo- 
wym, szuka zbytu na innych polach — 
stąd usiłowania „uszlachetnienia i od" 
młedzenia* tramwaju. 

Propagatorzy tej „reformy“ mają na- 
dzieję wprowadzenie gumowych obrę- 
czy do tramwajów na linjach podmiej- 
skich. 

C ae, ae i nS "TUNERA Ea a E OOM OCZKA 
Obstrukcje, złe trawienie usuwają 
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Szanowny Panie! i 
Pewnie Pana zdziwi mój list, toteż 

usprawiedliwiam się zaraz na wstępie, 
że nigdybym do Pana nie pisała, gdyby 
nie bardzo poważny powód. Nie będe 
się rozwodzić, powiem tylko, iż sytua- 
cja jest tego rodzaju, że nie powinier: 
Pan mnie widywać.  Nadewszystko 
niech Pan nie zagląda do Zakliczyna. 
Niech Pan go omija zdaleka. Błagam 
Pana o to. na wszystkie świętości. Na- 
turalnie przykro mi będzie wyrzec się 
przyjemności widywania Pana, ale mo- 
głoby to Pana za drogo kosztować.. Le 
jeu ne vaut pas la chandelle., Na miłość 
boską, niech Pan nie lekceważy mego 
ostrzeżenia. Grozi Panu wielkie nie- 
bezpieczeństwo. Nie powiem z czyjej 
strony, Pan sam wie. 

Ściskam dłoń 
Danuta Miedawska*. 
list, Szarzyński sie- 
dział przez chwilę bez ruchu, w pozie 
głębokiego zamyślenia. Nad wszystkie 
inne uczucia wybiło się coś w rodzaju 
wstydu, czy upokorzenia. Zdawał sobie 
sprawę w całej pełni, że bardzo zawi- 
nił względem Danki i byłoby mu o wie- 
le iżej na duszy, gdyby jej mógł coś 
zarzucić. Tymczasem nietylko, że nie 
mógł jej nic zarzucić, ale musiał 5 
szcze przyznać, że była szlachetniejsze 
ol niego Nie występowała z żadnemii 
pretensjami, przyjmowała swój gor”ki 
zawód z godnością i jeszcze go ostrzegła. 
Słowa: „Le jeu ne vaut pas la chan 
delle“ wyrażały całą jej filozofję wobec 
niego. Rozumiała, że się nia hawił. ale 
go za to nie potępiała. Radziła tylko, 
żeby się wyrzekł tej zabawy ze wze'cdu 
na swoje własne, nie jej, dobro. Ko- 
chała i przyjmowała wdziecznem ser- 
cem od losu nawet ułudę szczęścia. tj. 


jego zwodnicze zaloty. (C. d. n) 


Przeczytawszy 


Wiadomości x kraju. 


Samoloty pasażerskie kursować 
będą także w niedziele. 
Warszawa, 0. 4. (Tel. wh) Z dniem 1 


maja na naszych liniach 
będzie wprowadzona zmiana 
dzaju, iż komunikacja lotnicza. odby- 
wać się będzie również i w  niedzieię. 
Wobec tego.komunikacja lotnicza od- 
* bywać się redzie TE paT bez żadnej 
przerwy. 


Zapasy dewiz i złota 
Banku Polskiego. 


Warszawa, 6. 4. (Tel. wł.) Bilans 
Banku Polskiego na koniec marca br. 
wykazuje powiększenie się walut i de- 
wiz o 14 milj. zł. do 96,8 milj. zł. Wzrost 
ten nastąpił w wyniku zamiany części 
zapasu złota na dewizy. 

Zapas złota obniżył się o 22,9 milj. i 
wynosi obecnie 490.7 milj. Zapas pol- 
skich monet.srebrnvch i bilonu obniżył 
się o blisko miljon zł do sumy 48,1 mili. 

Natychmiast płatne ; zobowiązania 
zmniejszyły się o 12 mili. do 138,7 mili. 


lotniczych 


"W. ciągu ostatniej dekady marca Bank 


Polski 
milj.: zł: 


Dalszy spadek bezrobocia. 


Warszawa, 6. 4. (Tel. wł.) Według 
danvch urzędowych liczba bezrobotnych 
zmniejszyło się w porównaniu do tyg. 
ub.o 7.063 osoby. Spadek liczby bezrobot- 
nych stwierdzono na Śląsku i w. łódz- 
kiemi. Natomiast w okręgu warszaw- 
skim liczba bezrobotnych powiększyła 
się c 364 osoby: 

Ogółna liczbą bezrobotnych w całem 
państwie wynosi 279.779 osób. 


Właściciele lasów żądają 
utworzenia izb leśnych. 


‘przekazał zagranicę łącznie 29 


tego ro- 


niu podkreślił on rolę harcerstwa w ru- 
chu młodzieży polskiej poza granicami 
kraju. Obszerny referat wygłosił p. 
Wołkowicz. Jak wynika z jego refera- 
tu, organizacje polskich harcerzy za- 
granicą obejmują ponad 40.000 młodzie- 
Ży. 

W wyniku konferencji uchwalono sze- 
reg wniosków, dotyczących życia orga- 
nizacyjnego. Wyrażono jednolitą opi- 
nię, iż harcerstwo powinno stać się za- 
sadniczą formą organizacyjną młodzie- 
ży polskiej szkolnej i pozaszkolnej na 
obczyźnie. 


Pielgrzymka wielkopolska 
do Wiednia i Rzymu. 


Dnia 7 września br. wyruszy z Kato- 


wic wielkopolska pielgrzymka do Wie- 


dnia i Rzymu. W Wiedniu pielgrzymi 


__ „DZIENNIK BYDGOSKI", k GAS 7 kwietnia 1983r. 


uczestniczyć będą w obchodzie jubileu- 


szowym odsieczy „wiedeńskiej. > Pobyt 
pielgrzymki w Rzymie potrwa tydzień. 
Prócz Rzymu przewidziane jest zwie- 
dzanie Loreto, Florencji Padwy i We- 
necji. Powrót 'pielgrzymki nastąpi 726 
wrześńiaą br. 


Zgłoszenia do uczestnictwa w Piel. 
grzymce przyjmuje kancelarja pryma- 
sowska (Poznań, Ostrów Tumski 1). 
która w swoim czasie opublikuje bliższe 
warunki. Do pielgrzymki mogą się 
przyłączyć również wietni z innych die- 
cezyj. 


Materiał do obchodów 3 Maja. 


Znajduje się on w pierwszym numerze „Prze 
glądu Oświatowego” na rok 1933 wraz z dodat- 
kiem „Ocena książek”. Przegląd ten o 56 str. 
kosztuje 80 gr, w prenumeracie rocznej 4 zł. 
Do nabycia w Centrali TCL Poznań, Św. Mar- 
cin 37, tel. 10-50 nr. PKO 200-504. 


Drobne wiadomości. 


Studenci. polscy w Katowicach. 


i. in. 
nych — miejscowąściach województwa 
śląskiego rozpoczęli kampanię przeciw- 
ko gazetom niemieckim, które zabierali. 
z kiosków i miejsc sprzedaży, zwożili na 
punkty zborne i palili. 
x 

w Warszawie wskutek likwidacji sze” 
regu teatrów 150 aktorów « otrzymuje 
zapomogi) TM FRON e: f 


Zgoda na taką Saidh Odjezżdża- *' 
jących do Palestyny żydów . odprowa*: 
dziło na dwórzec w Warszawie przeszło 
tysiąc osób, wznosząc okrzyki: „Precz. 
z Hitlerem! — Nasza odpowiedź, toten 
pociąg!" 


Z GDYNI i WYB 


REPERTUAR WIDOWISKOWY. 


Kino „MORSKIE OKO". Film osnuty-na tle 
powieści Sinclaira pt. „Mokra parada* (Współ- 
czesna Ameryka) i bogaty nadprogram. 

Kine dźwiękowe „BAJKA“, Dziś i dni na- 
stępnych komedja dźwiękowa p. t. „Nad ra- 
nem“. Bogaty nadprogram. 


Teatr Szkolny z Warszawy pod art, kierow- 
nictwem Idy Michorowskiej odegra w piątek 
7 kwietnia w sali kina „Czarodziejka“ arcy- 
dzieło -Henryka Sienkiewicza p. t. „W pustyni 
i puszczy”. 


PIERWSZY TRANSPORT CYTRYN 


NA STATKU POLSKIM BEZPOŚREDNIO 


Z SYCYLJI DO GDYNI 
Do Gdyni przybył s. s. „Katowice“ z ła- 


| dunkiem 37,000 bel tytoniu oraz 8000 skrzyń 


cytryn. Statek ten przybył bezpośrednio z 
Morza Czarnego, gdzie załadował tytoń, o- 
raz z Palermo na Sycylii, gdzie załadował 
cytryny. Zarówno tytoń jak j cytryny zo- 
stały dostarczone w pierwszorzędnym sta- 
nie i w rekordowo szybkim czasie. Należy 
się spodziewać, że kupcy polscy, zachęceni 
tą korzystną próbą, będą w większyi Stó- 
pniu korzystać z polskiej bandery, umożli- 
wiając w ten sposób uruchomienie częścio- 


Warszawa, 6. 4. (Tel. wł.) Wczoraj 
odhyio się w Warszawie zebranie Zw. 
Właścicieli Lasów. .Wysunięto postu- 
lat, aby opieka nad leśnictwem została 
powierzona izbom leśnym, które nale- 
ży powołać do życia. 

Zarysowujące się tendencje bagateli- 
zewania interesów leśnych w tworzą- 
cych się izbach rolniczych, usprawiedli- 
wiają całkowicie postulat pokrewnych 
oreanizacyj leśnych, aby opieka nad 
leśnictwem powierzona została odręb- 
nym izbom leśnym. 


0 warunkach pracy w rolnictwie. 


Warszawa, 6. 4. (Tel. wł.) Dnia 18 
bm. odbędzie się w Genewie posiedzenie 
specjalnej komisji pracy przy między- 
narodowej komisji rolniczej. Na konfe- 
rencji tej rozpatrywany będzie szereg 
spraw, dotyczących zagadnień pracy w 
rolnictwie. Porządek dzieńny obejmuje 
sprawę ubezpieczeń bezrobótnych, usta- 
ienie form zasiłków oraz ubezpieczenie 
na starość, inwalidztwo i śmierć, jak 
również zniesienie płatnych biur po 
średnictwa pracy. 


Harcerstwo polskie na obczyźnie. 


Warszawa, 6. 4. (Tel. wł.) Wczoraj 
w sali senatu odbyła się konferencja W 
sprawie harcerstwa polskiego zagrani- 
cą. Przewodniczył marszałek senatu p. 
Raczkiewicz. W- wstępnem przemówie- 


Stowarzyszenie Właścicieli Nieruchomo- 
ści w Gdyni odbyło dnia 28 marca br. w 
Hotelu Centralnym swe 
zgromadzenie. 

Jeden moment obrad tego zgromadzenia 
zasługuje na szczególniejszą uwagę i zain- 
teresowanie się opinji publicznej. 


Stowarzyszenie Właścicieli Nieruchomo- 
ści postawiło swą stawkę na sanacyjną li- 
stę nr. 1, na której jako czołowy kandy- 
dat figurował p. Kawczyński, piastujący u- 
rząd wicedyrektora Izby Handlowo-Przemy- 
słowej, dalej dyrektora Instytutu, Handlu 
Morskiego i wicedrektora Komunalnej Ka- 
sy Oszczędności, wreszcie członka w roz- 
maitych radach nadzorczych, no To 
sa miejscowej organizacji B. B. 

Kandydatem Stow. Właścicieli Nierucho- 
mości na tej liście był p. Grubba, figurują- 
cy na! czwartem miejscu. Niestety szczę- 
ście nie dopisało. Przeszło mimo niesły- 
chanych wysiłków i różnych sztuczek tylko 
trzech kandydatów, więc p. Grubba odpadł. 

„Otóż przy wyborze prezesa Stowarzysze- 
nia postawiono kandydaturę p. Grubby, ja- 
ko przyszłego członka Rady Miejskiej, któ- 
ry to mandat ma ótrzymać po ustąpieniu 
z tej listy p. Kawczyńskiego, albewiem p. 


doroczne walne 


preze- 


Nowiny z Mławy. 
(Od własnego korespondenta). 
Przy ulicy Francjszka Żwirki nr. 17 
otwarto lokal, w którym mieszczą się 


biura L. O. P. P. oraz FAA SP? Czer- 
wonego « „Krzyża. 


W związku z ogłoszeniem ustawy bu- 
dowlanej dla m. Gdyni (Dz. Ust. z dn. 16. 
II. 1933 r.) Związek Techników R. P. od- 
dział pomorski w Gdyni, przedłożył komi- 
sarzowi rządu w Gdyni następujący me- 
morjał: 

Na mocy: ustawy „Q prawie budowla- 
nem i zabudowie osiedli“ z dnia 16. II. 1928 
roku art. 364 i 369, przysługuje absolwentom 
państwowych szkół budownictwa prawo 
kierowania robotami i sporządzenia projek- 
tów, po wykazaniu się 6-cio letnią prakty- 
ką i złożeniu egzaminu administracyjnego, 
oraz tym osobom, które nabyły powyższe 
porawnienia: za czasów zaborczych (art. 
369). 

Programy szkół budownictwa dostoso- 
wane są do samodzielnej pracy ich absol- 
wentów na terenie całego państwa, za wy- 
jątkiem sporządzania projektów i kierowa- 
nia robotami odnośnie budowli monumen- 
talnych i konstrukcji skomplikowanych. 
Wiadomem jest powszechnie, że dotychcza- 
sowy porządek na obszarze państwa pol- 
skiego, nawet w okresie intensywnego ru- 
chu budowlanego nie wpływał ujemnie na 
poziom budownictwa. Wyjątek jedynie 
stanowi Gdynia, na co złożył się cały sze- 


czynników, jak brak należytego opra- 


+ Za 


* 

Staraniem parafialnej Akcji Katolic- 
kiejsodbyły się w Mławie w tych dniach 
dwa odczyty na tematy: 1) Elementy 
państwa chrześcijańskiego, 2) Kościół i 
Państwo”. Pierwszy odczyt wygłosił ks. 
dr. Wincenty Helenowski, drugi ks. Lu- 
domir Lissowski, 

2 


Nadzwyczajną ruchliwość 'na polu 
oświatowem i kulturalnem wykazuje 
tutejsza mniejszość żydowska. Zauwa- 
Żyć można stale w mieście plakaty w 
polskim języku i-żydowskim żargonie 
donoszące o zebraniach, odczytach i 
różnych imprezach. Polskie społeczeń- 
stwo tej ruchliwości niestety nie wyka- 
zuje. Żydzi mają nawet swój organ lo- 
kalny w Mławie, a Polacy na taki or- 


gan zdobyć sią nia Mogą = 


wo stojących bezczynnie statków Żeglugi 
Polskiej. 
Kłopotliwa niedyskrecia. 


Kawczyński ma wejść do Rady Miejskiej z 
nominacji, 
P. Grubba, jakkolwiek jest tylko dziec- 


kiem ludu kaszubskiego, posiada. jednakże: 


chwalebną ambicję i na tego rodzaju targi 
mandatowe nie poszedł, rezygnując zara- 
zem z ofiarowanej mu godności prezesa 
Stowarzyszenia. 


„KOŚCIUSZKO* W DRODZE DO AMERYKI. 
Wczoraj wyruszył w pierwszą podróż po 
remoncie statek „Kościuszko”, który będzie u- 
trzymywał komunikację na linji Gdynia — 
Ameryka na miejsce statku „Pułaski“, który 
idzie do remontu. „Kościuszko zabrał na po- 
kład 97 pasażerów, transport towarów i drze- 
wa oraz kilkaset worków poczty. 


GOŚĆ Z SZTOKHOLMU. 


Przybył do Gdyni na statku „Bornholm“ po- 
seł polski w Sztokholmie Konstanty Rozwa- 
dowski z małżonką. Poseł wyjechał do War- 
szawy. 

UCIECZKI OD ŻYCIA. 


Mięszkająca . w. baraku Wandtkego-przy: al 


Rybnik, 6. 4. (PAT) W związku z te- 
rorem, stosowanym przez bojówki hit- 
łerowskie wobec Polaków i prasy pol- 
skiej w Niemczech, odbyło się w Rybni- 
ku publiczne zgromadzenie protestacyj- 
ne, zwołane przez Związek Obrony Kre- 
sów Zach. przy udziale przeszło tyśiąca 
osób. Po wygłoszeniu kilku przemó- 
wień m. i. i przez pobitych w dniu 3 bm. 
przez bojówkę niemiecką w Rybniku a- 
kademików polskich, uchwalono rezo- 
lucję, wzywającą do bojkotu prasy nie- 
mieckiej i wszystkich towarów pocho- 
dzenia niemieckiego, przyczem posta- 
nowiono pozostawić kupcom  2-tygo- 
dniowy termin celem pozbycia się tych 
towarów. Dla przeprowadzenia tego 
programu ma być wybrana specjalna 
komisja Zw. Kresów Zach. Po zgroma- 


Dla jednych zwyciestwo, 
dla drugich krzywda. 


cowania i częste zmiany planów urbani- 
stycznych (co w rezultacie posłużyło prof. 
Politechniki Warszawskiej E. 'Norwertlowi 
do publicznego określenia Gdyni jako „ka- 
tastrofy urbanizmu polskiego“ oraz swobo- 
da. projektowania i kierowania, robotami 
dla osób nieposiadających kwalifikacyj za- 
wodowych. 

Ustawa z dnia 16, II. 1928 r, uznaje u- 
prawnienia wydane przez państwa zabor- 
cze, natomiast ustawa z 16. III. rb. nie re- 
spektuje nawet uprawnień nadanych bu- 
downiczym przez państwo polskie, 

Reasumując powyższe, W 
downiczych zrzeszonych w Związku Tech- 
ników Rzeczypospolitej Polskiej prosimy 
Pana Komisarza 'o przedłużenie terminu 
rozpoczęcia wykonywania ustawy dla miia- 
sta Gdyni, oraz o poparcie nas w dążeniu 
do złagodzenia przepisów wyżej. wspomnia- 
nego aktu ustawodawczego. 

Ww oczekiwaniu przychylnego potrakto- 
wania Haszej petycji, oraz ufni w poparcie 
naszych postulatów przez szersze warstwy 
inteligencji, świądomej swej misji społecz- 
nej. pozostajemy z poważaniem 
(2) 4. Langiewicz, prezes. Brunon Kowal- 
ski, St. Piechucki, Wł, Madeła, Jan Sikora, 

J. Goździewski, M, Maśliński, 


Odwet za prześladowanie Po 
w Niemczech. | 
Bojkot niemieckich towarów i pism. 


imieniu bu- 


RZEŻA. 


Św. Jańskiej 21-letnia Stanisława Trzcińska 
popełniła samobójstwo przez napicie się esencji. 
octowej. Mimo natychmiastowego przewiezie” 
nia jej do szpitala SS, Miłosierdzia i przepłu- 
kania żołądka denatki nie udało się uratować 
jej życia: i wśród męczarni zmarła. Powódem 
ucieczki.od życia miały być rzekomo niesnaski, 
rodzinne. 


Usiłował odebrać sobie życie w kawiarni 
Szyckiego bezrobotny Jerzy Tymkowski, za~ 
mieszkały w Hotelu Robotniczym, przez prze- 
cięcie sobie brzytwą żył na obu rękach. Na 
wezwanie właściciela kawiarni przybyła ka= 
retka pogotowia, która przewiozła nieszczęśli 
wego desperata, doprowadzonego nędzą do czy” 


| nu rozpaczliwego, do szpitala SS. Miłosierdzia: 


Po nałożeniu mu opatrunków życiu jego nig 
grozi narazie niebezpieczeństwo, 


WALNE ZEBRANIE P. C. K. 


e W piątek 7 bm. o godz. 19 odbędzie się w 
sali rozpraw sądu okręgowego przy ul. Kołła- 
taja a ptr.) walne erone digen ORSON ady 


= 


dzeniu uformował się pochód, który. 
przeszedł ulicami . miasta. 
* 

W Gnieźnie członkowie Legjonu Mło. 
dych zabrali z księgarń i kiosków 
dzienniki niemieckie, które publicznie 
spalono, 


Fabrykanci pończoch zapowiadają 
bojkot towarów niemieckich. 3 
Łódź, 6. 4. (PAT) Zarząd stowarzy> 

szenia fabrykantów wyrobów pończosz- 

niczych miasta Łodzi i okolicy pówzią! 
jednomyślną uchwałę następującej tre- 
ści: „W związku z prześladowaniami, 
na które narażeni są zydzi.» w - Niem- 
czech ze strony partji narodowo-socjali:. 
stycznej zarząd stowarzyszenia fabry- 
kantów wyrobów, pończoszniczych mia- 
sta Łodzi i okolicy postanowił przyłą- 
czyć się do ogólnego protestu Świata, 
kulturalnego przeciwko tym -  niebywa- 
łym w historji gwałtom i zareagować 
groźbą bojkotu towarów niemieckich, 
Podając to do wiadomości ogółu swoich 
członków, zarząd wzywa ich. do zastoso- 
wania się.w tej mierze de dalszych za-- 
rządzeń stowarzyszenia. Projektowane 
decyzje bojkotowe zarząd uzależnia od 
dalszych posunięć: rządu niemieckiego. 


F 


Strajk górniczy we Francji 
nie udał się. 
Lille, 6. 4. (PAT) W związku z trzy 
dniowym strajkiem górniczym w zagłę- 


biu północno-francuskiem 2 największe 
kopalnie w Lens i Marles ogłosiły ża-. 
wieszenie pracy w formie t. zw. świętó-. 
wek. 

Reszta. kopalń ogłosiła wałóritania 
pracy na pierwszy dzień strajku. Siraji 
ebjął nieznaczny procent personelu góra 
niczego, co niema większego znaczenia, 
Robotnicy polscy w wiecach i pocho-` 
Aach protestacyjnych udziału nie biorą. 


1 


' cieżka, 


wieściow ej i dramatycznej. R 


Ciekawe szczegóły z żytia królewskiego okrufnika. 


ý 


na tronie 


JAK MALARZ HOLBEIN POMÓGŁ PANNIE CLEVE DO KRÓLEWSKIEJ KORONY. 


pa VIII NIECHCE SIĘ ŻENIĆ Z „KOBYŁĄ FLANDRYJSKĄ". 
STAŁA SIOSTRĄ I DOKONAŁA ŻYWOTA 


W nocy noworocznej r. 1540 wylądowała 
księżniczka Anna Cleve na wybrzeżu an- 
g elskiem, w Rochester. Podróż była bu- 
rzliwa. Burza na morzu i burza -— w ser- 
cu. Albowiem Anna opuściła swą niemiec- 
ką ojczyznę, aby zostać czwartą żoną króla 
angielskiego Henrka VHE Czwarta żona 
rmiyśli przecież trochę o losie swych pō- 
ptzedniecżek, a przytem jakiś niepokój nu- 
dzi ją nieznośnie w sercu... Angielski Sino- 
brody załatwiał się przecież „krótko ze 
swemi żonami: z Katarzyną Aragońską 
rozwiódł się po 20-letnim pożyciu, Anna 
Bollyn została Ścięta przez kata, a trzecia 
z kolei Jane Seymour zmarła w czasie po- 
logu. Jakże ukształtuje się los tej czwartej? 

Panna Cieve była naturą 
trzeźwą.  Miałą: ona stać się królową an- 
gielską, ponieważ król Henryk kokietował 
właśnie niemiecki ruch. protestancki, któ- 
rego przywódcami byli panowie Cleve. Zra- 
zu nie myślał on o tem małżeństwie, lecz 
kanclerz Cromwell przedstawił mu korzy- 
ści, płyriące z tego małżeństwa, a poparł go 
sławny malarz Holbein, który tak „ponet- 
nie" wykonał portret księżniczki Anny, że 
zachwycił tem kochliwego monarchę. 

Król Henryk wbrew temu, co piszą o nim 
historycy, odznaczał się pewną sentymen- 
talmością i posiadał zdecydowane wyobra- 
żenie estetyczne.. Jego ideałem kobiety by- 


Tta istotka delikatna, wesoła, zgrabna, dow- 


cipna, czuła, coś w rodzaju płaszka, nuca- 
cego piosenki miłosne. To też monarcha, 
A mogat sie doczekać przybycia czwartej 
żony, wyjechał tylko w towarzystwie ko- 
niuszego do Rochester, aby zetknąć się z 
Anną bez uciążliwego ceremonjału dwor- 
skiego. Miał przy sobie piękny upominek 
i malował sobie to spotkanie w czarujących 
kolorach. Trudno zresztą zrozumieć, dła- 
czego tak zachwycił się portretem Holbeina, 
gdyż ei, którzy znają ten obraz (oryginał 
znajduje się w Luwrze), wiedzą, że panna 
Cleve nie wyglądała. na nim, jak piękna 
księżniczka, lecz jak kłótliwa gospodyni. 

Zbliża się wielka chwila. Służba do- 
nosi księżniczce o niespodziewanem przy- 
byciu króla. Drzwi się otwierają, i przyszli 
małżonkowie stoją naprzeciw siebie, Lecz 
nie — nie stoją naprzeciw siebie, bo narze- 
czona padła na kolana przed monarchą. 
Wolno nam przypuścić, że krót był na tyłe 
rycerski, iż podniósł klęczątą. Chciwem 
spojrzeniem. spojrzał on na nią, i. przekonał 
się, że nawet. niezbyt ponętny portret Hol- 
beina — skłamał straszliwie! Wysoka, 
jakby z grubsza tylko ociosana, po- 
zbawiona wszelkiego wdzięku, stała przed 
nim. panna Cleve, a czy była” wósoła i dow- 
cipna, nie mógł się przekonać, gdyż nie mó- 
wila po angielsku. To też król odjechał 
jeszcze prędzej niż przyjechał. Powrócił do 
domu i zaskoczył kanelerza wściekłym wy- 
buchem gniewu, że mu zamiast narzeczonej 
poslano- „kobyłę tlandryjską*, której nigdy 
nie poślubi. 

, Można sobie wyobrazić przerażenie kan- 
clerza, który rozważył, że dwór angielski, 
który w ciągu krótkiego czasu zaprzątał 
Europe tyloma skandalami małżeńskiemi, 
teraz wystąpi przed nią z skandalem za- 
ręczynowym, który pozatem uniemożliwi 
wszelkie zbliżenie się Anglji do protestan- 
tyzmu kontynentalnego. Kanclerz błagał 
zatem, berswadował, tłumaczył, „zaklinał i 
wreszcie osięgnął zgodę królewską. Leczw 
dniu ślubu wypowiedział Henryk VIII te 
słowa, nie wróżące biednej Annie nie do- 
brego: „Gdyby nie chodziło o dobro kró- 


lestwa i opinję świata — żadna siła na zič- 
mi nie skłoniłaby mnie, abym uczynił to, 
co czynię dzisiaj!“ 

- Pożycie małżeńskie odrazu zaczęło się 
Panna Cleve wcale nie by- 


toczyć fatalnie. 


spokojną ï: 


— Z ŻONY Z0- 
W OBŻARSTWIE. 


ła „delikatnym ptaszkiem*, lecz natura ob- 
darzyła ją niesłychanym wprost apetytem, 
który już podczas uczty weselnej obudzit 
wstręt króla, pragnącego, aby żona jego by- 
ła istotą subtelną i delikatna. A ponieważ 
w sprawach małżeńskich nie zastanawia! 
się zbyt długo, już w kilka tygodni później 
zwołał on trybunał, któremu polecił roz- 
wiązanie swego czwartego małżeństwa. 
Członkowie trybunału wiedzieli, że wola 
króła musi zostać spełniona. Dla przy- 
zwoitości jednak trzeba było wysłuchać o- 
brony królowej. Anna oświadczyła, że Ko- 
cha króla „nad życie”, a myśl rozstania się 
z nim pozbawia ją zmysłów. Naturalnie, 
że działała tu więcej próżność kobieca, niż 
istotne uczucie, 

Król upierał się przy tem, że czuje do 
swojej żony wstręt nieprzezwyciężony. Kró- 
lowa. jednak twierdziła, że w dotychczaso- 
wem zachowaniu się jej męża wcałe tego 
wstrętu nie zdołała zauważyć. Ostatecznie 
pogodzono się, że Anna, jako „dobra sio- 
stra króla“ pozostanie w Angliji, otrzyma 
przyzwoitą pensję roczną, a w razie ponow- 
nego małżeństwa dostanie odpowiedni po- 
sag. Anna była z tego zadowolona, a rów- 
nież król, który natychmiast poleciał do! 
pięknej Katarzyny: How ard, poślubił ją, aby 
kazać za dwa lata ściąć jej głowę katowi... 
Po niej nastapila szósta żona, trzecia Ka- 
tarzyna, która jednak na tyle była mądra 
i szczęśliwa, że przeżyła królewskiego Sino- 
prodego. 

Panna Cleve żyła tymczasem spokojnie 
i wygodnie, jako rentjerka. Cieszyła się 
ona jak dziecko, że mogła prawie codziennie 
ubierać nowa suknię, gdyż jak wiele brzyd- 
kich kobiet — lubiła się stroić.  Całemi 
dniami zajmowała się skomplikowanemi 
robótkami kobiecemi, a dzięki dobremu ser- 


cu i uprzejmości cieszyła się ogólną sym- 


Nowy sejm bawarski. 
Hitlerowcy otrzymali 48 mandatów, 


Berlin, 6. 4. (PAT). Sejm bawarski zo- 
stał rozwiązany. Nowy sejm powołany 
na podstawie klucza partyjnego, odpo- 
wiadającegao wynikom ostatnich wybo- 
rów do Reichstagu z okręgu bawarskie- 
go przedstawia się następująco: 

Hitlerowcy otrzymali 48 mandatów 
(dotychczas 48), bawarska partja ludo- 
wa 30 (45); socjal-deńokraci 18,- (20), 
niemiecko-narodowi 5 (8), związek 
chłopski 3 (9). Wobec niedopuszczenia 
komunistów, nowy sejm bawarski li- 
czyć będzie 104 posłów (128 w sejmie 
rozwiązanym). 
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patja. Prawdopodobnie zjadała ona rów- 
nież niezliczone kotlety baranie, pieczone 
Bury, indyki į kuropatwy z tym Samym 
hłogosławionym apetytem, którym niegdyś 
zniechęciła do siebie romantycznego Sino- 
brodego. 


Żydzi uciekają do Polski. 


Brońmy się przed zalewem! ; 


Za czasów urzędowania miv. Skład- 
kowskiego przypłynęły do nas fale ży- 
dostwa z Rosji. Zdaje się, że zbyt nie- 
opatrznie udzielono im obywatelstwa 
polskiego. 

Obecnie gdy rozpoczęła się wojna 
niemiecko-żydowska, wyrażaliśmy. o- 
hawę, by znowu fałe uciekinierów nie- 
jednokrotnie nawet wrogo usposobio- 
nych, nie przedarły się przez nasze gra- 
nice. 

W numerze z dnia 5 bm. donosiliśmy 


Str. Hi i 


Dekad A lak spieszył 
D fon ASPIRINY ! r 


Do nabycia we wszystkich aptekach. ; 


coma 


6203 


już, że władze szwajcarskie wydały roz- 
porządzenie, nie dopuszczające do stałe- 
go osiedlania 
nieruchomości, zakładanie AE 
biorstw są żydom wzbronione. 

Takie rozporządzenie 
mieś wydać władze polskie, Obecnie na 
polskim rynku pracy sytuacja jest tak 
ciężka, że setki tysięcy obywateli pol- 
skich Polaków nie mają kawalka chłe- 
ba. 


Kosztów represyj antyżydowskich w h 


Niemczech nie może ponieść Polska! 


- Psie pogotowie we Wiedniu. 


Wiedeń i Paryż — to są te dwa mia E 
zwierząt jest mięszkańcom najsilniej 


udotowane. To 
które 


sowo doskonale 
pułarnie „psiego pogotowia” A 
dowaną , sanitarka“. 


psy, okałeczałe konie, 
w druty telegraficzne. 
Jest to bardzo pożyteczna 


winna być do funkcjonowania wtedy dopiero, 
przychodzenia z pomocą ludziom są już M jw wyst ar saab 
zie pierwej człowiek, a potem dopiero zwierzę. 


wrodzone. ) 
miastach towarzystwa ochrony zwierząt rozwijają bardzo silną działalność 
ostatnie pozwala im na utrzy mywarnie 


w których współczucie dla okaleczatych 
ztąd też pochodzi, że'w tych obw 
i są finan- 
tak zw. po- 


dysponuje nawet własną specjalnie do tego zbu- 
Służbę przy miej pełnią dobrze płatni 
ka“ ta wyjeżdża na każde telefoniczne zawezwanie i 
a nawet oswobadza gołębie czy inne ptaki, 


weterynarze. „Sanitar- 
opieke przejechane 
które zaplątały się 


bierze w 


instytucja, ale naszem zdaniem dopuszczana ona po- 


mieście środki do 
Bo Ww Ri ra- 
t 


jeżeli w odnośnem 


Epidem 


ia chorób 


SETG( 


Walka e byt wyczerpuje... 


Ostatnie statystyki chorobowe wy- 
kazują niepokojący wzrost zgonów na 
choroby serca. Gdy w roku 1925 liczba 
zgonów na serce wynosiła 15,7 na ty- 
siąc mieszkańców, w 1931 dosięgła już 


z Rosji $omieckici. 


KAMPANJA PRZECIWWIELKANOCNA. 


Związek bezbożników -wojujących posta- 

nowił przeprowadzić w ciągu kwietnia 
„kompanię przeciywielkanocną”. Uchwa- 

lono w tym celu zorganizować Szereg Wy- 
kładów po zakładach, fabrykach w sowcho- 
zach i- kołchozach, propagujących „korzy- 
ści“. z piatiletki i pogawędki na temat an- 
tyreligijny. 

Państwowe wydawnictwo antyreligijne 
wypuściło broszury, zwalczające święta, 
Wielkanocne. Akademja nauk zaś urządza 
wystawę przeciwreligijną. 


NADUŻYCIA W. BANKU PAŃSTWA. 


„Życie ekonomiczne”, wychodzące w Mo- 
skwie, donosi. że w ciągu roku 1932 w głó- 
wnym zarządzie Banku Państwa i w od- 
działach prowincjonalnych wykryto nad- 
użycią na ogólną sumę miljona rubli. w 
liczbie podejrzanych 0 roztrwonienie pie- 
niędzy znajduje się 14 dyrektorów różnych 
oddziałów banku. 


ZJAZD PISARZY SOWIECKICH. 


W czerwcu br. organizują w Moskwie 
zjazd pisarzy sowieckich. Ustalono już po- 
rządek zjazdu, który otworzy słowem 
wstępnem Gorkij. Dalej poruszone zosta- 
ną różne kwestje Z dziedziny literatury po- 
vpież doko- 


f 


nane zostaną wybory nowego zarządu zwią- 
zku pisarzy sowieckich. 


„ZAŚMIECONY" KOŁCHOZ. 


Oddział. polityczny w  Wazniesiensku 
(Północny Kaukaz) wykrył ogromne niepo- 
rządki w party inych kołchozach. które we- 
dług orzeczenia władz sowieckich zaśmie- 
cone zostały elementami postronnemi. Oto 
wśród członków znałeziono kilku kułaków, 
„aktywnych białogwardzistów“, słowem 
burżujów. 


ZA ODNOWIENIE OBRAZU ARESZT. 


Według wiadomości, podanej przez gaze- 
te „Bezbożnik* we wsi Czerdakly nad 
Wołgą, odnowiono obraz. Z racji tej wierni 
udali się ttłumnie do świątyni, łecz skutek 
uroczystości był taki, że władze GPU aresz- 
towały popa i dwóch członków rady ko- 
ściełnej. 


25 ROGZNICA ŚMIERCI 
KOMPOZYTORA. 


W Piotrogrodzie, w kołach muzycznych 
czynione są przygotowania do obchodu w 
maju 25 rocznicy śmierci znakomitego kom- 
pozytora Rymskiego-Korsakowa. Zorganizo- 
wane będą koncerty. przedstawienia i od- 
czyty, poświęcone twórczości tego kompo- 
zytora. X 


20,9. Szerzenie się chorób serca jest 
ściśle związane z całokształłem życia 
codziennego. Statystyka zajść śmiertel- 
nych wskutek ataków serca wykazuje 
wyraźnie wzrost tych wypadków z każ- 
dym rokiem. Zwłaszcza zestawienia po- 
równawcze z latami przedwojennemi są 
niezwykle charakterystyczne. Ogólnie 
powiedzieć można, że obecnie umiera 
procentowo dwa razy więcej esób, niż 
przed wojną. Największe żniwa zbierają 
przytem choroby serca wśród inteligen- 
cji. Niedomagania serca wiążą się bo- 
wiem Ściśle ze słanem nerwów i mózgu. 
Wyczerpanie umysłowe i nerwowe, 
wskutek zbyt intensywnego natężenia 
intelektu, oto główne przyczyny wiel- 
kiej liczby chorób sercowych.  Zwła- 
szcza w okresie obecnym, kiedy inteli- 
gencja narażona jest na coraz cięższe 
zmagania o byt, kiedy troski życia co- 
dziennego nie pozwalają na zaznanie 
spokoju w chwilach odpoczynku od 
pracy — serce zostaje narażone na C0- 
raz większe niebezpieczeństwo. Stwier- 
dzono pozatem, że ludzi, którzy muszą 
walczyć z niepowodzeniami życiowemi, 
zwłaszcza jeżeli chodzi o inteligentów, 
zaniedbują wszelkie środki pielęgnowa- 
nia zdrowia, 

Gdyby dało się cyframi ująć naprzy- 
kład ilości wchłanianej czarnej kawy 
w kawarniach, okazałoby się, że prze- 
ciętny inteligent pije dzisiaj kilkakrot- 
nie więcej tego szkodliwego dla serca 
napeju, niż w czasach normalnych. Po- 
szarpane nerwy, atakowany 


niepokoją- 


cemi myślami mózg, szukają zapomnie- 
nia i znajdą je w tej czy innej podnie- 
cie, przynoszącej tylko pewną ulgę, a 
na dalszą metę, rujnującej zdrowie. 

Statystyki prywatnych towarzystw 
asekuracyjnych wskazują na. coraz 
większą liczbę osób, których oferty aSe- 
kuracyjne odrzucane są z powodu wad 
Serca, Bez przesady powiedzieć można, 
że choroby sercowe przybrały ostatnio 
rozmiary epidemiczne. 

Niestety, jest to smutny znak czasu 
— a ludzie umierający na serce, to 
przeważnie symholiczni żołnierze, pa- 
dający na polu beznadziejnej walki z 


coraz barcziej zaostrzającemi się wa- 


runkami bytu. 


Z Prus Wschodnich. 


ANTYSEMICKI PODATEK w NIBORKU. 

Na pierwszem posiedzeniu rady miej- 
skiej w Niborku (Neidenburg), opano- 
wanej przez hitlerowców, uchwalono, że 
wszystkie żydowskie przedsiębiorstwa 
płacić muszą 1000% do ; datychczaso- 
wych podatków 
sklepy żydowskie muszą płacić poda- 
tek od okien wystawowych i to za 
pierwsze 2 metry kwadratowe 200 mk., 
za każdy dalszy metr kwadratowy dal- 
sze 100 mk. Podatek należy płacić 
zgóry. 

Ciekawi jesteśmy, 
cza, tj. regencja w 
ten zatwierdzi. 


czy władza nadzor- 
Olsztynie podatek 


się w Szwajcarji żydów... 
Wszelkie zajęcia zarobkowe, nabywanie 


powinny rów- 


miejskich. Pozatem . 


s 
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Z Kujaw Zachodnich. 


Inowrocław. 


Nocny dyżur lekarski pełni z dnia 7 na 8 bm. 
dr. Mierosławski. 

Nocny dyżur pełni w bież. tygodniu apteka 
„Pod Złotym Lwem“ przy ul. Król. Jadwigi. 

Bibljoteka Miejska czynna codziennie od go- 
dziny 17 do 18, a w sobotę od 17 do 19. 
Pogotowie Och. Straży Poż. tel. 618. 
Repertuar kin: 

Pałac: „Legjon ulicy”. 

Stylowy: „Człowiek, którego zabiłem”. 

Żołnierskie; tylko do czwartku „Tajemniczy 
zabójca", - 

Walne zebranie P. C. K. w Inowrocławiu 
odbedzie się 7. bm. o godz. 19,30 w sali Basta. 

Walka z plagą szczurów. W Inowrocławiu 
przeprowadzono dotychczas regularnie dwa ra- 
zy do roku odszczurzanie miasta. Lekarz miej- 
ski dr. Bydałek zaleca w dniach od 10 do 15 
bm. wyłożyć truciznę na szczury i poleca uży- 
cie preparatu „Ratol” wytwórni „Sanator” w 
Bydgoszczy, uznany przez urząd wojewódzki 
poznański za bardzo skuteczny. 

Turniej szachowy. W Inowrocławskim Klu- 
bie Szachistów zostały rozegrane dwa turnieje 
eliminacyjne. Wynik pierwszego turnieju pp.: 
Burdelak 6% p., Cerkaski 6 p, Drogowski 
5% p, Głuszkowski 3 p. Nickowski 3 p. 
Chwojka 2 p. Bodendorf i Sikorski po 1 p. 
Rezultat drugiego turnieju pp.: Hajek i Kozłow- 
ski po 64 p., Rzepka 6 p., Kwiatkowski 5% p. 
Lewandowski 314 p„Dąbrowski i Skrzypiński po 
2% p. Słowiński 2 p. Drauszke 1 p. Stosow- 
nie do regulaminu turniejowego o mistrzostwo 
Klubu do finału wchodzą pp.: Burdelak, Cer- 
kaski, Drogowski, Majek, Kozłowski, Kwiatkow- 
ski, Rzepka, Głuszkowski i Nickowski. Zwy- 
cięzca w finale otrzyma tytuł mistrza Klubu na 
rok 1933. Jednocześnie podaje się do wiadomo- 
ści, że w piątek, 7. bm. w lokalu kawiarni 
„Słońce' o godz. 20 prezes inż. Tomaszewicz 
wygłosi pogadankę na temat: „Putapki w gam- 
bicie damy". Po pogadance odbędzie się kon- 
kurs na rozwiązanie zadań szachowych. 


Gdzie jest poczucie obywatelskie? 


Piszą nam z miasta: 

W tych dniach odbył się w Inowrocławiu 
koncert muzyczno-wokalny na rzecz ratowania 
bazyliki wileńskiejj w którym wzięły udział 
miejscowe chóry i orkiestra 99 pp. Przypu- 
szczać należało, że społeczeństwo inowrocław- 
skie tę pożyteczną imprezę poprze. Niestety. 
Sala świeciła pustkami. Prócz przedstawicieli 
władz oraz szkolnictwa nie przybył prawie 
nikt poważniejszy. Czy to nie wstyd? Gdzie 
jest poczucie chrześcijańsko-narodowe? Czy 
o porałowanie zagrożonej bazyliki wileńskiej 
mamy pójść do innowierców? 

Nie wątpię ani na chwilę, że gdyby do Ino- 
wrocławia zjechała jakaś rewja żydowska, to 
sala byłaby przepełniona po same brzegi pu- 
blicznością. Bądźmy bardziej konsekwentni. 


Wystawa L. O. P. P. 
stwa powiatowego otwarta 
sprzętów przeciwgazowych. 

Walne roczne zebranie K. P. W. sekcji wio- 
ślarskiej wybrało nast, zarząd: prezes Szufler, 
zast. Grodner, sekretarz Szczepiński, skarbnik 
Górny, naczelnik Witkowski, zast. Wojtowicz, 
oraz gospodarz Bielawski. 

W powiecie tczewskim zanotowano ostatnio 
wielki wzrost kradzieży. We wsi Gąsiorek było 


W gmachu tut, staro- 
została wystawa 


CHEŁMŻA. Redukcja w magistracie. Jak 
się dowiadujemy, z dniem 1 kwietnia br. na- 
stąpiło w tut. magistracie zwolnienie kilkuna- 
stu pracowników biurowych kontraktowych w 
celu uzyskania oszczędności w wydatkach per- 
sonalnych. Pracownikom technicznym w zakła- 
dach miejskich obniżono zarobki tygodniowe. 
Na miejsce zwolnionych nowi nie będą przyjęci, 
nastąpi natomiast przeniesienie pracowników 
z jednych wydziałów do drugich. 

LNIANO. Wielki wiec protestacyjny odbył 
się ub. niedzieli w sali Seidla. Uchwalono re- 
zolucję przeciw zachłanności rządów Hitlera. 


Wiec zagaił nauczyciel Suchowski ze Lnianka, 


okolicznościowe przemówienie wygłosił adw. 
Buczkowski ze Świecia, rezolucję odczytał za- 
stępca starosty Buczak ze Świecia. 


WIELKI KOMÓRSK. Walne zebranie So- 
dalicji Marjańskiej odbyło się pod przewodni- 
ctwem ks. proboszcza Grochockiego. Do no- 
wego zarządu weszli, A. Aniszewska prezeska, 
Ekertówna sekretarka, E. Stróżewska skarb- 
niczka. Sodalicja obchodzi w dniu 10 czerwca 
bież. roku dziesięciolecie swego istnienia. 


czew. 


MOGILNO.  Zamożny rolnik złodziejem. 
Na terenie powiatu mogileńskiego od dłuższe- 
go czasu dokonywano kradzieży żywego inwen- 
tarza u gospodarzy. W związku z tem policja 
w Inowrocławiu zarządziła rewizję wozów, ja- 
dących na targ. M. in. zatrzymano zamożnego 
rolnika Józefa Białkę z Krzekatowa (pow. mo- 
śileński), na którego wozie znaleziono 3 wieprz- 
ki, kilkanaście kur i indyków pochodzących 
z kradzieży. Białka przyznai się do popełnienia 
kilku kradzieży. Osadzono go w areszcie. 

MOGILNO. Koncert religijny urządza miej- 
scowy chór kościelny w niedzielę 9. bm. w Do- 
mu im. Wawrzyniaka. 

OTMIANOWO, pow. Mogilno. Olbrzymia 
kradzież w majątku. Niewykryci dotąd spraw- 
cy dostali się do pałacu Stanisława Glińskie- 
go i splądrowali całe mieszkanie. M, in. skra- 
dli zastawę srebrną oraz inne przędmioty, war- 
tości około 6000 zł. Kradzież zauważono do- 
piero rano. Pogoń nie dała rezuitatu. Ślady 
wskazują na to, że kradzieży prawdopodobnie 
dopuścili się domownicy. 


z PIETER 
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Hruszwica. 


Przedstawienie. Chór kościelny przy kolegja- 
cie kruszwickiej urządza w niedzielę 9. bm. 
przedstawienie amatorskie p. t. „Nazarejczyk“. 
Generalna próba dla dzieci w sobotę 8. bm. 

Kradzież. Złodzieje włamali się przez wybi- 
cie muru do warsztatu ślusarza Mazurkiewiczą 
przy Rynku i skradli narzędzia, gumy rowero- 
we itd. Policja jest już na tropie złodziei. 

Wojna żebraków. Przy dworcu kolejowym 
pobiło się kilku żebraków. Policja uspokoiła 
awanturników i winnych aresztowała. 

Wielka akademja hallerowska odbyła się 
ku uczczeniu 15-lecia założenia błękitnej armii. 
Słowo wstępne wygłosił p. Fedkowicz. Po de- 
klamacji Chór Nadgopl. Tow. Śpiewu śpiewał 
pod batutą B. Uklejewskiego. P. Pawlicki wy- 
głosił referat i odczytał rezolucję przeciw za- 
kusom Hitlera. Odśpiewaniera „Roty“ zakoń- 
czono tę wspaniałą akademię. 


Dakio. 


Zamach samobójczy. 60-letni kupiec Wiktor 
Szulc targnał się na swoje życie, Pocisk rewol- 


Niemcy zmajdą Prae 


w pomorskiej stolicy biskupiej, w Pelplinie 
A POLACY? 


CUKROWNIA W PELPLINIE ODDAJE ZAMÓWIENIA NA ROBOTY BUDOWLANE ITP, 
NIEMIECKIM FIRMOM GDAŃSKIM. 


Gdański korespondent naszego pisma, mają- 
cy styczność z współpracownikami tamtejszych 
firm budowlanych, donosi o krzywdzącym 
i wprost nie do uwierzenia fakcie, który w dzi- 
siejszych zaostrzonych stosunkach jest tem bar- 
dziej tragiczny, że dotyczy on firmy polskiej, 
jednej z większych cukrowni na Pomorzu, na 
czele której stoi dyrektor o nazwisku polskiem, 

Oto cukrownia w Pelplinie w bieżącym se- 
zonie przeprowadza poważne inwestycje, jak 
zamianę kotłów, konstrukcje żelazne, oraz róż- 
ne roboty budowlane. Do złożenia ofert na 
roboty budowlane wezwano kilka firm polskich 
z Pomorza, oraz pewną firmę gdańską, Przy 
oddaniu tych robót pominięto jednak iirmy pol- 
skie, wyróżniając gdańską firmę budowlaną 
„Borchert” i znaną na terenie Gdyni takąż fir- 
mę „Heyking” z Gdańska dla konstrukcyj że- 
laznych. 

Przy robotach tych, ewtl. wykonanych przez 
krajowe firmy mogłaby mieć przez lato zatru- 
dnienie spora liczba bezrobotnych sił technicz- 
nych, a zarobki pozostałyby w kraju, na czem 
skorzystałyby urzędy skarbowe — z podatków, 
i instytucje społeczne — ze świadczeń. Nato- 
miast firmy gdańskie przywiozą do Pelplina swój 
aparat techniczny i nadzór budowlany, zyska- 
mi zaś zdobytemi w Polsce wzmocnią śdańskie 
banki i przedsiębiorstwa handlowe a Skarbowi 


9 kradzieży, w  Dzierzążnie 4 kradzieże, w 
Gniewie 12 kradzieży, w Subkowach 6 kradzie- 
ży, w Pelplinie 5 kradzieży, oraz w Nowej 
Cerkwi 3 kradzieże. 

Najwyższy czas położyć temu kres! Na 
ulicach naszego miasta grasuje dobrana paczka 
zawalidrogów, którzy trudnią się wymuszaniem 
pieniędzy na wódkę pod groźbą użycia nożą 
wzgl. pobicia. Podobne napady mają miejsce 
około godz. 22 w okolicach rynku. Teror ten 
w stosunku do spóźnionych obywateli m. Tcze- 
wa stosują dobrze znani naszej policji nożowni- 
cy. Miejmy nadzieję, iż policja esergicznie się 
nimi zajmie. 

Za zniewagę marsz. Piłsudskiego sąd grodzki 
skazał urzędnika kolejowego Władysława 
Mrozka na 100 zł grzywny. 

Sukces policji śledczej. Policja przytrzy- 
mała sprawców zuchwałegśo włamania do Za- 
rządu Dróg Wodnych, którego sprawcami oka- 
zali się zawodowi złodzieje 24-letni Paweł Su- 
charzewski z Prądnicy i Józef Kułakowski 
z Warszawy. 

Postępowanie godne napiętnowania. Pewien 
obywatel polski jadący w przedziale 4 kl. po- 
ciągu osobowego do Gdańska w czasie czytania 
polskiej gazety napastowany, a nawet kopany 
został przez współpasażerów obywateli nie- 
mieckich. Świadkiem tej brutalnej napaści był 
fryzjer Antoni Sajdowski, zamieszkały w Tcze- 
wie przy ul. Podmurnej 18, do którego ów na- 
pastowany Polak zwrócił się w języku polskim, 
na co otrzymał w języku niemieckim odpowiedź 
iż ten nie rozumie języka polskiego. Zazna- 
czamy, iż wspomniany fryzjer na tut. terenie 
udaje wielkiego patrjotę, nie umiejącego po 
niemiecku. 


Polskiemu grosza podatków nie zapłacą, 

Właściciele tych gdańskich przedsiębiorstw 
budowlanych już przed kilku dniami w pu- 
blicznych miejscach Gdańska z „grubem cyga- 
rem” w ustach i z ironicznym uśmiechem ogła- 
szali swoim ziomkom, że wyłapali w Polsce 
„ładny kęsek'*, czem się zasłużą swemu Vater- 
landowi. 

Jest niedopuszczalnem, ażeby w dzisiejszych 
krytycznych czasach, gdy głoduje polski pra- 
cownik i Skarbowi coraz bardziej skąpo wpły- 
wają podatki, gdańskie firmy dopuszczać w Pol- 
sce do prac, które pod względem fachowości 
mogą być lepiej a kto wie czy nie taniej wyko- 
nane przez firmy krajowe. j 

Jak słychać, to dyrektor wspomnianej cu- 
krowni zamierza także krociowe zamówienie 
na dostawę przyborów elektrycznych, oddać 
wyłącznie gdańskim firmom. 

Czy tak się podtrzymuje polskość na Po- 
morzu?! 


Nocny dyżur apteczny pełni do środy włącz- 
nie apteka „Pod Orłem“, Rynek Staromiejski. 


Repertuar kin: 
Lux: „Zatrułe dusze”. 
Mars: „Rajski ptak". 
Światowid: „Musisz być moją”. 
Palace: „Ludzie w hotelu". 
Corso; Mandżurja płonie”. 


Bibljoteka T. C. L. (ul. Wysoka 16) otwarta 
codziennie za wyjątkiem niedziel i świąt od go- 
dziny 11—11,30 i od 16—19. 


TEATR POLSKI. « 

W czwartek o godz. 20, w piątek o godz. 16 
dla młodzieży szkolnej, o godz. 20 dla wojska, 
w sobotę o godz. 20 „Żywot św. Teresy". 


Jugosławia w przezroczach. Staraniem P. T, 
Krajoznawczego odbędzie się odczyt o Jugo- 
sławji w piątek 7. bm. o godz. 20 prof. A. Jan- 
kowskiego z Warszawy. Sympatycy mile wi- 
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Świecie. 


Złote gody obchodzili małżonkowie Folgma- 
nowie, zamieszkali w Lubieniu Wielkiem. Win- 
szujemy. 

„Św. Sebastjana", dramat religijny wystawiła 
ub. niedzieli na scenie Chełstowskiego Konte- 
rencja Męska św. Wincentego a Paulo z nie- 
małem nakładem kosztów i pracy. Zespół pod 
reżyserją prof. Stindtmana wywiązał się znako- 
micie. 

Uruchomienie fabryki papy dachowej. W 
ostatnich dniach wznowiła produkcję jedyna w 


|miejscu — fabryka papy dachowej, własność 


znanego przemysłowca Karola Schleitera. 
Trychiny w mięsie wieprzowem. Podczas 

uboju świń u rzeźników: Chudzińskiego i Oper- 

towskiego w Osiu, swierdził obwodowy badacz 

mięsa Goldyan w Osiu trychiny. 

\ Dwa pożary w powiecie świeckim. W Grucz- 


Toruń. 


werowy zamiast w skroń ugodził w prawe oko: 
Stan zdrowia Szulca nie budzi obaw. Oko jest 
jednak stracone. Szulc już od dłuższego czasu 
nosił się z zamiarem odebrania sobie życia, 
Przyczyna dotąd nie stwierdzona. 


Kulanie o godność króla urządził Klub „Via 
wat", Wyniki były następujące: królem ośło4 
szono p. S. Szymczaka zdobywająceśo 550 pkt 
I. rycerzem został p. S. Wszelaki mając 540 pu 
MH. rycerzem został p. K. Kitkowski uzyskując 
527 pkt, Ml. rycerzem został p. W. Teszar 
mając 525 pkt. Oficerami zostali pp.: I. J. Stręk 
mając 523 pkt. i IL F. Drobiński z 511 pkt. 


Kulanie rozpoczęto w sobotę dnia 1 kwietnia 
o godzinie 6,30 po poł., zakończono w niedzielę 
o godz. 9,42 wieczorem. 


Liga Narodów. 


Co z tą babą zrobiło się! 
Hitler siedzi jej na nosie, 
Peruwianie, Boliwianie, 
Japończycy, Chińczykowie 
Wszyscy na niej robią pranie 
Wszyscy skaczą jej po głowie! 


dziani. Opłata 60 groszy dla dorosłych, 25 śr 
dla młodzieży. 

Nieszczęśliwy wypadek przy pracy wyda- 
rzył się w tartaku „Arnolda”. Mianowicie pod- 
czas składania drzewa robotnik Poliński mocno 
się pokaleczył. W stanie ciężkim odstawiono 
go do szpitala. 

Nowy komendant szkoły podchorążych ma- 
rynarki. Komendant szkoły podchorążych ma- 
rynarki woj. komandor Korytowski został mias 
nowany szefem sztabu kierown. maryn, wojen- 
nej, a komendantem szkoły został komandor* 
por. Tadeusz Podjazd-Morgenstern. 
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ZDROJEWO, pow. świecki. Tow. Powst. 
i Wojaków statutu poznańskiego wybrało pre- 
zesenr Jana Kłosa, zastępcą Ksawerego Kilkow= 
skiego, sekretarzem Leona Kłosa, skarbnikiem 
Franciszka Sworowskiego, komendantem Alek- 
sandra Kilkowskiego. 


nie spalił się dom, kryty słomą, będący wła- 
snością katolickiej gminy kościelnej. Powstałe 
szkody wynoszą około 600 złotych; przyczyna 
pożaru jest nieznana. W Kozłowie pod Tere- 
spolem w kuchni domu mieszkalnego rolnika 
Gackowskiego powstał pożar, który jednak zdo- 
łano zlokalizować. 

Walne zebranie Koła L. O. P. P. wybrało na 
marszałka nacz. sądu grodzkiego Guzika, do 
protokółu powołano A. Tomasika, jako lawni- 
ków dr. Jettkego i Kierzkowskiego. W skład 
zarządu weszli: adw. Buczkowski prezes, inż. 
Ludwiczak wiceprezes, Tomasik sekretarz, 
Smolarz zastępca, dyr. Dąbrowski skarbnik, 
Domachowski Fr., Chełstowski i Sikora komisja 
rewizyjna. Jako prelegenta Koła i kierownika 
sekcji propagandowej wybrano adwokata Max 
iei AR 
ciejewsków sias 
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TWaGrześno. 


Zmiana delegata rządu. W miejsce p. Dzierz- 
gowskiego został zamianowany delegatem rzą- 
du przy tutejszym magistracie p. Ćwinarowicz, 
referendarz powiatowy, Odwołania p. D. do- 
magały się sfery sanacyjne. Delegat rządowy 
sprawuje swój urząd od 2 lat w związku z do- 
chodzeniem dyscyplinarnem przeciwko burm. 
Śchwarzowi, którego władze wojewódzkie po- 
zostawiły w służbie czynnej. 

Zgon wiceburmistrza. Odbył się tu pogrzeb 
śp. Jana Deręgowskiego, zasłużonego w pracy 
społecznej, a szczególnie w czasie przedwojen- 
nym nieustraszonego, gorącego patrjoty. Zmar- 
ły przybył z Poznańskiego jako młodzieniec to 
tutejszego grodu, pracą swą i zaletami swego 
prawego charakteru zdobył sobie zaufanie spo- 
łeczeństwa. Ostatnio sprawował urząd wice- 
burmistrza; wybór na ten urząd został przez 
władze zatwierdzony, mimo, że zmarły nie wy- 
_sługiwał się sanacji, 

Znów przeniesienie „dla dobra służby”. Kie- 
rownik 3-klasowej szkoły w Książkach Leon 
Nowoczyn, został przeniesiony „dla dobra służ- 
by, na równorzędne stanowisko”, jako nauczy- 
ciel 2;klasowej szkoły w Tomysłowicach,..po- 
włat Turek, woj. warszawskie. Pan Nowóczyn 
jest patronem Stow, Młodzieży Kat. od długich 
lat, a swego czasu był nauczycielem w semi- 
narjach naucz. w Kościerzynie i Tucholi, człon- 


kiem zarządu Koła Oficerów Rezerwy w Wą- 
brzeźnie, 


Chojnice. 


Ciekawa rozprawa, W ub. poniedziałek to- 
czyła się w tut. sądzie grodzkim ciekawa roz- 
prawa o zniewagę. Na ławie oskarżonych za- 
siedli bławatnik R. z ul. Młyńskiej oraz Boni- 
facy Chmielewski, redaktor odpowiedzialny 
„Dziennika Pomorskiego”, Oskarżenie wnosił 
bławatnik Herrmann Schulz z Rynku, Chodzi- 
ło o zniewagę. Otóż w „Dzienniku Pomorskim” 
ukazała się notatka jako sprawozdanie z zebra- 
nia odbytego przez Samodzielnych Kupców, w 
której m. in. ostrzega się przed niej. S$chulzem 
bławatnikiem, który rzekómo znany jest z róż- 
nych manipulacyj oszukańczych. Sprawę tę 
omawiano szczegółowo na zebraniu Kupców 
Samodzielnych, głos zabierali liczni członkowie 
m, in. oskarżony R., który wedle zeznań świad- 
ka Antoniego Nowackiego miał się wyrazić 
o oskarżycielu że „jest znany jako oszust”, cze- 
mu jednak osk. R. zaprzecza by to wyrażenie 
od niego wyszło, Sąd rozprawę odroczył dla 
przesłuchania prezesa Kupców Samodzielnych 
radcy Kaźmierskiego i pp. Urbana, Góreckie- 
go, Bączkowskiego, Jasnocha i Oszwałdowskie- 
go. Proponowana przez” sędziego ugoda nie 
doszła do skutku. $ 


„DZIENNIK BYDGOSKI". 


Kronika 


Bydgoszcz, dnia 6 kwietnia 1933 roku. 


KALENDARZYK. 


Dziś: Celestyna pap. i Wilhelma w. 
‘Jutro: Epifanjusza b. m. 

Wschód słońca o godzinie 5,24. 
Zachód słońca o godzinie 18,42. 


Baa y 
Stan pogody. 
Zachmurzenie zmienne, malejące. W 
górach możliwe jeszcze opady. Nocą przy- 
mrozki. W ciągu dnia temperatura około 


10 stopni. Słabnące wiatry północno-za- 
chodnie. 


| —-3> Stas 


DYŻURY NOGNE APTEK 
, od 3. IV. do 9. TV. 1933 r. 
1) Apteka pod Niedźwiedziem. 
2 Apteka pod Koroną. . 
— Muzeum Miejskie przy Starym Rynku 
otwarte codziennie od 10—16, w niedziele 


i święta od 11—14. Obecnie w Muzeum wy- 


stawa zbiorowa artysty malarza Bolesława 
Lewańskiego. 


2 TEATRU MIEJSKIEGO. 


Tani czwartek wypełni reportaż Miha- 
ly'ego „MAM LAT 26“ w doskonale zgra- 
nym zespole. 


ZESPÓŁ KUBAŃSKICH KOZAKÓW, w 

składzie 17 osób, wystąpi w Teatrze Miej- 
skim ostatni raz w piątek wieczorem. Zu- 
pełna zmiana programu w śpiewach i tań- 
cach oraz nader niskie ceny biletów uprzy- 
stępniają szerokim rzeszom zapoznanie się 
z tą egzotyczną i wysoce artystyczną im- 
prezą, 
POPOŁUDNIÓWKA FREDROWSKA wy- 
wólała wśród młodzieży szkolnej zrozumia- 
łe zainteresowanie. Trzy arcydzieła Fredrow- 
skie w koncertowem wykonaniu naszego ze- 
spolu, dostarczą młodocianym widzom go- 
dziwej rozrywki. Ceny od 10 gr do 1 zł. Bi- 
lety są już w rozprzedaży. 


f 


piątek, dnia 7 kwietnia 1933r. 


. Sobotnia premjera operetki L. Falla 
„ROZWÓDKA“ zapowiada się świetnie. 
Wszystkie zespoły dokładają wszelkich sta- 
rań, żeby premiera stała na wysokości za- 
dania, Grają, śpiewają i tańczą: Herma- 
nowa, Korabiańka, Martówna, Maassówna, 
Stadnikówna, Andrżejewski, Cirin, Ciesieł- 
ski, Cybulski, Dzwońkowski, Jabłoński, 
Przebiński į Zayenda. Batutę dzierży ka- 
pelmistrz Hładyłowicz, . reżyseruje Andrze- 
jewski, tańce į ewolucje układu Ciesielskie- 
go. Konstrukcja sceniczna wnętrza Kras- 
sowskiego. 


— Na rozpoczęcie Roku Świętego od- 
będzie się dziś, w czwartek, o godz. 18-ej 
uroczyste jednogodzinne nabożeństwo z wy- 
stawieniem Najśw. Sakramentu i adoracją 
w kościele garnizonowym. 

— Kierownietwo szkoły im. St. Leszczyń- 
skiego zawiadamia rodziców, że w a © m 
i8 bm. odbędą się w czasie od gòdz. 8—14 
zapisy wszystkich dzieci, zamieszkałych w 
rejonie szkoły, urodzonych w latach od 1919 
do 1931 włącznie. 

— Koło Rodzicielskie przy państw. gim- 
nazjum klasycznem. Następny odczyt o wy- 
borze zawodu maturzysty gimnazjalnego 
wygłoszony będzie w piątek, 7 bm. o godz. 
18,30 w auli gimnazjum klasycznego Odczyt 
na temat „Studja medyczne a zawód le- 
karza“ wygłosi p. dr. Sielużycki. Zarząd 
Koła Rodzieielskiego prosi o liczny udział 
uczniów i rodziców. Wstęp bezpłatny. 


Odprawa harcerska. 


W myśl rozkazu Komendy Chorągwi Har- 
cerskiej Męskiej odbędzie się w dniu 9 kwiet- 
nia br. w Bydgoszczy odprawa rejonowa har- 
cerska z następującym programem: 1. O godz. 
8,25 nabożeństwo w kościele garnizonowym, 2. 
o godz. 10 odprawa w auli gimnazjum huma- 
nistycznego przy ul. Grodzkiej.  Drużynowi, 
przyboczni, instruktorzy i kom. hufców biorą 
obowiązkowo udział w odprawie, 
Komenda drużyn. 


s 


Ministerstwo Skarbu przypomina płatnikom 
podatków bezpośrednich, że w miesiącu kwiet- 
niu 1933 r. płatne są następujące podatki: 

1. do dnia 15 kwietnia br. zaliczka miesięcz- 
na na podatek przemysłowy w wysokości po- 
datku, przypadającego od obrotu osiągniętego 
w miesiącu marcu br. przez przedsiębiorstwa 
handlowe I i II kategorji i przemysłowe I—V 
kategorji, prowadzące prawidłowe księgi han- 
dlowe oraz przez przedsiębiorstwa sprawo- 
zdawcze; 

2. dò dnia 15 kwietnia br. począwszy pań- 
stwowy podatek przemysłowy od obrotu za 


Grudziądz. 


Apteka dyżurna; „Pod Łabędziem”, Główny 

Rynek 20, telefon 142. 
Repertuar kin: 

Apollo: „Mój przyjaciel król“ i „Rajski 
ptak". 

Gryf: „Noc w raju” z Anni Ondrą. 

Orzeł; „Kryss“. 

Z Teatru Miejskiego. Dnia 8, bm. o godz. 8 
wieczorem w sali Teatru Miejskiego odbędzie 
się koncert na wpisy szkolne dla niezamożnych 
uczennic państw. gimnazjum żeńskiego, urzą- 
dzony staraniem Rodzicielskiej Opieki Szkol- 
nej. 
Świetlica dla bezrobotnych. Dzięki inicja- 
tywis Magistratu i Radzie Miejskiej powstały w 
naszem mieście świetlice dla bezrobotnych. 

Ochronka na „Maderze“. W poniedziałek 
nastąpiło otwarcie w lokalu straży pożarnej 
ochronki dla bezrobotnych, mieszkających na 
t zw. „Maderze“. Dotąd zgłosiło swój udział 
` 80 dzieci. 

Dzień Palmy. Stowarzyszenie Pań Mił św. 
Wincentego a Paulo, z okazji zbliżających się 
świąt Wielkanocnych, urządzają dnia 9. bm. 
„Dzień Palmy" by zebrać fundusze na święcone 
dla najbiedniejszych. W tym celu ukażą się na 
ulicach kwestarki sprzedające wiązanki palm. 

Z kroniki żałobnej Pań Miłosierdzia. Śmierć 
nieubłagana wyrwała z szeregu Stowarzyszenia 
Pań Mil. św. Wincentego a Paulo przy Farze 
dnia 3. bm. naszą gorliwą i długoletnią człon- 
kinię śp. Helenę Bernecką. Zmarła przez dłuż- 
sze lata była członkinią naszego zarządu. 
Uprzejma, miła i nader czynna, żywy udział 
brała w wszystkich imprezach i gwiazdkach 
dla biednych. Po długiem pracowitem życiu 
stanęła przed Boskim sędzią z rękoma pełnemi 
zasług wincentyńskich, które oby Bóg miło- 
sierny łaskawie policzyć jej chciał. Cześć jej 
pamięci. 

Podziękowanie, P. Brendlowa ofiarowała w 
miejsce wieńca na grób śp. Berneckiej Heleny 
z Nowej Wsi 10 zł dla biednych Stow. Pań 
Mil, św. Wincentego a Paulo przy Farze. 

Walne zebranie Sokoła V. (Jazdy Sokolej) 
odbyło się w lokalu redakcji „Dziennika Byd- 
goskiego”. Przewodniczył zebraniu p. wicepre- 
zes okręgu Alojzy Szubrych, protokół pisał 
Murawski Alfons. Sprawozdanie z działalności 
zdali: komendant, sekretarz i skarbnik. Na 
wniosek komisji rewizyjnej, składającej się z drh. 
Migawy i Kruszewskiego, uchwalono sprawo- 


zdawcom absolutorjum,. Wybrano nowy zarząd 
w skład którego wchodzą: prezes i komendant 
Franciszek Skowroński, wiceprezes Al. Neu- 
man, sekretarz Smoczyński Stanisław, skarbnik 
Smoczyński Al. członkowie: Murawski i Kru- 
szewski. Delegatem do okręgu i dzielnicy wy- 
brano prezesa Franciszka Skowrońskiego. U- 
chwalono podnieść u członków dzielność fizycz- 
ną, wyrobienie karności, spójni i ofiarności, 
odpowiedzialności za swe czyny, poczucia obo- 
wiązku wobec Państwa i wszelkich wogóle 
cnót obywatelskich stanowiących podstawy 
istotnej miłości Ojczyzny. 

Strzelanie do tarczy „Obrony Narodowej“. 
Przeprowadzone ostatnio strzelanie mimo nie- 
sprzyjającej pogody, cieszyło się niebywałem 
powodzeniem. W/ strzelaniu wzięło udział 920 
osób. Wyniki strzelania były bardzo dobre, 
jeżeli wziąć pod uwagę niekorzystne warunki 
atmosferyczne, Odznaki strzeleckie zdobyło 
284 osoby, w czem III. kł. 235 TI kl. 49. 
Godnem podkreślenia jest fakt, że w strzelaniu 
wzięły udział panie zdobywając 14 odznak. 
Aby umożliwić odbycie strzelania tym którzy 
z powodu niepogody przyjść nie mogli, zostanie 
powtórzone strzelanie do tarczy „Obrony Na- 
rodowej” w dniu 9. bm. Strzelanie to odbę- 
dzie się od godz. 10 do 16 na strzelnicy garni- 
zonowej, przy końcu ul. Lipowej. 


Pożar. W dniu 2 kwietnia br. o godz. po- 
między 1—2 w nocy spłonął stóg pszenicy na 
szkodę rolnika Leona Eyżanowskiego w Bliźnie 
(pow. grudziądzki), w którym znajdowało się 
74 fur pszenicy. Poszkodowany oblicza war- 
tość spalonej pszenicy na 6000 zł. Stóg ubez- 
pieczony był w Pomorskiem Stowarzyszeniu 
Ubezpieczeń w Toruniu na sumę 4500 zł. Po- 


Toruń (tel. wł), 6. 4. Rozprawa w trybie 
doraźnym przeciwko Edwardowi Mosakowskie- 
mu, mordercy listonosza śp. Adama Rypińskie- 
go, wyznaczoną została przed sądem okręgo- 
wym w Toruniu na czwartek, 20. bm. 

Mosakowskiemu grozi kara śmierci. 


Dochodze- 


wodu pożaru narazie nie ustalono. 
nia prowadzi komenda powiatowa P, P. 
Z walnego zebrania Stowarzyszenia Budowy 


Nowego Kościoła Rzymsko-Katolickiego. Ze- 
branie w obecności 500 osób zagaił ks. radca 
Partyka. Marszałkiem obrad wybrano zgodnie 
z życzeniem ks. radcy p. szambelana Szychow- 
skiego, a do pióra powołano p. insp. Wodwuda. 
Sprawozdanie z dotychczasowej działalności za- 
rządu złożyli pp.: ks. radca Partyka i prof. Bi- 
nek, jako rendant parafji, a jednocześnie skarb- 
nik Stowarzyszenia. Zakupiono już miejsce 
na nowy kościół, które kosztuje przeszło 67 ty- 
sięcy złotych. Są jeszcze długi do spłacenia 
i to w wysokości 35 tys. zł. Kolejarze za stara- 
niem ś. p. inż. Elżanowskiego ofiarówali kamie- 
nie na fundament w wartości %5 tys. zł. W dy- 
skusji nad referatem zabierali głos pp.: Stanek, 
radca Klimek, poseł Mazur, Banaszak, Kaszew- 
ski, poseł Reder. Odpowiadali ks. radca Party- 
ka, prof. Binek, insp. Wodwud i szambelan Szy- 
chowski. Do zarządu wybrano pp.: ks. radcę 
Partykę, szamb. Szychowskiego, szamb. Ruch- 
niewicza, dyr. Puppla, mec. Kurowskiego, inż. 
Bystrzyńskiego, insp. Wodwuda. rend. Binka, 
W. Korzeniewskiego. Do wydziału wybrano pp.: 
Boberską, Helenę Kruszonową, Majową, T. Mar- 
chlewskiego, Andróta, inżyniera B. Grabow- 
skiego, dyr. Grobelnego, Hanczewskieśo, insp. 
Kaszewskiego, dr. Maja, posła Mazura, sekr. 
Odrowskieśo, posła Redera, radcę Klimka, dyr. 
Siemiątkowskiego, insp. Sowińskiego, bud. Sto- 
łowskiego, prof, Tkaczyka, Łaszewskiego, Han- 
dzelewicza. Do komisji rewizyjnej: A. Korze- 
niewskiego i dyr. Wojciechowskiego. 
Samobójstwo. W dniu wczorajszym w parku 
(lasku) garnizonowym powiesił się niejaki Za- 
remba Jan, lat 17, zamieszkały w Małem Tarp- 
nie, Wisielca zauważył strzęlec 65 p. p. Bel- 
czewski Zygmunt. Ustalono, że samobójca no- 
sił się już dawno z zamiarem odebrania sobie 
życia. 


Rozprawa przeciw Mossakowskiemu 


odbedzie się 20 kwietnia. 


Będzie to w Toruniu drugi sąd doraźny. 
Pierwszy, jak wiadomo, odbył się 2 listopada 
1931 r. nad bandytami Klamrzyńskim i Schil- 
kem, którzy skazani zostali na karę śmierci 
i wyrok został w ciągu 24 godzin wykonany. 


Podatki, płatne w 


: COE a i ~ 
Ch. Z. M. P. „Odrodzenie A 
Plenarńe zebranie odbędzie się w 
piątek, 7 kwietnia br, o godz, 20 w lo- 
kalu własnym (Poznańska 14, dom po- 
dwórzowy, I piętro). Referat wygłosi 
dth. Lis. 3, 
Schadżki odbywają się co poniedzia- 
lek i czwartek od godz. 17 po poł. Tam- 
że można żgłaszać przystąpienie do ko- 
ła. Żapisy przyjmuje sekretarz. 
Próby sekcji teatralnej odbywają się 
w dniach śchadżek o godz. 19. Kef 


prie 


W czwartek 6 bm. o godz. 19 odbędzie się 
w Resursie Kupieckiej przy ul. Jagiellońskiej 
zebranie Sokolstwa okręgu V-go, na którem 
wygłosi referat z przeźroczami dr. Świątecki na 
temat: „Adolf Hitler, dzisiejszy dyktator Nie- 
miec". Obecność wszystkich jest bezwzględnie 
konieczna. Goście mile widziani. 


Czołem! 


Przewodnictwo okręgu V-go. 


fiooo=m 


Kalendarzyk zebrań Ch. D. 
Uwaga, Koło Bielawki! "ZA 
Dziś zebranie plenarne Koła o godzinie 7,30 
wieczorem w Domu Katolickim przy farze. 
O liczny udział prosi Zarząd. 


c EE W AEO Z, 

Przy otyłości, artretyźmie I cukrzycy 
naturalna woda gorzka „„Franciszka-Józefa* 
wzmacnia czynności żołądka i kiszek oraz uła 
twia trawienie. Zalecana przez lekarzy. 


miesiącu kwietniu. 


rok 1932 przez wszystkie przedsiębiorstwa hana 
dlowe i przemysłowe oraz zajęcia przemysłod 
we i samodzielne wolne zajęcia zawodowe w 
wysokości kwot wymienionych w doręczonych , 
nakazach płatniczych; 

3. do dnia 15 kwietnia br. zryczałtowany 
podatek przemysłowy od obrotu dla drobnych 
przedsiębiorstw w wysokości kwot wymienio« 
nych w doręczonych nakazach płatniczych; 

4. do końca kwietnia br. I rata państwowe” 
go podatku gruntowego za rok 1933; 

5. do' dnia t maja br. państwowy podatek 
dochodowy w wysokości połowy tej kwoty, 
która przypada od wykazaneśo w zeznaniu do- 
chodu, osiągniętego w roku 1932 lub połowy 
podatku wymierzonego za poprzedni rok po* 
datkowy, o ile zeznanie o dochodzie nie zo- 
stało złożone w terminie; 

6. podatek dochodowy od uposażeń służbo» 
wych, emerytur i wynagrodzeń za najemną 
pracę w terminie do dni 7 po dokonaniu po- 
trącenia podatku; 

7. do dnia 15 kwietnia br. zaliczka mie- 
sięczna na poczet nadzwyczajnego podatku od 
dochodu, osiągniętego przez notarjuszów (re* 
jentów), pisarzów hipotecznych i komorników 
w miesiącu marcu br.; 

8. do dnia 5 kwietnia br. podatek od energji 
elektrycznej pobrany przez sprzedawcę energji 
w czasie od 16—31 marca br. — do dnia 20 
kwietnia br, tenże podatek pobrany przez 
sprzedawcę energji elektrycznej w ciągu pierw- 
szych 15 dni kwietnia br. 

Ponadto płatne są w kwietniu br. zaległości 
odroczone lub rozłożone na raty z terminem 
płatności w kwietniu br., tudzięż podatki, na 
które płatnicy otrzymali nakazy płatnicze rów- 
nież z'terminem płatności w tym miesiącu. 


W sprawie zb'órki 
na kaplicę polską w Nazarecie. 


Kancelarją Prymasa Polski donosi, 
że wedle otrzymanych informacyj za- 
rządzone zostało zamknięcie zbiórki na 
kaplicę polską w budującej się bazyli- 
ce w Nazarecie. 

Wobec tego należy uważać za zam- 
knięta akcję zbierania składek na ka- 
plicę polską w Nazarecie, podejmowaną ' 
w Polsce przez O. Borkowskiego z Je- 
rozelimy. 


Nowe udogodnienie dla Bydgoszczan. 


Staraniem tutejszego Koła Abstynentów 
Szkół Handlowych administracja czasopisma 
„Higjena Mowy" otworzyła w Bydgoszczy agen- 
dę, która prowadzona będzie dla udogodnienia 
licznych zwolenników, tego poczytnego, a za- 
razem bardzo pożytecznego pisma. „Higjena. 
Mowy“ ma bowiem za zadanie wyplenić wszel- 
kie chwasty w mowie ojczystej w postaci różno- 
rakich błędów popełnianych w pisowni polskiej. 
Kto pragnie mówić dobrze i poprawnie po pol 
sku, powinien abonować „Hiśjenę Mowy". Pre- 
numerata kwartalna wynosi 1,50 zł. 

Zamówienia przyjmuje Stanisław Kalka, 
Bydgoszcz, ul. Śniadeckich 35, oraz upoważnie- 
i ni legitymacją przedstawiciele. 


Str. 8. 


„DZIENNIK BYDGOSKI", piątek, dnia 7 kwietnia 1983 r. 


Pierwsze kroki są trudne. 


(is). 


Nie odrazu dostaje się młody wioślarz na suwaki — zasad. 


trudnej sztuki 


władania wiosłem uczy się w Skrzyni, następnie musi przebyć 200 kilometrów w ło- 
dzi na. siedzeniu stałem. Dopiero potem wolno mu siadać na siodełku — a'o wyści- 


gówce... marzyć. 


A tak, nie odrazu Kraków zbudowano! 


UP. 


która dała nawet bezpłatnie teren, oraz w 
Gdyni, gdzie miał stanąć dom biurowy za 
2.665.000 zł i dwa mieszkalne za 5.775.000 zł 
których jednak 
nie pozwolił zrealizo- 
Wstrzymano kredyty na budowę do- 


Były to zamierzenia, 
wzrastający kryzys 
wać. 
mów. 

Dziwnie się usprawiedliwia zarząd ZU. 
P. U. w „Dzienniku Poznańskim”: W Byd- 
goszczy wbrew zamierzeniom nie wybudo- 
wano gmachu Z. U. P. U., chociaż miasto 
dało na ten cel teren bezpłatnie. Nie wy- 
budowano jednak ze względu na fakt, że 
przeniesienie dyrekcji kolejowej do Byd- 
goszczy Stało Się nieakłualne (71). Nato- 
miast wybudowano i jest na wykończeniu 
gmach taki w Toruniu, ponieważ tu prze- 


nosi się Okręgowa Dyrekcja Kolei. (Oby 


Wielkie sukcesy Niedzielskiego 
we Francji. 


Znakomity nasz pianista Niedzielski, obywa- 
tel nasześo miasta, zbiera dalsze triumfy zagra- 
nicą, W ciągu marca Niedzielski miał szereg 
koncertów we Francji. Rozpoczął on swe tour- 
nóe na Rywierze, gdzie grał Koncert Chopina 
z orkiestrami w Cannes i Monte Carlo, nasięp- 
nie wystąpił w Lyon, Marseille i Reims W 
Paryżu pierwszy koncert odbył się 12 marca; 
dnia tego Niedzielski wystąpił jako solista ze 
słynną paryską orkiestrą Lamoureux wykonu- 
jąc Koncert Griega., 17 marca dał on przez 
Radio Paris recital Chopinowski a 23 marca 
recital muzyki hiszpańskiej w wielkiej „Salle 
Gaveau' pod protektoratem ambasadora hi- 
szpańskiego Madariaga, który będąc jednocze- 
śnie delegatem do Ligi Narodów, powrócił na 
ten wieczór specjalnie do Paryża, Koncert ten 
był jednym z największych sukcesów pianistycz- 
nych w Paryżu tego roku i Niedzielski został 
natychmiast zaangażowany na drugi koncert w 
tej samej sali jak tylko ukończy on swe wio- 
senne koncerty w Anglji Ostatni występ Nie- 
dzielskiego przed świętami w Paryżu będzie 
7 kwietnia w „Salle de l'Ecole Normale“, 

Święta Wielkanocne rodak nasz spędzi 
u przyjaciół w Anglii i w połowie maja usłyszeć 
go będzie można przez radjo z Londynu. 


ZSALI KONCERTOWEJ. 


Moncert 
muzyki framcuskicj. 


Polsko-Francu- 
skich w Bydgoszczy odbył się dnia 4 bm. w 


Staraniem Towarzystw 


sali gimn. Kopernika koncert, poświęcony 
twórczości francuskiego kompozytora Saint- 
Sagnsa, Nasuwa się samorzutnie pytanie, 
dlaczege wybór padł właśnie na tego kom- 
pozytora, skoro główna wartość jego mu- 
zyki leży w kompozycjach orkiestrowych 
(symifonje, poematy symt. opery, koncerty), 
a pelnej orkiestry nawet dwa fortepiany 
nigdy nie są w stanie zastąpić; największe 
zaś wysiłki i entuzjazm wykonawców dać 
mogą w wyniku tylko skromna kopię. za- 
miast pięknej rzeczywistości. 

To, co się jednak zrobiło w tych cokol- 
wiek ścieśnionych ramach reprodukcyjnych 
wystawiło organizatorom i wykonawcom 
świadectwo jak najlepsze. Dość liczne gro- 
no miejscowych artystów, tak szczęśliwie 
uzupełnione współudziałem p. Rógamey'a, 
człowieka, który prawdopodobnie przez 
przypadek tylko nie jest dziś większym, niż 
jest, pianistą, wywiązało się z zadania bez 
KAZULU, 


[gli 


W roku-ubiegłym miał Zakład Ubezpie- | się tylko Z. U. P, U. 
czeń Pracowników Umysłowych w Pozna- | Przyp red.) 
niu szeroko zakreślonhe zamiary budowla- Władze nadzorcze wszystkich zakładów 
ne, Miano więc wybudować bloki mieszka- ubezpieczeń postanowiły wstrzymać akcję 
niowe za sumę 1.600.000 zł w Bydgoszczy, | budownictwa mieszkaniowego. Powodem 


‘zwykłe sympatyczny. 


mil Wi 


[I 


znowu nie zarżnaął! — 


tej decyzji była okoliczność, iż budownic- 
two pociąga za sobą zmaczne koszty, a wy- 
najem mieszkań wskutek kryzysu mie gwa- 
rantaje dostatecznej opłacalności, 


EM 
z. 


K. K. S. „Sparta“. W czwartek 6 bm. o 
godz. 19,30 schadzka informacyjna wszystkich 
graczy w kasynie K. P. W. 


Alimasz 


Niektórych, co się na szczyt wyskrobali 
I — dzięki sprytowi, a częściej Fortunie — 
Nadają kierunek politycznej fali 
(Którą się do czasu. chwalifj — 
Sny opadają o wielkości własnej, 
O złotem runie, 
O wszechwładztwie światła. 

Rój planów, pomysłów, bujań wyłata 
Poza krąg interesów, który 
Zdaje się im zbyt ciasny, 
Zbyt poziomy. Oni prą do góry! 
Apetyt rośnie; plęśną się zakusy. 
O potędze dumają współczesne Pytrrusy, 
Ambitni marzyciele, 
Co gmach projektów budują 
W jasnych alabastrach; 
A gruntują 
Gwiazdobieżne cele 
Na piaskowym podkładzie, 
Na tak złudnej podstawie, 
Jak Alnaszar, garbusek w Bagdadzie, 
Co los swój na stu piastrach 
Oparł w swej wyobraźni. 


Chcecie, bym rzekł wyraźniej? 

Posłuchajcie łaskawie: 

— Sto piastrów w spadku 

Alnaszar dostał po dziadku. 

Zakupił.za tą gotówkę 

Szkła i porcelany — 

Całą w kruchy produkt włożył gotówkę. 
Raz na tapczanie drzemiąc w swym kra- 

fmiku 


Duże zainteresowanie wzbudzały wystę- 
by bb. Róqamey'a i E, Róslera, którzy ode- 
grałi na dwa fortepiany: „Suitę algierską* 
i popularny „Taniec Szkleletów*. Grupę 
śpiewaków tworzyli: pp. 
Klejn-Mierzyńska į Granowski.  Krysiewi- 
czowa wykazała, jak już niejednokrotnie, 
że główną domeną jej głosu jest świat li- 


ryki, p. Klejn-Mierzyńska dowiodła, że po- 


siada niezwykle piękny alt 1. trochę za- 
dużo operowego, termperamentu, który do- 
bry na scenie, niezawsze szczęśliwie wygla- 
da na tle skromnej estrady. W duecie z 
op. „Samson i Dalila“ partnerem jej był p. 
Granowski, tenor, który ma wszelkie dane 


ku temu, aby w naszem mieście odegrać 


nietylko operetkowe role, Wykonawczym 
koncertu skrzypcowego p. H. Wojciechow- 
ska dowiodła, nie poraz. pierwszy zresztą, 
że jest artystką o dużym talencie i że ską- 
pe jej występy w naszem mieście nie mają, 
jak dotąd, żadnego usprawiedliwienia. 
Program wieczoru uzupełnił bardzo u- 
datny występ taneczny p. Martówny. A- 
kompanjowali pp. Rógamey i E. Rösler. 


Koncert cieszył się dużem powodzeniem 
ze strony publiczności i miał przebieg nie- 
Zastęnca. 


Krysiewiczowaą, | 


Z Chrześcijańskiego Uniwersytetu 
Robotniczego. 


wW środę, dnia 5. bm. odbył się w przepeł- 
nionej sali Dornu Katolickiego przy Farze 
trzeci dzień Tygodnia Chr ześcijańsko- Spo- 
lecznego, zorganizowanego przez Chrześci- 
jański Uniwersytet Robotniczy. 
Obydwa wykłady wygłosił poseł klubu 


parlamentarnego Ch. D. mec. Bitner z War- 
szawy. 

W pierwszym wykładzie omówił preie- 
gent istotę i znaczenie władzy. każda wła- 
dza musi się opierać na moralnem prawie 
przyrodzonem i morainem prawie nadprzy» 
1iąca 


rodzonem, Władza, nie przestrzes 


— Referat dyrektora elektrowni miej- 
skiej o nowej taryfie. W piątek, dnia T-go 
bm. o godz. 20,30 w lokalu Stow. Techników 
przy ul. Chocimskiej 5 odbędzie się zebra- 
nie, na którem zostanie wygłoszony przez 
p. inż. Tymmowskiego referat na temat „Ta- 
ryfa blokowa“. 

— Hitler, dzisiejszy dyktator Niemiec, 
Dziś wieczorem o godz. 19-ej w Resursie 
Kupieckiej odbedzie się ciekawy wykład z 
przeźroczami p. dr. Świąteckiego o Hitlerze, 
na. który sokolstwo zaprasza całe obywatel- 
stwo. Wstęp wolny. 

— Foto-amatorzy, baczność! W sobotę 8-go 
bm. odbędzie się w sali „Pod Lwem" z inicja- 
tywy redakcji „Foto-Amatora” odczyt na temat 
„Kamera Leica, jej wszechstronność i zalety”, 
Uczestnicy będą mieli możność zapoznać się 
z doskonaią konstrukcją oraz wszelkiemi zale- 
tami nowoczesnego miniaturowego aparatu fo- 
tograficznego. Odczyt ilustrowany będzie kil- 
kudziesięcioma przeźroczami, które uwzględnią 
wszystkie najnowsze zdobycze t udoskonalenia 
przeprowadzone w aparacie Leica. Początek o 
godz. 20-tej. Wstęp bezpłatny. 


— Wykład o żegludze morskiej, Polskie 
Tow. Przyrodników im. Kopernika urządza 
w niedzielę, 9 bm. o godz. 16-ej w sali Pań- 
stwowego Instytutu Naukowego Gospodar- 
stwa Wiejskiego (Plac Józefa Weyśs f 
fa 11) wykład popularno-naukowy prof. L. 
Monowida p. t. „żegluga morska w jej roz- 
woju historycznym. Wstęp dla młodzieży 
szkolnej oraz dla osób interesujących się 
przyrodoznawstwem bezpłatny. 


T. 
Ten arcyoptymista, 
Popadł w dumanie 
O poczynań swych wyniku 
Opartych na szkle i porcelanie. 
Marzy, iż handlem wkrótce kapitał podwoi, 
Potroi. 
Į znów go w towar obróci, 
Który czterokroć gotówki mu zwróci; 
Takim biegiem rzeczy oczywista 
W kilka miesięcy 
Kilka tysięcy 
Skorzysta. 
Więc perłami, biżuterją, złotem 
Zacznie handlować potem... 
A potem? Potem zakupi statek, 
Nawiąże kontakt z zagranicą, 
Stanie się sławnym bogaczem 
I — jako taki — naostatek 
Poszuka sobie żony. Oczywiście 
Uroda, posag, stan, urodzenie 
Pierwszej klasy! 
<= Zaczemy 


Tak dalej snuje Alnaszar marzenie — 

U samego sułtana się ożenię, 

Lub conajmniej z córką wielkiego wezyra, 
Z tą, której na imię Zaira. 


Nie zechce wezyr — to śwałtu użyję; 
Lecz pewien jestem, że mnie przyjmie uro- 
[czyście, 


Za honor sobie mając związek z takim zięciem. 
Zatem cudna Zaira, najczulsza ma żona 
Zapraśnie tęsknie ramiona 
Na moją zarzucić szyję 
I .najkorniej z przejęciem 
„Miłość swą ofiarować, 
Pocałunkami częstować. 
Lecz ja wciąż zimny i twardy 
Z grymasem, dumnie wargi wykrzywię; 
Ona zaś klęcząc w pokorze 
Ucałuje poddańczo me nogi, 
A ja z miną wzgardy 
Ni się wzruszę ni zdziwię, 
Jeno na sofie się położę. 
A gdy powie: 
—— Mój drogi! 
A mężułku miły..! 
Ja w nagłym, kapryśnym porywie 
Splunę na jej bursztynowe wiosy jasne, 
Żerwę się i z całej siły 
W twarz ją chłasnę... 


1 rzeczywiście zerwał się z re 
Chcąc jej wymierzyć policzek; 
Runał z brzękiem i trzaskiem kramiczek; 
W skorupkach szkła i porcelana, 
Summarum summa: 
Tak to wypada realnie, 
Kiedy kto głupio duma, 
No i — głupstwo palnie. — 

ba e Aea Ar (00 „Kr. Stasicki. 


prawd moralnych i sprawiedliwośći od- 
wiecznej, pr zeradza się w nrzemac. System 
dykłatur sprzeciwia się ełyce chrześcijań- 
skiej. Już św. Augustyn powiedział: „Wła- 
dza bez sprawiedliwości ło xzządy bandy 
łotrów“, 

W drugin wykładzie mówił prelegent o 
błogosławieństwach ustroju państwa chrze- 
ścijańskiego, połegającego na respekiowa- 
niun moralnych praw przyrodzonych i po- 
szauowania moralnych praw nadprzyrodzo- 
nych. Polska w takim charakterze pań- 
stwowym będzie miała niezawisły byt zä- 


pewniony, a oby watele jej zażyw ać bedą 
szczęśliwości doczesnej. Prelegent przyto- 
czył cały szereg dowodów historycznych, 


wykazujących słuszność swej tezy. 

Burzą oklasków podziękowali słuchacze 
p. mec. Biinerowi za znakomicie opracowa- 
ne i przekonywujące wykłady. 

Dziś, w czwartek, wykładać będzie red. 
dr. Niesiołowski z Poznania, o ruchu zawo- 
dowym i oświatowym zugranicą oraz o er- 
cyklice Piusa XI „Quadragesimo Anno*. 


Pozwolenie Ministerstwa na zbiórkę 
3 Maja — publiczna i w szkołach. 


Ministerstwo Spraw Wewn. zezwoliło To- 
warzystwu Czytelni Ludowych na zbiórkę pu- 
bliczną w czasie od 3 do 9 maja na terenie 
Wielkopolski, Śląska i Pomorza. Również Mi- 
nisterstwo W. R. i ©. P. dało swe zezwolenie 
na przeprowadzenie zbiórki „Daru Narodowe- 
go 3 Maja" na terenie szkół w Kuratorjum Po- 
znańskiem i na Górnym Śląsku na rzecz Tow. 


Czyt, Lud. 


*. 
tii 


Kradzieże i włamania. 


Firma Ziółkowski przy ul. Magdzińskiego. 
zgłosiła kradzież skrzyni pomarańczy z woza 
przez nieznanych sprawców. 

Schuhmacher Śrul, zamieszkały przy ulicy 
Kaszubskiej 16 zgłosił kradzież bielizny z mie- 
szkania. 

Drzycimski Jan, zamieszk. przy ul. Sienkie- 
wicza 13 zgłosił kradzież skóry i gotówki 70 zł. 

Kot Stanisław, zamieszk. w Chojnicach, ul. 
Dworcowa 13, zgłosił kradzież roweru męskie- 
go z ul, Mazowieckiej. 

Kapp Reinkold, zamieszk. w Żołędowie, po- 


| wiat Bydgoszcz, zgłosił kradzież roweru z.ul. 


Hetmańskiej. 

Cieślak Marcin, zamieszkały przy ul. Sien- 
kiewicza 39 zgłosił kradzież z włamaniem, gdzie 
skradziono obuwie. Sprawcę ujęto. 

Janowiak Marja, zamieszk. przy ul, Bernar- 
dyńskiej 1 zgłosiła kradzież garderoby i bie- 
lizny. 

Balcer Mieczysław, zamieszkały przy ulicy 
Promenada 14 zgłosił kradzież z włamaniem do 
jego składu wyrobów cukierniczych i mar- 
$aryny. 

Chmielewski Henryk, zegarmistrz przy ul. 
Dworcowej 38 zgłosił kradzież pierścionka z 
jego sklepu przy ul. Dworcowej 41. 

Janicki Alfons, zamieszkały prz ul. Cho- 
łoniewskiego 20 zgłosił kradzież roweru mę- 
skiego ze strychu. 


KkKoń.rachmistrz. 


„A. K. Werner de Renreff, znakomity pol- 
ski treser koni na swobodzie i w wyższej 


szkole klasycznej jazdy. posiada konia, je- 
dynego na świecie, rozwiązującego cztery 
działania arytmetyczne, zadawane przez 
publiczność. Pan Renroff mieszka obec- 
nie w majętności ZAWO, b. Zdotnikj Ku- 
„jawskie, 


> miał pieniędzy na wadjum mówi 


ówny budownicz 


f 
À „DZIENNI 


zwi aee 


"BYDGOSKI", piątek, dnia 7 kwietnia 1933 r. 


y poczty w Gdyni 


zeznaje w procesie Ruszczewskiego jako świadek obrony. 


Dziś zeznawał w dalszym ciągu 
budowniczy gmachu w Gdyni Mikułs 
siadujący czteroletnie więzienie, 

Prokuratora interesuje okoliczność, kie- 
dy i gdzie zapoznał się Mikulski z Rusz- 
czewskim i w jaki sposób daszłóo do oddania. 
robót jego: firmie, 

„Świadek powiada, że poznał Ruszczew- 
sklego 

`. PRZYPADKOWO NA DWORCU, 


Pośredniczył przy ich zapoznaniu naczelnik 
poczty gdyńskiej Gronek, Ruszczewski za- 
proponował świadkowi, aby stanął do prze- 
targu i zapoznał gó również z fachowcem 
inż. Machajskim. Spółka została zawarta. 


łówny 
od- 


'Finansować miał spółkę Rusžczewski (ze 


skarbowych pieniędzy, dając grube zalicz- 
ki na. roboty! — red.) : 

Po przetargu, gdy okazało się, że flrm 
ich jest najdroższa, świadek pisemnie za- 
wiadomił Ruszczewskiego, że obniża ofertę 
i wszystkie roboty otrzymał. 

Gdy wynikły kłótnie, świadek pozbył się 
swego wspólnika j otrzymał robote na wy- 


kończenie gmachu już osobiście, dzięki 
Ruszczewskiemu. 
Ogólną ~ wesołość wzbudziło dalsze o- 


powiadanie świadka, który udowadniał, iż 
na budowie: gmachu... 


STRACIŁ 300.000 ZŁOTYCH. 


Sam fakt, iż- przed budową świadek mie 
sam za 
siebie. Nie miał pieniędzy, a stracił 300.000 
złotych... 

Prok.: Czy oskarżony pożyczał panu pie- 
niądze? 

Św.: Pożyczył mi 30.000 zł i poradził, a- 
bym wziął na budowę gmachu Gospodar- 
stwa Krajowego. Gdy otrzymałem 100.006 
zaliczki na budowę poczty oddałem Rusz- 
czewskiemu 30.000 i 50.000 tytułem zysku z 
pożyczonych pieniędzy. 

Zeznanie to nie zgadza się z oświadcze- 
niami oskarżonego i innych świadków, któ- 
rzy twierdzili, iż Ruszczewski otrzymał ra- 
zem 50.000 wraz z pożyczoną gotówką, 

Prok.: Czy świadka nie zdziwiło to, iż w 
kilka dni po zapoznaniu Ruszczewskiego 
proponował mu taki wielki interes?... 

Św,: Nie zdziwiło mnie to, gdyż 


W GDYNI BYŁO MAŁO FIRM.. 


Prok.: Dlaczego zeznał pan w śledztwie, 
iż Ruszczewski zabrał panu 200 tys, zł? 

Sw.: Miałem na myśli,. iż „dołożyłem do 
roboty. „Udowodnię.to w. apelacji. 


dowy na swój plac? 
Sw.: Wywoziłem, bo były moje. 
Prok.: No, nie bardzo *były one pańskie! 


Wspólnik Mikulskiego 
„ niewinnie siedzi 
— miał „podobno“ dawać łapówkę. 


Św. Kotliński jest skazany na 2 i pół ro- 
ku więzienia za nadużycia przy budowie 


Co babies 


W doskonałej powieści Tomasza Manna 
pod tytułem „Buddenbrookowie* znajduje- 


"my opis uczty pierwszej połowy. ubiegłego 


stulecia: s ; , 

„Zaczęło się od gorącej zupy jarzynowej 
z grzankami. Nastąpiła ryba. Potem „zła- 
wiła się kolosalna, ceglasto-czerwona panie- 
róowana szynka, wędzona i ugotowana, do 
niej szałotkowy sos, oraz łaka ilość jarzyn, 
że one same zdołałyby nasycić całe towa- 
rzystwo.. Pódano. również arcydzieło kon- 
sulowej, marynatę owocową o ostrym alko- 
holowym smaku, przyrządzoną na sposób 
rosyjski.. W dwu kryształowych misach 
wniesiono leguminę, składającą Się z 
warstw makaroników, malin i kremu; na 
drugim zaś końcu stołu ukazały się płomy- 
ki ulubionego przysmaku dzieci, płonącego 
plumpuddingu. = 
Skutek takiej obfitej uczty był ten, że 
„pan Kóppen ódczuwał wyraźną potrzebę 
rozpięcia kilku guzików u kamizelki”, na 
co jednak nie móżna było sobie pozwolić — 
a doktór Grabow podział się gdzieś — ta- 
koż Chrystjan i panna Jungmann. Z sali 
kolumnowej dólatywało coś, jakby przytłu- 
mione jęki. Tam bowiem Chrystjanek czuł 
się czegoś źle, bardzo źle. ` ) s 
— Lekka niestrawność, mówił ratujscy 
go doktór Grabów. I zapisywał.. trochę 
proszku lukrecjowego, filiżankę rumianku 
na poty... I ścisła djeta. Rosół z gołąbka, 
parę sucharków.. “ zN 

Z tej okazji zadumał się ów doktór Gra- 
bow nad tem, że „pomimo iż tak młody, 
nieraz już trzymał w swych dłoniach rękę 
zacnego obywatela, który, pochłonąwszy 0- 
statnią sztukę mięsa przy kości, czy ostat- 
niego nadziewanego indyka, nagle i niespo- 
dziewanie. polecał się Bogu siedząc przy 
swem biurku. lub leżąc w swem starem, S0- 
lidnem łożu... On sam, doktór Grabow, nie 
należał do tych, którzy pogardzają nadzie- 
wanym indykiem. Ta panierowana szynka 


=z szalotkowymm sosem była bardzo delikat- 


na, a potem, gdy już ciężko było oddychać, 
»nowu ta legumina — makaroniki, mali- 


ny, krem, tak, tBu - e 


Prok.: Czy wywoził pan materjały z bu- 


x kłopotów pani domi. 


Warszawa, 5 kwietnia. jw Gdyni. Był on wspólnikiem Mikulskiego. 


Zeznaje, iż pierwszy wspólnik Mikulskiego 
inż. Machajski raówił do świadka, aby wy- 
korzystywał każde  niedociągniecie Mini- 
sterstwa Poczt, aby zarobić tyle, ile się da. 

Następnie Świadek przedstawia koszto- 
rysy i kalkulacje, według których firma 
Mikulski į Machajski miała... stracić przy 
budówie 441.000 zł. (Suma rzekomych strat 
stale wzrasta — red.) Mikulskj przy poda- 


waniu oferty nie liczył na wielkie zyski, 
lecz tylko na... reklamę z powodu prowa- 
dzenia budowy tak wielkiego gmachu. 1 
. Prok.: Za co pan został skazany na wię- 
zienie? : é 


kierownictwo „robót. 


Św. Niewinne siedzę. Miałem pódobno 
dawać łapówkę. : > 

Prok.: Co pan wie o sumie 50.000 zł? 

Sw.: 50.000 zł żądał odemnie Ruszcżaw= 


.ski jako zysk. Í 


Prok.:'lle razy pisał pan do minńister- 
stwa? E „duż s i 

Św. Pisałem trży razy, skarżąc się na 
i Ó łapówkach, pobie- 
ranych przez Ruszczewskiego nia wspómi- 


'nałem. 


Obrona w-tem miejscu stawia wniosek 
o zażądanie z ministerstwa listów Kotliń. 
skiego. DE a 
Proki: Jakie były stosunki miedzy Rusz- 


DZIŚ czwarty dzień 
Tygodnia Chrześcijańsko-Społecznego 


Dwa wykłady 


dr. Niesiołowskiego z Poznania 


1. Chrześcijański ruch zawodowy i 


zagranicą, 


oświatowy 


2. Encyklika „Quadragesimo Anno“, 


Początek o godz. 19,30. Wykłady odbywają się w sali Domu 


Katolickiego przy Farze. 


Katastrofa 


O liczny udział prosi 


PAE A 


Ch. U. R. 


Pi eee a a 


pod Poznaniem. 
Maszyna przygniotła 19-!etniego szofera. 


Poznań, 6. 4. (tel. wł.) -Wczoraj wy- 
darzyła się pod Poznaniem katastrofa 
samochodowa w czasie której zabity Zo- 
stał 19-letni szofer Stefan Szulg, zatrwz 


kiej, 26-letni kupiec Marcin Sobieralski 
i 30-letni Wawrzyn Rauch z Janikowa 
zaś doznali okaleczeń. Sobieralski wra- 
cał z objazdów klienteli z pod Zbąszy- 
nia, towarzyszył mu Rauch. W odległo- 
ści 50 metrów od wsi Sady na skręcie 
drogi samochód, Ford starego typu, 
przy szybkości 50 kilometrów zaczął się 
ślizgać po szosie. Szofer, nie mogąc ma- 


gotowuiy 


i co my gotujemy. 


Tamte generacje nie znały zasad racjo- 
nalnego odżywiania, babki į prababki nie 
wiedziały nic o tem, że pożywienie złym je- 
go doborem może wywołać choroby a na- 
wet działać zabójczo. Dzisiaj ma już głos 
nowa nauka — djetyka i od kobiety nowo- 
czesnej wymaga się czegoś, o czem się bab- 
kom nie śniło nawet — wymaga się zna- 
jomości potrzeb organizmu i umiejętności 
dostarczenia mu potrzebnych składników 
przez pożywienie. | 

Stąd zmieniło się menu nawet bogatych 
współczesnych rodzin bardzo znacznie. Ko- 
bieta, znająca się na higjenie odżywiania 
trzyma się przy układaniu iadłospisów 
pewnych wytycznych. Higjena odżywiania 
zaleca naprzykład unikać wprowadzenia 
zbyt wielkiej ilości potraw, gdyż najprost- 
sza potrawa, jak np. kapuśniak z kartofla- 
mi, albo barszcz czerwony z grochem, albo 
zacierki lub kasza na mleku mogą już za- 
wierać to, czego organizmowi trzeba. i 

Bardzo zajmującą jest dla inteligentnej 
pani domu ta nowa nauka, higjena odży- 
wiania, Dowiadujemy. się w niej naprzy- 
kład, że wartość zupy polega na tem, że wy- 
wołuje ona żywsze wydziełanie się soków 
trawiennych. oraz dlaczego należy unikać 
rosołów, albo że doskonały jest zwyczaj 
podawania jabłek lub sałatek z jarzyn 
przed obiadem. © a 

Zestawianie obiadów przysparza nam 
gospodyniom dość dużo kłopotów, i nie od- 
razu pamiętamy o tem, że naprzkład po 
barszczu nie można podawać buraczków, a 
po krupniku nie daje się makaronu — gdyż 
drugie danie nie powinno zawierać tych Sa- 
mych pokarmów co pierwsze, ć 

Potrawy ciężko. strawne powinno Się 
kombinować z lekko strawnemi, a nie 
„szynki panierowane. w sosie szalotkowm, 
a potem, gdy już ciężko oddychać, legumi- 
na — makaronikj — kremy..'. Najciężej 
strawne są pono tłuste mięsa i tłuste wę- 
dliny, smażone mięsa i smażone jaja, masy 
orzechowe. A j 

Ważna jest przy zestawieniu obiadu czy 
wieczerzy zasada, żeby. po tłustych mięsach 


szyny wyprostować, gwałtownie zaha- 
mował, wskutek czego samochód prze- 
koziołkował się trzy razy, stając w koń- 


- Szu „| cu ma.kołąch, Pasażerowie odnieśli ra- 
dniony w firmie Królak -przy ul. Jeżyc=4 


ny; szofer zaś złamał sobie podczas wy- 
wracania się samochodu kręgosłup. 


a 
a T w a 


— Kradzież. W nocy na 5 bm, skradzio- 
no z ogródka szkolnego przy ul. Nakielskiej 
nr. il, należącego do szkóły im. K. Marcin- 
kowskiego na Wilczaku, 12 wysókopien- 
nych róż, Ktokolwiekby o sprawcu wie- 
dział, zechce niezwłocznie donieść o tem 
kierownictwu szkoły lub w komisarjacie III 
przy IV śluzie za wynagrodzeniem. 


dawać lekkie desery, jak kompoty, owoce, 
galaretki... żeby po. pokarmach białkowych, 
jak mięso, ryby, potrawy z sera i jaj nie 
było znowu leguminy białkowej, a więc le- 
guminy z sera, mleka, lub jaj. 

Zachować trzeba także odpowiedni sto» 
sunek pomiędzy pokarmami nłynnemi j.sta- 
łemi, kruchemi i miękkiemi; nie może 
więc np. obiad składać się z samych „miek- 
kich“ dań. Tak samo nie mogą być wszyst- 
kie dania „na kwaśno“ albo cały obiad „na 
słodko". 

Zasadniczo nie należy gotować obiadów 
„na kilka dni“, gdyż odgrzane potrawy tra- 
cą na wartości odżywczej, 

Nie łatwo opanować odrazu tę nową a 
tak ważną naukę — tem bardziej, że jest 
ona jeszcze jak dotąd mało zaprowadzona 
w naszych szkołach. Zasługa rozpowszech- 
nienia jej wśród naszych ognisk przypada 
głównie Związkowi Pań Domu. 


czewskim a Mikulskim, czy często jeździł 
na libację taksówką? É z 

Św.: Stosunki były przyjacielskie. O żadď- 
nych libacjach nie wiem. 

Biegli zadawali świadkowi szereg py- 
tań, Świadek stwierdza, że gdyby nie nad- 
zwyczajny pośpiech przy budowie gmachu, 
materjał budowlany byłby tańszy o 200.000 
złotych. W wielu wypadkach spiowadza- 
no gó samochodami z Gdańska, co oczywi« 
ście podnosiło ogólne koszta budowy. 

Obronie świadek niezupełnie się udał i 
dlatego zrzekła się ona dalszych pytań. — 

_ Sąd-odroczył sprawę do dnia 18 bm., aby 
dać możność ekspertióm zbadania ksiąg i 
dokumentów, budowy. e 


B. premier Bartel zgłasza się 
= jako świadek. 


Na środowej rozprawie podczas zeznań, 
ministra Kwiatkowskiego, który mówił, iś 
był premier Bartel bardzo się oburzał na 
niepotrzebnie liczne plany i Szalone kosv- 
ta centralnego gmachu - poczty w. War- 
$zawie — adw. Święcicki odezwał się: Gzy 
wiadómo panu ministrowi, że wówczas to 
pan Bartel starał się o katedrę we Lwowie... 
Przewodniczący uchylił to pytanie. 

W związku z tem p. Bartel nadesłał list 
do przewodniczącego p. Dudy, aby powoła- 
no go na jego własny koszt w charakterze 
świadka, gdyż chce zeznawać w tej sprawie. 
Przewodniczący przychylił się do prośby p. 
Bartla. Tak więc będziemy mieli pierwszó- 
rzędną Sensację w tym wielkim procesie, 
dotyczącym panamy gdyńskiej. 


Bo DEPO 


Z sali sadowej. 


Za czynną zniewagę urzędnika państwowego. 


Przed sądem okręgowym odpowiadali dwaj 
młodociani osobnicy za czynną zniewagę leśni- 
czego. Dwóch braci znałazło się w lesie pod 
Bydgoszczą, W chwili gdy łamali gałęzie, 
schwycił ich na gorącym uczynku leśniczy, któ- 
ry wezwał obu osobników do zaniechania tego. 
Osobnicy ci jednak nie usłuchali, a jeden z 
nich zajął nawet groźną postawę wobec leśni- 
czego.. Wyrwał mu mianowicie z rąk fuzję 
i uderzył nią leśnika dwukrotnie w głowę. 
Ciosy te nie były niebezpieczne. Następnie 
młodzieńcy ci zniknęli, Udało się jednak obu 
przychwycić i oddać w ręce policji, 

Sąd wymierzył agresywnemu  osobnikowi 
karę więzienną przez sześć miesięcy, a drugie- 
mu cztery miesiące, zawieszając temu ostatnie- 
mu wykonanie kary na przeciąg lat pięć. 


Sprzedał skład zajęty przez 
komornika sądowego. 


Za oszustwo odpowiadał przed bydgoskim 
sądem okręgowym 27-letni kupiec Stefan Czaj- 
ka. W maju ub. roku Czajka sprzedał swój 
skład kolonjalny niejakiej pani Markowskiej ża 
cenę trzy tysiące złotych, nadmieniając wy” 
raźnie przy dokonaniu transakcji, iż towary są 
jego własnością, co nie było zgodne z prawdą. 
Cały skład bowiem zajęty był przez komorni- 
ka sądowego. Czajka przed sprzedażą sam u- 
sunął pieczęcie komornika sądowego i wpro- 
wadził kupującą w błąd. Kobieta straciła przez 
to trzy tysiące złotych i wystąpiła ze skargą 
o oszustwo. 

Oskarżony nie chciał się przyznać do winy. 
Postępowanie dowodowe wykazało jednak w 


kę na 8 miesięcy więzienia, przyczem połowa 
kary została mu darowana na podstawie am- 
nestji. 3 


Mały pożar. 


Wczoraj wieczorem około godziny 10,45 
straż pożarna została zaalarmowana na uli- 
cę Wysoka 13, gdzie z powodu manipulo- 
wania lampą naftową w mieszkaniu p. 
AR uż zapaliła się pościel oraz mc- 

e. 
siła pożar. $ 
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W 24-tym dniu ciągnienia 


wwupsżwauznca ZE 


padła na los 144247 w tutejszej 


ZUW UDT 


Kto wygrał na loterji? 


W dwudziestym czwartym dniu cią- 
gnienia 5-ej klasy 26-ej polskiej loterji 
państwowej, wygrane padły na numer 
następujące: > 


Sprawdzajcie swoje losy w Kolekturze Szczęścia 
KAFTALA ocea 

] ulica Jagiellońska 2 
Ciągnienie V-ej Klasy trwa do dnia 1! kwietnia br. Główna 
wygrana 10600000 zł padnię w ostatnim dni ciągnienia 


100.000 zł. Nr. 40047. 

75.000 zł. Nr. 53208-4. 

20.600 zł. Nr. 66700. 

45.000 zł. Nr. 78673 
144241, 


18983 "129125 


Jak zawsze, tak i teraz? 
zzotwch 15 000 


„Uśmiech Fortuny“ Bydgoszcz, ulica Pomorska 1. E. 
OKAYKEAAONAOAAKAATATATYCYNOOOAYOOYYCAOOAYETAKAERAATTAYANOAOAYKAOATAKAYONRATYAOAYOEAOAOAYTYOOAOAY OWO AAO KANONIE va 


(6243 


najszczęśliwszej kolekturze 


RICA 


s] 


= 


10.000 zł. Nr. 115103. 

5.000 zł, Nr. 78287 127622 136519. 

2.000 zł. Nr. 9362 51502 52721 64691 
104143 139956 146511. 

1.0060 zł. Nr. 1193 8810 :11958 16530 
18583 27839 29371 45241 45282 48054 
54644 56486 61683-1- 66902 68468 68893-4- 
71416 735444 773754- 79344 83702-4 


93018 96396 97986 100719 101114 1014444- ` 
101449-4- 107423 116073 123983-- 129652 


130124-4- 134163-4- 141683-4- 146880. 

Wszelkie wygrane losy zmieniać należy na 
nowe do dalszej gry tylko w najszczęśliwszej 
kolekturze „Uśmiech Fortuny", Bydgoszcz, Po- 
morska 1, tel. 39. Tamże natychmiastowa wy- 
płata wszelkich wygranych: 


zupełności winę oskarżonego. Sąd skazał Czaj- 


Straż pożarna w krótkim czasie uga- 


Aai 


Nie chcą słyszeć o Kasie Chorych. 


Warszawa, 6, 4. (tel, wl.) Związki in- 
walidzkie wystosowały memorjał do 
Ministerstwa Opieki Społecznej w spra- 
wie zamierzonej reorganizacji pomocy 
lekarskiej dla inwalidów. Inwalidzi pro- 
testują przeciwko projektom przekaza- 
nia kasom chorych opieki lekarskiej 
nad inwalidami i domagają się pozosta- 
wienia jej starostwom. 


Adwokat poszkodował klientów 
~. 0 blisko pół miljona złotych. 


, Warszawa, 6, 4, (tel. wł.) Śledztwo w 
sprawie nadużyć adw, warszawskiego 
Lucjana Parzyńskiego zostało zakoń- 
czone i prokurator przystąpił do wygo- 
towania aktu oskarżenia. i 

W imieniu poszkodowanych  klien- 
tów występują czterej znani adwokaci 
warszawscy. Pretensje poszkodowanych 
sięgają sumy 420000 zł. Oskarżenie 
przeciwko adw. Parzyńskiemu idzie w 
trzech kierunkach: 1) posiadanie nie- 
legalne broni, 2) wystawianie czeków 
bez pokrycia i 3) przywłaszczenie po- 
wierzonych depozytów. Adw. Parzyński 
przebywa w dalszym ciągu w więzieniu. 
Rozprawa odbędzie się w drugiej poło- 
wie maja, 


W Gdańsku nacjenalistom wolno 
judzić przeciw Polsce. 


(PAT). Największe kino gdańskie 
„Ufa Palast“ będzie od jutra wyświetlać 
film pt.: „Krwawiące Niemcy“, które- 
go treść jak wskazuje sam tytuł, nosi 
wszelkie cechy agitacji rewizjonistycz- 
nej. 


Sensacyjne aresztowanie inżyniera 
Zalewskiego w Grudziądzu. 


Grudziądz, 6. 4, (tel. wł.) Od kilku dni 
krążą po Grudziądzu sensacyjne pogło- 
ski o aresztowaniu znanego w szerokich 
sferach towarzyskich inż. Zalewskiego. 
Jak się dowiadujemy, aresztowanie. to 
jest pewną tajemnicą, o której chwilo- 
wo się nie mówi. A że śledztwo w tej 
arcyciekawej sprawie jest w toku, to 
też nie możemy podać bliższych szcze- 
gółów. Aresztowanie inż. Witołda Za- 
lewskiego nastąpiło w dniu 30 marca br. 
Aresztanta  odstawiono do sędziego 
śledczego, 


Sprawa waluty w miedzynaro- 
dowym ruchu kolejowym. 
Konferencja w Rumunji. 


Bukareszt, 6. 4. (PAT). Wczoraj roz- 
poczęły się tu obrady konferencji kole- 
jowej, w której biorą udział przedsta- 
wiciele Polski, Niemiec, Austrji, Wẹ 
gier, Czechosłowacji i Bułgarji. Przed- 
miotem obrad jest przedewszystkiem 
kwestja walutowa w międzynarodo- 
wym ruchu kolejowym. Dyrektor ko- 
lei rumuńskich wysunął za podstawę 
taryfy międzynarodowej francuskiego 
franka złotego. 


y 


„DZIENNIK BYDGOSKI”, piatek, dnia 7 kwietnia 1933 r. 
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Francja podważa zaufanie 
swych sprzymierzeńców. 


Paryż, 6. 4. (PAT). „La Liberté“, 
omawiając posiedzenie rady ministrów, 
notuje pogłoskę, iż rząd francuski przy- 
jal klauzulę, przewidującą zaproszenie 
delegata Polski do wzięcia udziału w 
dyskusji w sprawie paktu 4-ch państw. 
Dziennik zapytuje, dlaczego nie przyję- 
to również analogicznej klauzuli dla de- 
legata Małej Ententy.  Przytaczając 
opinje prasy połskiej, rumuńskiej, cze- 
chosłowackiej i jugosłowiańskiej, które 
twierdzą, że Francja zgadzając się na 
dyskutowanie  propczycyj włosko-an* 
gielskich, anuluje poniekąd politykę, 
której służyła od czasu zawieszenia bro” 
ni — „La Liberté“ uważa, iż Francja 
podważa w stosunku do siebie zaufanie 
aljantów i zwraca uwagę na wielką od" 
powiedzialność, która ciąży na obec“ 
nym rządzie Francji. > 


Król Sjamu przeciw komunistom. 
Paryż, 6. 4. (PAT). „Le Journal“ dor 


nosi, że król Sjamu rozwiązał parla- 
ment, domagający się wprowadzenia w 
kraju ustroju komunistycznego. 


z IB Mac Donald jedzie do Waszyngtonu 


Sprawa długów i konferencji 
ekonomicznej. 


Londyn, 6. 4. (PAT). Wyjazd mini- 
stra Mac Donalda do Waszyngtonu zo” 
stał zdecydowany. Premjer wyjedzie w? 
czwartek i pozostanie w Waszyngtonie 
2 do 3 dni. W czasie pobytu Mac Dn- 
nald przeprowadzi z prezydentem Roo- 
seveltem rozmowę w sprawie długów 
wojennych oraz w kwestji konferencji 
ekonomicznej. 


Mac Donald wyjeżdża więc faktycznie 
do Waszyngtonu w podwójnym charak“ 


terze: jako premjer brytyjski i prezes 
wszechświatowej konferencji ekono- 
micznej. 


Syn kronprinza w Londynie 
obawia się demonstracyj. 


Londyn, 6. 4. (PAT) Do Londynu 
przybył wnuk eksScesarza Wilhelma syn 
kronprinza książę Hubert pruski. W o- 
bawie przed wrogiemi demonstracjami 
książę odbył podróż z Southampton do 
Londynu w prywatnym samochodzie. 


Plan pobytu księcia Huberta w Lon- 
dynie trzymany jest w tajemnicy. Jest 
to pierwszy przedstawiciel rodziny Ho- 
henzollernów, przybywający od czasu 
wojny do Londynu. 


DOROCZNE NAUCZYCIELSKIE ZAWODY 
STRZELECKIE. 


W niedzielę 9 bm. o godz. 10 rano na strzel- 
nicy w Domu Żołnierza (Praga, ul. Zygmun- 
towska) rozpoczną się jednodniowe doroczne 
zawody strzeleckie dla nauczycieli szkół śre- 
dnich, 

Zawody odbędą się pod protektoratem mi- 
nistra oświąty p. Jędrzejewicza, 


DZIŚ JEŹDŹCY POLSCY JADĄ DO NICEL 

Dziś w czwartek wyjeżdżają z Warszawy 
jeźdźcy polscy pod kierunkiem szefa ekipy płk. 
Dembińskiego do Nicei na międzynarodowe za- 
wody hippiczne. Po zawodach w Nicei Polacy 
startować będą w zawodach międzynarodo- 
wych w Rzymie. Skład ekipy podaliśmy wczo- 
raj. 


BŁYSKAWICZNY TURNIEJ PIŁKI NOŻNEJ. 


Zgłoszenia do turnieju błyskawicznego O. P. 
N. „Gwiazda”* przyjmuje Edmund Świetlik, ul. 
Grunwaldzka 81 m. 11 do dnia 11 bm. Prze- 
widziane są nagrody dla trzech zwycięskich 
drużyn. 

ODZNAKA PŁYWACKA. 

Jak już donosiliśmy, Polski Zw. Pływacki 
ustanowił specjalną odznakę pływacką. Odzna- 
ka ta nie ma charakteru sportowego, a jedynie 
stanowić ma stwierdzenie umiejętności pływa- 
nia, będącej gwarancją bezpieczeństwa życia. 

Odznaka nie posiada stopni i może być zdo- 
byta tylko raz w życiu, Uzyskać ją mogą 
wszyscy, posiadający klasę zawodniczą, tytuł 
przodownika lub instruktora pływania. Wy- 
mienieni zdobywają odznakę automatycznie, 
bez żadnych prób, Wszyscy inni, zrzeszeni 
i niezrzeszeni, aby uzyskać odznakę pływacką, 
winni wykazać się umiejętnością pływania na 
wodzie stojącej na dystansie minimum 200 m. 


D dać przyznawania odznaki mają 
poszczególne okręgi pływackie. Na znaczek 
Odznaki Pływackiej rozpisany został przez P, 
Z. P. konkurs. 


ZAWODY PIŁKARSKIE 


rozegrane zostaną w przyszłą niedzielę o go- 
dzinie 15 na Stadjonie Miejskim pomiędzy miej- 
scowemi rywalami Sokołem I a Polonją. Mecz 
ten stanowi pierwszą rozgrywkę o mistrzostwo 
Pomorza na rok 1933 i jest oczekiwany z nie- 
cierpliwością przez miłośników sportu piłkar- 
skiego. Obecna forma obu zespołów gwarantu- 
je ciekawy przebieg zawodów. 

Spodziewać się należy, że wspomniane za- 
wody zainteresują nietylko stałych bywalców 
imprez piłkarskich, ale całą Bydgoszcz. 


TURNIEJ KOSZYKÓWKI „SPARTY“. 


W ub. niedzielę odbyły się w sali gimna- 
stycznej 62 p. p. ostatnie rozgrywki turnieju 
koszykówki. Pierwsze miejsce zdobyła drużyna 
Polonji 10 pkt., st. k. 189-71 która w finale po 
zaciętej walce odniosła nieznaczne zwycięstwo 
nad Sokołem w stosunku 20-14, Drugie miej- 
sce Sokół I. 8 pkt, st. k. 147-71. Trzecie miej- 
sce 62 p. p. 6 pkt, st. k. 136-120. Czwarte 
miejsce Sparta 4 pkt, st. k, 100-118. Piąte 
miejsce Szkoła Wydziałowa 2 pkt., st. k. 61-151, 

Kierowników drużyn Polonji, Sokoła i 62 pp. 
uprasza się o przybycie w piątek 31. bm. o go- 
dzinie 19,30 do Ogniska K. P. W. celem ode- 
brania nagród, 


Pierwszy dzień zawodów 
mistrzowskich w boksie. 
Środa 5 kwietnia, 


Waga papierowa: Amacher (Astorja) zwy- 
cięża na punkty Szwankowskiego (Polonja). 
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PROGRAM W KINACH: 


JAPOLLO (ul. Krasińskiego 23) demonstruje 
rewelacyjne arcydzieło produkcji polskiej, re- 
alizacji Józefa Lejtesa p. í. „Dzikie pola”. Ro- 
le główne kreują Danuta Arciszewska, Zbigniew 
Staniewicz i inni. Dziś, jutro i w sobotę tylko 
o godz. 5 popołudniu wyświetlany będzie wiel- 
ki film religijny pt. „Cuda w górach Massabiel- 
skich“, Prawdziwa historja cudownego obja- 
wienia się Matki Boskiej, uzdrowienie chorych 
i t d. Film dla młodzieży dozwolony, 

BAŁTYK. Dziś w dalszym ciągu sensacja 
z Eddie Polem pt. „Naszyjnik Ramony*, Razem 
20 aktów. Początek o godz. 6-tej. 

KRISTAL. Dziś nieodwołalnie po raz ostatni 
dźwiękowiec, o którym publiczność wyraża się 
w jednem. słowie: bajeczny. Powinno to wy- 
starczyć, aby „żebrak z Bagdadu“ utrzymał się 
na ekranie jak najdłużej, Obok bowiem prze- 
pychu wschodniego, na którego tle rozgrywają 
się cudne i straszne sceny, posiada ciekawą 
treść, Radzimy skorzystać z ostatnich przed- 
stawień, Nadprogram tygodnik z M, ka wy- 
darzeniami, 

MARYSIEŃKA. Dziś i jutro o PAN 
emocji dramat życiowy. historja wielkiej mi- 
łości i poświęcenia, pełna wzruszających scen 
p. t „Dziecko grzechu". W rolach głównych 
słynna komiczka Marie Dressler i Wallace 
Beery. Jednocześnie idzie piękna „Ramona“ 


z ognistą Dolores del Rio, Oba te obrazy cie- 


szą się powodzeniem, bo też warto je wi- 
dzieć. Początek o godz. 6,45 i 9. 

NOWOŚCI. Dziś i nadal gigantyczne dzieło 
filmowe pt. „W cieniu krzyża“ reżyserji twór- 
cy „Ben Hura“ i „Króla królów” Cecila de Mil- 
la. Wstrząsające sceny z prześladowań chrze- 
ścijan za czasów Nerona. Walki gladjatorów, 
uczty Rzymian i zwycięstwo wiary Chrystuso- 
wej. Oto przewodnia treść tego pięknego obrazu. 

REWJA powtarza swój doborowy program, 
na który składają się 2 rewelacyjne filmy: pol- 
skie arcydzieło filmowe w-g powieści Żerom- 
skiego p. t. „Wiatr od morza* — w rolach sł. 
Eugenjusz Bodo i Adam Brodzisz. Film ten 
Niemcy zakazali wyświetlać u siebie. Pozatem 
wielka epopea miłości p. t. „Nieśmiertelna mí- 
łość”. W rolach gł. bohater ekranu Garry Coo- 


per i Colen Moore. Całość tego arcyciekawego |- 


programu składa się z 24 aktów. Początek I. 
seansu o godz, 6,30 ostatniego o 9,10. 
WOJSKOWE wyświetla dnia 7, 8 i 9 bm. 
wielki dramat w 10 aktach z życia arystokracji 
rosyjskiej na tle prawdziwego zdarzenia p. t 


„Tułaczka księżnej Trubeckiej* (Wszystko dla | 


ojczyzny). W roli głównej Mady Christians. 
Prócz tego nadprośram. Początek dnia 7 i 8 
bm. o godz. 7 i 9, dnia 9 bm. o godz. 3, 5, 719. 


PROGRAM RADJOFONICZNY. 


PIĄTEK, 7 KWIETNIA. f 
WARSZAWA-RASZYN. 12,10: Płyty gramoto- 
nawe. 15,35; Przegląd wydawnictw perjo- 


dycznych. 15,50: Płyty. 16,20: Odczyt dla 
maturzystów p. t. „Cyprjan Norwid”. 16,40: 
„Chleb w życiu człowieka” - odczyt. 17,00: 
Koncert ork, Dyr. Tramwajów Miejskich. 
W przerwie komunikat hydrograł. 18,00: 
Odczyt dla maturzystów: „Polska współcze- 
sna” (odcz. I). 18,25: Muzyka z płyt gramo- 
fonowych, 18,45: „O prawo do radości i do 
życia“ - odczyt, 19,20: „O lnie i wełnie* - 
odczyt. 19,30; „Antoni Lango“ - feljeton. 
19,45; Prasowy dziennik radjowy 20,00: Sło- 
wo wstępne prof. dr. Zdz. Jachimeckieśo w 


języku francuskim do koncertu europejskie-_ 


go muzyki polskiej. 20,15: Koncert europej- 
ski polski w wyk, orkiestry łilharmonji war- 
szawskiej pod dyr. W. Berdjajewa i G. Fi- 
telberga, Ewa Bandrowska-Turska (śpiew), 
Karol Szymanowski (fort) 22,40: Wiadomo- 
ści sportowe. 


ZAGRANICA. Hel:ingiors. 19,05: Koncert sym- 


foniczny. Ryga. 19,05: Koncert symfoniczny. 
Bukareszt. 20,00: 20,00: Koncert symfonicz- 
ny. Oslo. 20,00: Koncert symfoniczny. Lipsk. 
20,00: „Księżna Czardaszka' operetka Kal- 
mana, Londyn Regional. 20,15: Koncert sym- 
foniczny, Medjolan. 21,00: Koncert symfo- 
niczny. Monachjum. 21,00: Koncert symfo- 
niczny. 


Nr. 81. 


Waga papierowa; Łada (Astorja) zwycięża 
na punkty Pankowa (Polonja). 

Waga kogucia: Modziejewski (Polonja) zwy- 
cięża przez dyskwalifikację Sokołowskiego 
(Amator). 

Waga piórkowa; Rosenke (Astorjaj zwycięża 
na punkty Łassę (Polonja). 

Waga piórkowa; Osiński (Polonja) zwycię- 
ża przez k, o. w MI rundzie Spionka (Astorja). 

Waga lekka: Amacher I (Astorja) zwycięża 
na punkty Durę (Astoria). 

Waga lekka: Karasek (Astorja)] zwycięża w 
II rundzie przez k. o. Sobka (Astorja). 

Waga półśrednia: Łassa (Polonja) zwycięża 
przez k. o. w I Irundzie Nelsa (Polonja). 

Waga półśrednia: Szczepański (Lotnicy) zwy- 
cięża w III rundzie przez t. k. o. Nowakowskie- 
go (Polonja). 

Drugi dzień zapowiedzianego ćwierćfinału 
odbędzie się dopiero w piątek o godz. 8 wiecz. 


TURNIEJ SZACHOWY S. M. P. „GWIAZDA“. 


Zakończono turniej szachowy SMP. „Gwia- 
zda”, w którym brało udział 80 graczy, repre- 
zentujących 8 klubów szachowych. Pierwsze 
miejsce zajął po zaciętej walce K. K. Sz. „Po- 
stęp“ pkt. 23, stos. gier 141:55 przed S, M. P. 
„Gwiazda” pkt. 23 stos. gier 139:57, Kl. Sz. 
„Pion” pkt. 21, K. Sz. „Brda” 17 pkt., K. Sz. 
„Lotnicy, S. M. P. „Naprzód“, S. M. P. 
„Orzeł“ i T. U. K. 

Przez powyższy turniej nawiązały bydgo- 
skie kluby szachowe łączność między sobą, roz- 
śrywając liczne spotkania towarzyskie, podno- 
sząc tem samem poziom jak f zainteresowanie 
grą królewską. . 

S. M. P. „Gwiazda” urządza w najbliższym 
czasie turniej wewnętrzny stow. o cenne na- 
grody. Szachiści niezorganizowani mogą się 
zapisać do Stow. każdego wieczoru w Ognisku 
S. M. P, „Gwiazda“ przy par. Św. Trójcy, 

Wyniki ostatniego tygodnia: Postęp —- Brda 
8%4:5%, Pion — Brda 9:5, Postęp — Lotnicy 
12:2, Gwiazda — T, U, K, 123:1, T. U. K. — 
Brda 14:0 walk., Pion — Naprzód 13:1, Lotnicy 
— Orzeł 11:3, Naprzód — Orzeł 10:4, Gwiazda 
— Postęp 8:6. 

Zebranie delegatów w niedzielę o godz. 12 
u „Gwiazdy". 


ILE PŁACONO NA TARGU? _ 


(ak.) Na wczorajszym targu panował średni 
ruch. Wobec zbliżających się świąt wielkanoc- 
nych ceny nieco zwyżkowały. Płacono wczoraj 
ceny następujące: 

Za.nabiał: masło 1,60-—1,90, jaja, 0,90—1,00, 
twaróg 25 śr, set tylżycki 1,60—1,80. .. 

Za jarzyny i owoce; szpinak 80, gr, sałajta 
30—40 gr, rabarber 70—80 gr, rzodkiewki 20 
do 30 gr, kapusta biała 10 gr, kapusta czerwo- 
na 15 gr, marchew 10 gr, brukiew 10 śr, ce- 
bula 10 gr, brukselka 80 śr. 

Za drób: kury 3—5 zł, kaczki 5—6 zł, gęsi 
1—9 zł, gołąbki 70 gr. 

Za mięso: wieprzowina 70—90 gr, wołowi- 
na 60—70 gr, cielęcina 60—70 gr, skopowina 
60 gr, słonina 60—70 gr. 

Za ryby: liny 1,20—1,50 zł, szczupaki 1—1,50 
zł, karpie 1,30 zł, płotki 35 gr, okonie 0,60 do 
1,20 zł, karasie 0,60—1,20 zł. 


Bank Polski płacił w dniu 6 bm. za: 


dolary amerykańskie 8,87—8,86 
funty szterlingów 30,28 
franki szwajcarskie 171,62 
franki francuskie 34,95 
marki niemieckie 210.— 
guldeny gdańskie 173,57 
liry włoskie 45,87 
floreny holenderskie 308,85 


| acne | nananana 
gotowania Giełdy Zbożowej i Towarowej 


w Poznaniu. 
POZNAŃ, dnia 5, 4. 1933 roku. 


Płacono za 100 kg. w zł. 
Żyto » + 143 +4 82 4 + e. 17,75— 18,00 
Pszenica « : * » * * e s e e «a 38,50— 34,50 
Jęczmień 681—691 g/l: + «e e « 14,25— 15,00. 
jęczmień 643—662 gh + + e « 13,75— 14,25 
Owies >»... esea 11,00— 11,50 
Mąka żytnia 650/, wł. worki. . 27,50— 28,50 
Mąka pszenna 650/, wł. worki « 51,00— 53,00 
Otręby żytnie: + + + + « + « e 8,05— 9,25 
Otręby pszenne.» » : « « « » e 9,25— 10,25 
Otręby pszenne (grube) : « » » 10.25— 11,25 
Rzepak > » * » - e e » e 45,00— 46,00 
Gorczyca « + o a « © ee e ao 42,00— 48,00 
Wyka latowa « « « © ee « « » 12,50— 13,50 
Peluszka :« >- oe ease o o 12,U00— 13,00 
Groch Victoria 2e » ea e » © 21,00— 23.00 
Groch Folgera « « e © e e © e 35,00— 40,00 
Łubin niebieski» « e e e « + e 7,00— 8,00 
Łubin żółty « .... . e © e s 3.50— 9,50 
Seradela - - » « * « e e vo > 11,00— 12,00 
Ziemniaki jadalne « » * « e « 2,00-— 2,40 
Ziemniaki fabr. za kilo o. . 11 
Słoma pszenna luzem « « * » e 1,75-— 2,00 
Słoma pszenna prasowana « * « 2,00— 2,25 
Słoma żytnia luzem * « + » e « 1,75— 2,00 
Słoma żytnia prasowana . + « 2,00— 2,25 
Słoma owsiana luzem : « e « » 1,75— 2,00 
Słoma owsiana prasowana * » 2,00— 2,25 
$łoma jęczm. luzem : » - + e e 1,75— 2,00 
Słoma jęczm. prasowana » » « « 2,00— 2,25 
Siano zwykłe luzem © « » « e « 450— 5,00 
Siano zwykłe prasowane : : e e 5,30— 5,60 
Siano nadnoteckie luzem © « « » 5,00— 5,50 
Siano nadnoteckie prasowane - « 6,00— 6,50 


Ogólne usposobienie spokojne, 
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Pożądana i celowa akcja. 

Organizacja eksportu rolnego. 
Warszawą (PAT). W myśl uchwał, powżię- 
tych na płerwszem zebraniu komisji, mającej 
na celu przestudjowanie zagadnienia reorgani- 
zacji polityki eksportowej w dziedzinie rolni- 
czej, powołano do życia 6 podkomisyj, a mia- 
towicie: 

1. dla usłalenia potrzeb w zakresie finanso- 
wania eksportu rolnego: (p. dyrektor M. Tur- 
ski), 

2. dla usprawnienia eksportu bydła (prze- 
wodniczący: dr. M. Dalkiewicz), 

"3, dla usprawnienia eksportu drobiu > (p. 
Baird, naczelnik Wydziału Prod. Zwierz. Min. 
Roln. i Reform Rolnych), 


4, dla usprawnienia eksportu jaj (p. Budzyń- | 


ski, radca M. P, i H) 

5. dla sprawnienia eksportu przetworów 
mięsnych za wyjątkiem bekonów (p. Pogorzel- 
ski, radca M. P. £ H), 

"6. dla usprawnienia eksportu masła (p. Hoy- 
er, naczelnik Wydz. Polityki Rolnej Min. Rol- 
nictwa i Reform Rolnych), ' 

‘Pierwsze zebranie organizacyjne tych pod- 
komisyj odbędzie się w Państwowym Instytucie 
Eksportowym w piątek, dnia 7 kwietnia o go- 
dzinie 11 rano. 

* » 


Racjonalna organizacją eksportu w więk- 
szym stopniu tmożliwiłaby kontrolę nad stan- 
daryzacją i zapewniałaby ciągłość akcji ekspor? 
towej. i 


Nowa zakazy przywozu 
towarów do Polski. 


Biuro Izby Przemysłowo-Handlowej w Byd- 
$oszczy podaje do wiadomości, iż z dniem 24 
marca 1933 r, wchodzi w życie rozporządzenie 
Rady Ministrów, według którego zakazany zo- 
stał przywóz z zagranicy do Polski szeregu, 
towarów, niepodlegających dotychczas żadnym 
ograniczęniom. 

Lista ta obejmuje m. in. następujące towary: 
len i konopie, jedwab sztuczny, wełnę czesaną, 
linoleum, liczniki energji elektrycznej, caiko- 
wite aparaty telefoniczne, samochody ciężaro* 
we'i części samochodowe, maszyny do pisania 
i liczenia oraz ich części, farby drukarskie, 
garbniki syntetyczne oraz ekstraty garbnikowe, 
różne wyroby fajansowe i porcelanowe, szereg 
wyrobów szklanych, cegły i płyty z gliny sza- 
motowej, marmury i alabastry budowlane, skóry 
podeszwowe, „wierzchnie miękkie, lakierowane 
s futrzane,- obuwie -z tkanin i. filcu, oleje po- 


chodzenia” zwierzęcego, śledzie. wędzone, ser, 


Szwajcarski,” wóśńilja, goździki, “bryndzę oraz 
serki piwne. i 

Zakaz powyższy obowiążuje do dnia 10 paź- 
dziernika br., tj, do dnia wejścia w życie nowej 
taryfy celnej. 

Bliższych w tej sprawie informacyj udziela 
referat obrotu handlowego bydgoskiej Izby 
Przemysłowo-Handlowej. 


W sprawie odebrania debitu gazetoni 
hitlerowskim interweniował zarząd główny 
4.0. K. Z. u ministra Pierackiego. 
* Dotyczy „wolnych“ mieszkań. W me- 
morjałach to ładnie brzmi. Przeszło 300 
mieszkań próżno stojących 1, 2, 3 i 4 poko- 
jowych -—— natychmiast do oddania. Ale... 
bez zapłaty czynszu za rok zgóry i zwrotu 
rzekomych kosztów remontu, zwykły śmier- 
telnik mieszkania dziś nigdzie nie dostanie 
F. W. Nakło. Podane przez Pana rozporzą- 
dzenia Prezydenta Rzeczypospolitej i Prezesa 
Rady Ministrów w sprawie pomocy bezrobot- 
nym przestały obowiązywać. Natomiast ogło- 
szono właśnie ustawę o Funduszu Pracy i roz- 
porżądzenie wykonawcze do tej ustawy. Jakie 
opłaty powyższa ustawa wprowadza, o tem pi- 
saliśmy wczoraj (zob. „Dz. Bydg.'). ` 


Kaci esperancki. 


> „DZIENNIK BYDGOSKI". piątek, dnia 7-kwietn 


ia 1933 r. 


„Praca dla Esperamia — 
to praca dia kraja“. 


Polska wniosła do życia "narodów wiele 
bardzo cennych wartości kulturalnych; Jedną 
z najważniejszych jest Esperanto, język pomoc- 
niczy dla międzynarodowego porozumienia się, 


Z pośród 350 prób on jeden wywalczył sobie 


prawo obywatelstwa w świecie, wóbec czego 
Esperanto jest  ostatecznem rozwiązaniem 
kwestji języka międzynarodowego. 

Sprawa esperancka zatem jest nadzwyczaj 
ważną sprawą polską, a jednak zezwoliliśmy na 
to, że zagranica dosłownie zmonopolizowała 
sobie cały ruch esperancki, przyczem zabez- 
pieczyła sobie znaczne korzyści tak moralne, 
jak materjalne. 

Zagranicą znajdują się wszystkie najważniej- 
sze instytucje esperanckie, jak; „Międzynarodo- 
wy Komitet Centralny" w Genewie, „Komitet 
Językowy” w Paryżu, „Centrala Wszechświa- 
towego Stowarzyszenia Esperantystów" w Ge- 
newię (100.000 członków), „Międzynarodowy 
Cze-Instytut Esperancki' w Hadze (Holandja), 
„Dom Esperancki" oraz „Seminarjum Nauczy- 
cielskie" w Arnhem (Holandja], „Międzynarodo= 
we Muzeum Esperanckie" w Wiedniu (Austrja), 
„Esperancki Instytut Turystyczny” w Milano 
(Włochy), „Międzynarodowe Sanatorjum Espe- 
ranckie' na Riwjerze w Aspremout, 13 klm. na 
północ od Nicei (Francja), „Pensjonat Esperan- 
to" nad morzem Adrjatyckiem w Selce (Jugo- 
sławja) itd. 

Zagranicą wychodzą wszystkie najważniejsze 
czasopisma esperanckie (około 400): Tygodnik 
„Heroldo de Esperanto" w Kolonji n. R. (Niem- 
cy); miesięczniki: „Esperanto' w Genewie, „Li- 
teratura Mlondo' w Budapeszcie (Węgry), In- 
ternacia Pedagogia Revuo” w Riesa (Niemcy), 
„La Komerco” w Radebeul (Niemcy), „Skolta 
Bulteno“ w Londynie (Anglja), „La Ora Epoko” 
w Weinheim (Niemcy), „Oomoto Internacia” w 


Z RUCHU 
WYDAWNICZEGO: 


SKĄD WZIĄŁ SIĘ „BENJAMINEK“? 
Książka Karola Irzykowskiego o Boyu-Żeleń- 
skim wywołała wielkie zainteresowanie w pol- 
skim świecie czytelniczym. W związku z uka- 
zaniem się jej, ostatni, trzeci tegoroczny ze- 
szyt „Tęczy' przynosi artykuł autora, który w 
formie wywiadu z samym. sobą podaje genezę 
powstania tej książki. Irzykowski. pisząc <o 
Swej książce, pozwala tu niejako wejrzeć do 
pracowni pisarskiej.  Pozatem ostatni zeszyt 
„wTęczy” przynosi artykuły i utwory; J. Kossow- 
skiego, K, Alberti, A, Gałuszki, J. Brzostow- 
skiej, J. Marlicza, Magdaleny Samozwaniec, 
Numer zdobi piękna kolorowa okładka oraz 
liczne rotograwurowe artystyczne ilustracje. 


x 
„PRZYRODA I TECHNIKA", czasopismo, 
poświęcone popularyzacji nauk przyrodniczych 


Ti technicznych. Nakład S, A. Książnica-Atlas, 


Lwów-Warszawa. Prenumerata roczna 8,40 zł. 
W ostatnim numerze: „O odległość gwiazd”, 
„Czy ryby słyszą?', „Stocznia w porcie tczew- 
skim”, „Cebuloza drzewna” itd. 


x 


„TYGODNIK ILLUSTROWANY" w ostatnim 
(12) numerze podaje sensacyjny wywiad z Jul- 
janem Tuwimem, który występuje w obronie 
liryki. St Głowacki pisze o „Tańcu pisanym”, 
S. Krukowski o najwybitniejszym pomniku pra- 
dziejów Europy środkowej, znajdującym się na 
terenie Polski, „Niedziela na kółkach” — to 
barwny opis popularnej już dziś formy wyciecz- 
kowej pociągów Narty — Dancing — Bridge. 
Krytykę literacką it artystyczną reprezentują 
J. E. Skiwski, L. Pomirowski, J. Janowski i Hu- 
sarski. > 


Paryżu (Francja), „La praktiko" w Hadze (Ho- 
landja), „Negetarano” „w Hamburgu « (Niemcy), 
„La Suda Kruco“ w Melbourne (Australja), „La 
„Esperanto Ligito" dla niewidomych esperanty- 
stów w piśmie Brailla w Słocksund (Szwecja), 
Fervojiste" (Kolejarz) w Zagrebiu (Jugosławia), 
Katolika Espero, Katolika vivo i w. i. Zagrani- 
cą znajdują się także wszystkie najważniejsze 
wydawnictwa literatury esperanckiej, a to nie- 
tylko we wszystkich krajach Europy, lecz tak- 
że w Ameryce, Japonii, Azji, fslandji, Australji 
i innych. $ 
W roku 1937 odbyć się ma wielki światowy 
kongres esperancki z okazji obchodu uroczy- 
stości 50-tej rocznicy istnienia języka Esperanto. 
Czyż mamy dopuścić do.tego, by uroczystość 
dla nas tak ważna odbyła się także zagranicą, 
a nie u nas w Polsce, jako Ojczyźnie tego języ- 
ka? Ponieważ do tego pod żadnemi warunka- 
mi dopuścić nam nie wolno, zwracamy się do 
całego Społeczeństwa Połskiego z gorącą pro- 
śbą, by zainteresowało się żywiej sprawą Espe- 
ranta i według możności zasilało szeregi zorga- 
nizowanych bojowników © lepsze  „Jutre". 
Wszystkie związki i towarzystwa w Polsce, za» 
łożone w celu pracy dla dobra Ojczyzny, po- 
winny bezwarunkowo zapoznać się ze sprawą 
esperancką, a pracę na tem polu uważać za 
swój obowiązek patrjotyczny. 
Praca na tem polu nię jest bezowocną — 
Esperanto bowiem oddaje każdemu wielkie 
usługi: uczonym, przemysłowcom, kupcom, tu- 
rystom, sportowcom, harcerzom, filatelistom, le- 
karzom, adwokatom, oraz wszystkim urzędom 
państwowym czy samorządowym: konsulatom, 
urzędom policyjnym, kdlejowym, pocztowym, 
celnym itd. Serdeczne stosunki, jakie łączą 
wszystkich esperantystów' na całym świecie, 
umożliwiają im porozumiewanie się w sprawach 
zawodawych, naukowych czy” towarzyskich w 
drodze korespondencyj — lub zwiedzanie ob- 
cych krajów przy minimalnych kosztach. 
Wierzymy, że pracując dla Esperanta, naj” 
lepiej pracujemy dla naszego kraju. 
e ym o E 


Z śucia fowarzustm. 


Tow. śpiewu „Dzwon“, Dziś w czwartek 
o godz. 19 zebranie zarządu. O godz. -20 zebra- 
nie plenarne w auli szkoły sa Okolu. 

Zw. Młodych Drogerzystów. Zebranie ple- 
narne dziś 6 bm. o godz. 20 w sali posiedzeń 
„Pod Lwem". Na porządku obrad referat p. 
Werny o świadczeniach socjalnych i sprawa 
wystawy prac fotograficznych. 

Sokół V. Zebranie plenarne w piątek 7 bm. 
© godz. 19,30 w lokalu p. Małeckiego. Dziś 
w czwartek gniazdo nasze bierze gremjalny 
udział w zebraniu okręgu V. w Resursie Ku- 
pieckiej. > 

S. M. P. „Gwiazda“. Dziś o godz. 20 zebra- 
nie plenarne w salce parafjalnej. 

Tow. miłośników sceny  „Krakowianka”. 
Dziś w czwartek o godz. 20 zebranie plenarne 
w lokalu „Morskie Oko" (ul. Toruńska, róg 
ul. Ustronie). Goście miłe widziani. 

Tow. Kult.-Ośw. Kobiet im. Dąbrówki filja Tt. 
Zebranie plenarne 9 bm. o godz. 17 u p. Ma- 
łeckiego, Referat posła Faustyntaka. Zebranie 
zarządy 7 bm. o godz. 17 u p. Małeckiego. 

Zw. Urzędników Kolejowych koło I. Rocz- 
ne walne zebranie w poniedziałek 10 bm. o 
godz. 19,30 w lokalu p. Kocerki przy ul. Dwor- 
cowej. Na porządku obrad ważne sprawy. 

„Marmonja”. Chór śpiewa dziś o godz. 16 
podczas pogrzebu na cmentarzu parałjalnym. 
O godz. 19,30 nadzwyczajna lekcja chóru mę- 
skiego, o godz. 20 chóru całego. Jutro w pią- 
tek o godz. 20 zwykła lekcja, Komplet ko- 
nieczny. 


Żywy Różaniec Młodzieńców przy par. N. Ś. 
P. Jezusa. Pogrzeb śp. Leona Kocerki odbę* 
dzie się w piątek 7 bm. o godz. 16 z domu ża- 
łoby, ul. Król, Jadwigi 29. } 

Tow. muzyczne „Honoruch”. Dnia 7 bm. © 
godz. 19 zebranie w lokalu p. Streicha (dawna. 
Bosiacki), ul, Gdańska. 

Tow. śpiewu „Odrodzenie".” W piątek a 
godz. 19,30 zebranie miesięczne w lokalu p. Fe* 
renca; po zebraniu lekcja. W niedzielę o go- 
dzinie 12 występ w kościele parafjalnym. 

żywy Różaniec Panien przy łarze. Zebra 
nie zelatorek w piątek 7 bm. o godz. 19,43 w 
Domu Katolickim. 

Tow. Powstańców „i Wojaków R. P. Nad- 
zwyczajne walne zebranie 10 bm. © godz. 19 
w sali p. Łapy, Stary Rynek 21. 

S. M. P. „Gwiazda”, Zebranie zarządu obu 
oddziałów w czwartek 6 bm. o godz. 7 wiecz. 
w ognisku. 


"w 


R dk TCA 4, 


Humor i Satyra. 


PRZEWIDUJĄCA. 
Pani do męża: — Jak ci się Adasiu podoba 
nasza nowa służąca? 
Pan: — Nadzwyczajnie!..» 
Pani: — Spodziewałam się tego! To też 
zgóry wymówiłam jej służbę! i 


DZIWNY RODZAJ. 


-— Znasz ty tego chłopca? 
—— Owszem, to moja siostrą. 


PODSŁUCHANE W „BRISTOLOE". 


— Wobec nieustalonego jeszcze adresu 
pańskiego, pisać będę do niego w Toruniu 
poste-restante. 3 

— Co? Prostestant?! Przenigdy! Jak ły- 
ję jeszcze ani jednego weksla nie dopu- 
ściłem do protestu! 


— Możesz mi powinszować, zaręczyłemi 
się z piękną, bogata, mądrą niewiastą. 

— 0, gratuluję, — jestem jednak pewny, 
że z tych trzech kobiet wybierzesz za żonę 
tylko bogatą. 


x 
— Wyobraź sobie, mężułku, byłam dzī- 
siaj u doktora: — obejrzał mi język, powie- 
dział, żem chora, zapisał lekarstwo. ? 
— A to tuman! — Uwierzył twemu jẹ- 
zykowi? 


* 
— Czemu ofiarowałeś narzeczonej taki 
cienki pierścionek zaręczynowy? 
— On był znacznie grubszy i 
ON 
—- Ale już po raz czwarty musiałem dag 
do usunięcia wyryta na nim litery. 


drogo ko- 


~- Jaka jest różnica między niewiastą Ï 
echem? $ í : 

=- Echo, tak jak i niewiasta, musi mieć 
swoje słowo — na końcu. y 

— Ależ to nie różnica, lecz pođobień- 
stwo, 

— Zaraz! tylko że echo odpowiada tylko 
wówczas, gdy się doń mówi. 


słowo 16 groszy, 5 cyfr = kd słowo 
j i, w, Z, a w kazde stanowi jedno słowo. 
edno 


| Napisowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde dalsse 


ogłoszenie nie może przekraczać 50 słów. 


Większe ogłoszenia wśród drobnych 


Drobne ogłoszenia 


52 9/, drożej jak w zwykłym dziale ogłoszeń. 


: Dis poszukujących posady 70'zniżki, 


Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 9. 


Poszukuje 


tanio sprzedaje Stolarnia,| jeszcze kilka zaufania go- 


pe Jadainie _. 
POLECENIA 
Pomorska 35. 
Płaszcze 


damskie, męskie i obu- 
wie tanio, Jan Heidner, 


Jadalnie 
solidnie wykonane sprze- 


ul. Dworcowa 7. (3645 dam. Lubelska 19. (6139 
Zega rki A Urządzenie y 
nowe, reperacje najtaniej, kolorijalne sprzedam tanio. 
Chmielewski, - . Dworco- | Adres Dzien. (6244 
wa dl (3629 
Oszczędzać POSADY X 
znaczy kupować tylko wj, „WOLNE : 
„Bazarze Groszowym”, ri 
Długa 5, - (6146 Pomocnik 
kupiecki, restauracja 1000 
Parca:e zł. Zgłoszeńia „Par” Po- 


budowlane Bielawki, Le- 
éna 88. Zaremski. (3039 


znań, Al. Marcinkowskie- 
go 11 pod 54,194. (6341 


Piekarnię Poirzebna 
przepisową zaraz tanio|naciągaczka szczotek tylko 
odstąpię. Of.  Dziennik|dobra siła. Fabryka Szezo- 


„Przepisowa”. (6252 


tek, Gdańska 46. (3642 


(3656|dnych agentów z prowincji 


z małą gotówką do sprze- 
daży bardzo pokupnego ar- 
tykułu. Zarobek wysoki, 
stały. Zgłoszenia Olęderek 
Grodzisk Poznański, Rzeź: 
nicka 21. (6239 


Fryzjerka (3649 
potrzebna. Chocimska, 


Pomocnik 
fryzjerski starszy po- 
trzebny zaraz. Spółka 
Fryzjerska, Inowroeław, 
ul. Król. Jadwigi 14. (6238 


Gospodynią 
znającą gotowanie, gospo- 
darstwo domowe i pracę 
w ogrodzieoraz służącą zą« 
raz przyjme. Plebanja Li- 
nja, pow. Kartuzy. (6242 


Dzielną 
służbe domową 


poszukuje i znajdzie się 
najlepiej przez 
„drobne ogłoszenie 
na tem miejscu! 
Jeune mz | 
Dziewczę 


Poszukujący 
pracy inteligenci także eme- 
ryci do lekkiego podróżo- 
wania na najaktualniejsze 
dzieła naukowe zostaną 
przyjęci na prowizję przez 
najpoważniejsze wydawnie- 
two w Folsce. Zgłoszenia 
Poznań, Piekary 10, m.3.(8240 


Bufetowa _ (3654 
potrzebna, Gdańska 158. 


x POSADY ): 
POSZUKUJĄ 
Rufetowa 
sumienna sdi po- 
sady, język polski, nie; 
miecki. Of. Dz Bydg. To- 
ruińt „Bufetowa”. (8250 


Ekspedjenika 


| do cukierni potrzebna za 


||pod „A. P” 


Uczciwa 
sierota szuka posady do 
starszych państwa do 
wszystkiego. Adres w 
Dzienniku, (3631 


Służąca 
do wszystkiego z bardzo 
dobrem gotowaniem, z War- 
szawy, nadająca się do pry- 
watnegóo omu lub pensjo- 
natu, poszukuje zaraz zaję- 
cia. Dzien. Bydg. Gdynia 
(6248 


POKOJE 
WOLNE ? 


Urzęan.czce 
pokój wygodny, używanie 
kuchni Sw. Trójcy 35, 
m. 21. (6254 


Pekój 


do pomocy przyjmę. Snia- | raz, Gabryel, Gdańska 48,|dobrze umeblowany. Dłu- 


deckieh 82, pralnia. (3647 |- 


(8641) e 


ga 40, 2, (6217 


Pokój 
dobrze umeblowany dia 


Gamma 4, 


1—2 panów. 
(3228 


m. 2. 


Pokój 
Sienkiewicza i, m. 2, (3632 


Pokój ` 
umeblowany, Gdańska 95, 


m. 13, (266 
Pokoik 
dyskretny szuka  filja 
„Osobne wejście”. (3651 


Duży. 
ładnie nmeblowany pokój 
dla inteligantnego pana lub 
pani do AEn BiA Sw. 
Trójcy 28, 1. lewo. (8196 
Pokój {35710 
dobrze umebl. z utrzymá- 


niem lub bez do wynaję- 


cia, Gdańska 63, m, 3. 


p 


' Zał, 1908 „ 


A ete NE 


a] 


Kupiłeś 
na niedzielę filmy i kli- 
sze u Zakaszewskiego w 
Centrali Optycznej, Gdań- 
ska 9. (5575 


Materace 
wyściełane i sprężynowe 
najkorzystniej w Magazy- 


nie materaców, Dworco- 
wa 46. 6126 
Kolejarzom 


kredyt. Płaszcze, ubrania, 
towary krótkie, obuwie. 
Warszawska 1. (6213 


Belki 
kantówkę i szalówkę w 
różnych grubościach idłu- 
gościach, zdrowy mate- 
rjał oddaje tanio z do- 
stawą na budowę Tartak! 
Marjański, Edmund Mach- 
nikowski, ulica Toruńska 
93 — 99, tel. 792, (6206 


Siatki (6204 
druciane poleca Fabryka 
Siatek Drucianych Stefan 
Ostrowski, Mazowiecka 26, 


Lakiernia (6209 
„Dueo”, system natrysko- 
wy, samochody, powozy, 
meble, motocykle, rowery. 
W. Radomski, mistrz Ja- 
kierniczy, Toruńska 15. 


Obuwie 
bardzo dobry ręczny wyrób 
wizy się DAJE Jezu- 
ieka 10. (6223 


Kajakowcy! 
Płyty gumowe poleca „Sy- 
rena, „Pomorska 1. (3630 


SPRZEDAŻE X 
Wille (6100 


6 pokojową, ogród na Bie- 
lawkach sprzedam lub 
wynajmę. Wiadomość 
Jagiellońska 41, jparter, 


Dwa 
domy dochodowe z 2 skła- 
dami'7 mieszkań bardzo ko- 
rzystnie sprzedam. Tczew, 
Królewiecka 5. (6220 


Nowy (5871 
domek na sprzedaż. 
Żwirki i Wigury 44. 


Na sprzedaż 
kamienica 3 piętrowa za- 


raz, Wileńska 9, m. 6 od 
10—-12. , (3626 
o. Bom 
7 mórg ogrodu, 3000, 
sprzedam. Nowakowski, 
Dworcowa 70. (6211 
Place 
budowlane na sprzedaż, 
Bielawki, Kozietulskie- 
go 21, (5190 
Place 


budowlane sprzedam. 
Szubińska 21. (6076 


SE Plac- 
pod budowę na sprzedaż 
przy ulicy Sredniej. Adres 
ziennik. (6210 


Kuźnia 

i 5, mórg dobrej ziemi w 
kościelnej wiosce, bardzo 
dobre położenie, z powo- 
du starości zaraz na 
sprzedaż, dogodne także 
dla kołodzieja. Kostrzew- 
ski, Szembruk, pow. Gru- 
dziądz. (6212 

-.. Dębowy 
stół rozsuwany. Garbary 
nr. 17 (3635 


Wózek 
dziecięcy oprapdam: Lu- 
belska 11, m. 9. (6214 | 


Ceny ogłoszeń: 25 gr. za wiersz milimetrowy na stronie 7-łamowej szerokości 38 mm. 


OOOO 


G. HABERMANN 


FABRYKA MEBLI 
„ Unji Lubelskiej 
Sprzedaż 


pierwszorzednych pokoi 
zabezcen wprostdokonsumenta 


owo 


Zał. 1908 
(6246 


|, Maszyna 
do szycia, stoliki marmu- 
rowe, ława rzeżbiarska, 


harmonium, wózik dzie- ły” do Dz. Bydg. 


cięcy, teodolit,  globus,| —————————————— 
lampa kwarcowa, wenty- 
lator 110 wolt, książki 


rozmaite, odkurzacz elek- 
troluks oferuje tanio Oka- 


zja, Gdańska 10. (6208 
Jadalnie 

tanio sprzedam. Lipo- 

wa 12. (3636 
Wózek 


modny na sprzedaż, 25 zł. 
Gdańska 69 — 2, (3616 


Ręczny (6215 
wózek piekarski tanio na 
sprzedaż. Kujawska 5, 


Drut 
do betonu sprzedam. 
łaskiego 19. 


Pn- 
(6233 


DZIAŁA UMIEJĘTNIE I CELOWO. UJĘTE OGŁOSZENIE 
I PRZYCIĄGA KLIENTELĘ PO ZAKUPY DO MAGAZYNU 
KUPIECKIEGO, ZNANEGO OGÓLNIE Z DOBOROWEGO 
TOWARU I PRZYSTĘPNYCH CEN. TAKĄ SIŁĘ MAGNE- 
TYCZNĄ POSIADA OGŁOSZENIE TYLKO, GDY UKA- 
ZUJE SIĘ W POCZYTNEJ GAZECIE, ROZPOWSZECH- 
NIONEJ W KOŁACH NAJSZERSZYCH, A MIANOWICIE 


Ww 


Maszynę (3648 
do szycia Singer jak nową, 
figurki porcelanowe sprze- 
dam. Marszałka Focha 24-6, 


Ford 
kryty -za 2.000 zł. sprze- 
dam. Zgł. do Dzien. Bydg. 
pod „1928*, (6207 


Sprzedam 
większą ilość sosnowych 
trocin i odpadków _ tar- 
tacznych na opał. Tartaki 
Czarna Woda, (Pom.)6120 


Łóżeczko (6l6l 
dziecięce w dobrym sta- 
nie sprzedam. Jan Szy- 
mański, Poznańska 19. 


Bufet 
SG) tanio 
lac Piastow- 
(6221 


kredens, s 
sprzedam. 
ski 7, podwórze. 


Eleganckie 
jadalki lub bufet i kre- 
dens sprzedam. Mazowiee- 
ka 5, podw. lewo. (3632 


KC» Jg 


Skrzypce 
używane w dobrym _ sta- 
nie kupię. Jan Szymań- 
ski, Poznańska 19. (6160 


i 


księgowości,korespon- 
dencji i stenografji u- 
dziela także listownie 


G. Vorreau: 
rewizor ksiąg 


Bydgoszcz 
ul. Marszałka Focha 10. 


Student 
łaciny i greki. 
Zgł. do filji „Beta”. (3658 


Pszczoły 
w kószkach. Zgł. z osta- 
teczną ceną. Pod „PSzczo- 


(6234 


udziela 


(6251 


Udzielam 
łekcyj gry na fortepianie 
prędką metodą nauczania 
2 godz. tygodniowo, zł 10 
miesięcznie), przygotowu- 
jąc do konserwatorjum, 
przychodzę do domu. 
Dworcowa 40, parter le- 


WOOT WE: salhir EP II drzwi, „(21186 


< POSADY 2 
WALNE 
Pomocnik (6226 


fryzjerski damsko- kodach 
dobra siła i uczeń zaraz 
potrzebni. Kujawska 26. 


„DZTENNIKU BYDGOSKIM%*. 
GWARANTUJEMY ZA SKUTECZNOŚĆ OGŁOSZEŃ 
SZCZEGÓLNIE W OKRESIE PRZEDSWIĄTFCZNYM ! 


Agenci 
odwiedzający rolników, 
zabrać mogą na wioskę 
prowizję środek zapobie- 
gawczy przeciw zarazie 
u świń. bardzo pokupny 
artykuł, zarobek do 50 zł. 
dziennie. Zgłoszenia „Ce- 
res”, Goręczyno, powiat 
Kartuzy. (3556 


Służąca (6225 
z gotowaniem potrzebna. 
Mostowa 2, skład czapek, 


Ekspedientka 
potrzebna na czas krótki. 
Eug. Wetzker, Wełniany Ry- 
nek 2. 16232 


2 dzielnych 
pomocników fryzjerskich na 
stałą posadę zaraz potrze- 
buję. Kujawska 30. (6230 


Służąca 
potrzebna zaraz. Św. Trój- 
cy 29, III p. prawo. (6218 


Fryzjerka (6237 
dzielna dadiiatorku po- 
trzebna zaraz, Kruszyński, 
Koronowo, Kościuszki 11. 


Ręczniarka (3644 
do płaszczy potrzebna. Kru- 
szona, Trzeciego Maja 5. 


DZIENNIK BYDGOSKI" piątek, dnia 7 kwietnia 1933 r. 


LICYTACJA 


przy ulicy Pomorskiej nr, 62 na 


składnicy ekspedytora Poczekaja. 


W sobotę, dnia 8 bm. o godzinie 1i-iej przed południem sprzeda: 


wać będę najwięcej dającemu niżej wymienione 
łóżka z materacami, szafy, stoły, 


mioty: 


meble i inne przed- 
kuchnie, krzesła, 


kanapy, fotele, stoliki nocne, umywalnie, naczynia kuchenne, 


przedmiotów. 
6253) 


2 dalej fortepian koncertowy, portjery i firany i wiele innych 
M. Piechowiak, Poznańska 7, publ. ustanowiony 
i zaprzysiężony licytator i. rzeczoznawca sądowy. 


Dgłaszjce sie w Drienka Bydgoskim 


Maszyna | , Pszzoły | . Sužaa ë | 
umiejąca dobrze gotować 
potrzebna. Salowa, Wel- 
niany Rynek 7. (6219 


Uczennica 
potrzebna do kroju i szy- 
cia. Śniadeckich 22 — 8, 
mistrzyni. (3628 


Osoba 
posiadająca 5v0 zł otrzy- 
ma stałe zajęcie. Oferty 
filja „P. 200”. (3634 


EGEEDA 
POSZUKUJĄ 
Dla 

mego syna poszukuję po- 
sady jako uczeń stołowy. 
Ręczę za rzetelność i ucz- 
ciwość. Zgł. proszę skie- 
rować do filji Dz. Bydg. 
w Kartuzach pod „Kel- 
ner”. Kujawska 26. |ner. 6918] 


Kował 
samotny z własnemi na- 
rzędziami, egzaminowany 
z kuciem koni, zna się z 
maszynami parowemi, po- 


szukuje posady. Oferty 
filja „D. Z. $ i (3615 
Poszukuje 


posady do składu kolonj. 
i domowych prac, Oferty 
filja_ Dzien. pod „Miejsco- 
wość obojętna”. 43622 


K DZIERŻAWY > 


Piekarnie 
dobrze zaprowadzoną wy- 
dzierżawię w ruchliwej miej- 
scowości natychmiast. Skar- 
szewy, HaHera 10, (Pomo- 
rze.) (6236 


Piekarnie (6216 
wydzierżawię bardzo ko- 
rzystnie zaraz w Byd- 
goszczy. Swiętojańska 16. 


Skład . 
w miasteczku przemysło- 
wym blisko Bydgoszczy, 
(w którym przez 8 lat był 
skład kolonjalny) i jeden 
pokój natychmiast do wy- 
najęcia. Of. filja „Skład”. 


(3621: 


Ubikacje 
2 obszerne lub 3 mniejsze 
w centrom I: piętro na biuro 
poszukuje adwokat. Zgłosz: 
do filji Dzien. Bydg. pod 
Adwokat”. (3650 


E 


Jedno 
lub dwu pokojowe możli- 
wie z ogródkiem poszu-. 
kuje starsze małżeństwo, 
Ot. „Kołejarz” filja. (3614 


Na Sleiankach 
potrzebne parterowe mie- 
Szkanie. Oferty do filji 
Dzien. pod „ Parter". (3617 


Poszukuję 
natychmiast mieszkania 3 
pokojowego z łazienką, we 
dług mowy. Zgłoszenia pod 

„Urzędnik* filja. (3657 


Dwupokojowego 
kuchnia wprost od gospo- 
darza poszukują 2 osoby, 
dzierżawa pół roku zgóry. 
Pośrednicy wykluczeni. Of. 


filja Dzienuika pod „Dwu- 
pokojowe”. (3643 | n 
Mieszkanie 


8—4 pokoje z komfortem 
(możliwie z ogródkiem) 
poszukuje od 1 lipca em- 
erytowany urzędnik kole- 
jowy. Of. Dz: Bydg (6249 


D 


Mieszkanie 


MIESZKANI 
WOLNE 


pokój kuchnia, czynsz ro- | 


czny. Wzgórze Dąbrow- 
skiego 6. (6229 


Pokój (6224 
kuchnia z ogrodem wy- 
najmie gospodarz, Orla 42. 


3 pokoje 
i uióbnia 2 zaraz do wyna- 
jęcia. Miesięcznie 60 zł. 
Jagiellońska 34, (6228 


G-cio lub S-cio 
pokojowe komfortowe 
mieszkanie świeżo odno- 
wione jest do wynajęcia 
zaraz, 20 Stycznia 10, par- 
tjer: ` (3618 


'|dzietaego małżeństwa po- 


W podróży MATRIMONIALE mmo ) 


w hotelach, w wszyst- Panna 
w średnim wieku, posia- 
nean ow kadi dajaca kamienicę wartości 
, 


około 20.000 zł. wśród 
dworcowych itp. miasta, w tym skład, obec- 
prosimy żądać 


ni zlikwidowany, zk: 
amaż, więc 

DZIENNIK  |odroviednicj 

BYDGOSKI! 


odpowiedniej partji. or 
Pokój (8623 


do Dzien. Byd od „ 
sy yag. p (2 sA 
z kuchnią w centrum lub 
próżny pokój z używa- 
niem kuchni. Of. filja Dz. 
Bydg. pod „Mieszkanie”. 


pasa 


Pokój 
kuchnią wynajmę. Śnia- 
deckich 12 — 2, 


(3640 


5 pokoi 
kohiostówykh (łazienka, 
służbowy) centrum, front 
I piętro, wydzierżawi go- 
spodarz. Wiadomość: Sło- 
wackiego 1, portjer. (6187 


Gratolog (6222 
Król. Jadwigi 13 odsłania 
przeszłość, przyszłość. 
Gwarantuje skuteczność 
wskazanych środków. 
IB ad. od 2 aj MB | Mać ARINO 

Lekarze 
pragnący powiększyć 
swoje dochody miesięczne 
złożą oferty do filji Dzien- 
nika Bydgoskiego pod 
„Dochód”. , (3627 
(PGA L ATTN AOE 

Wspólnik 
wzgl. wspólniczka zaraz po- 
szukiwani z 2.000 zł do bez- 
konkurencyjnej nowości w 
Polsce w przedsiębiorstwie 
wędrownem. Kapitał i wy- 
soki zysk zapewnione. in- 
formacji udzieli Ogrodowa 
nr. 16 — 5. (3646 
aE EN 0072 1 Ss: Medalika 

Roemerowi 

mistrzowi fryzjerskiemu 
w Nakle składam najser- 
deczniejsze podziękowa- 
nie za osiągnięty ponowny 
porost włosów po silnem 
wyłysieniu, za pomocą je- 
go doskonalego'preparatu. 
Zenon Łuczyński, Byd- 
goSZCZ; Grunwaldzka.(3620 


CA 


$Świadka (3624 
panią, która widziała wy- 
padek przy ul. Kaszub- 
skiej 9, dnia U grudnia 
1931 r. proszę o adres. 
Kaszubska 15, Ossowski. 


3 pokojowe 
słoneczne mieszkanie śród- 
mieście, dla starszego bez- 


szukiwafe zaraz lub później, 
Zgłoszenia filja Dziennika 
„150% 3 (6227 


Mieszkanie 
dwupokojowe kuchnia wol- 
ne, słoneczne, roczny Czynsz 
oddam. Oferty pod „Miesz- 
kanie* Dz. Bydgoski. (3638 


Zginął 
mały czarny piesek, ad- 
prowadzić za wynagr odze- 
niem. Pomorska 35, mie- 
'szkanie 5. (3625 


Bronzowy 
polowy pies przybłąkał 
się. Nakielska 109. (6245 
A MORA ŻE 
° Pies 
Pinczer czarny przybłą- 
'| kał się. Do odebrania Po- 
morska 58, tylny dom, 
m. 5. (3652 


POŻYCZKI ) 


Poszukuję (6172 


Mieszkanie na I hipotekę 30000 zł 
zaraz do wynajęcia. Le- | na nieruchomość wartości 
éna 38, Zaremski. (3638 | 160000 zł w mieście. Of. 

„R. P. 100” do ekspedycji. 

3 pokoje 

pzzynależnościami, sło- 4—5000 zł 
neczne wynajmę. Polakie- | poszukuję na hipotekę 
wicz, Nowomiejska 16, 220-morgowego gospodar- 


boczna Promenady. (6231 stwa. Adres w Dzien. (3658 


$ 


— Taki i młody i już palisz? No, miałbym 
być twoim ojcem | 
— A czemu nie — mamusia jest wdową! 


Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 70 gr., w tekście na drogiej i trzeciej stronie 1,20: zł. 

ma dalszych stronach 1,00 zł. za milim, 1 łam., szer. 67 mm. . Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 25 gr., każde dalsze 15 gr.; dla poszukujących praey oraz na nekrołogi 20 0/, zniżki, 

Większe . ogłoszenia, zamieszczone wśród drobnych, 500/, dzożej jak w zwykłem dziale ogłoszeniowym. Przy powtórzeniu ogłoszeń o tym samym tekście udziela się rabatu, 

Przy kenkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty upadają. — Ogłoszenia zagraniczne 28/0 dopłaty. — Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca o 209/, drożej. 

Za terminowe umieszczenia i przepisane miejsce administracja nie odpowiada, — Miejsce HE Bydgoszcz. — Konta bankowe: Bank Związku Spółek Zarobkowych, Bank Ludowy, 
Konto czekowe: P. K. O. 203713 Poznań. 


iii E C O E a a ZNANĄ 
akładem i | członkami: Drukarnia Bydgoska Sp. AK€ w Bydgoszczy. — Za redakcję re t Stanisław Nowakowski w Bydgoszczy; za dział gdyński: Mieczysław Mistat w Gdyni 


